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Niedziela, 20. Grudnia 1908. 


Rok 93. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
wyjątkiem dni poświątecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą I6 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 12. — Ekspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż 
Hauvmannz I. 9. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 88. 


ZAPROSZENIE DO PRZEDPŁATY. 


NOOO GOA 


Przedpłata na »Gazetę Lwowską« 
wynosi rocznie (od 1 stycznia do koń- 
ca grudnia) w miejscu 24 K, pocztą 
32 K; półrocznie (od 1go stycznia do 
końca czerwca) w miejscu 12 K., po- 
cztą 16 K. ćwierćrocznie (od 1 sty- 
cznia do końca marca) w miejscu 6 K, 
pocztą 8 K; miesięcznie (od 1 do koń- 
ca każdego miesiąca) w miejscu 2 K, 
pocztą 2 K, 70 h 

Prenumeratorowie roczni lub pół- 
roczni, (którzy prenumerują od 1 
stycznia do końca grudnia lub do koń- 
ca czerwca), otrzymają »Przewodnik 
naukowo literacki«, dodatek miesięczny 
do »Gazety Lwowskiej« bezpłatnie; 
ćwierćroczni zaś i miesięczni za do- 
płatą: pierwsi 1 K. 50 h, drudzy 60 
h. »Przewodnik« prenumerowany oso- 
bno, kosztuje rocznie 8 K., półrocznie 
4 K., ćwierćrocznie 2 K. 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


Od Redakcji. 


Zapowiedzianą już w roku ubiegłym 
powieść historyczną 


HENRYKA SIENKIEWICZA. 
p. t. 
„NA POLU CHWALY* 


(2 czasów Jana Sobieskiego) 


AD ASTRA. 


DWUGŁOS 
PRZEZ 


ELIZE ORZESZKOWĄ i JULIUSZA ROMSKIEGO. 


NA ZAMCZYSKU. 


RPO 


XXXVI. 
(Ciąg dalszy). 


annn 


Ze wzrokiem, daleko patrzącym, skło- 
niła głowę i w pożegnalnym ukłonie posłała 
im słowa: niech skrzydło anielskie zawsze 
na twarzach waszych wypisuje litery ra- 
dości | 

Do tego, który niedawno, gorącem i 
tęsknem wołaniem wzywał ją ku sobie, mó- 
wila: i 

— Leć bezemnie, lecz leć! Z oddali 
słuchać będę szumu twoich skrzydeł i każde 
ich uderzenie zwycięskie brać w serce, jak 
czarną perłę. Leć, zdobywaj i laury swe 
rzucaj pomiędzy ciernie naszej niwy ! 

A do kobiety, której go oddała, mó- 
wiła : 

— Kwitnij, narcyzie, mów mu o cier- 


Prenumerata z przesyłką pocziową wynosi rocznie 32 K., półrocznie 16 R, kwartalnie 8 Ko 
miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejscu: roeznie 24 K., półrocznie [2 K., kwartalnie 8 K., mie- 
sięeznie 2 K. — Prenumerata zagraniezna: W Niemezech 3K. 20 h. miesięcznie, We 
wszystkich innnych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie. 

„Przewodałx paukswy f iitaracki", dodatek miesięczny do „Ołazety Lwowskiej“, otrzymają cało- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy preuumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipea do końca grudnia, ówierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi | K. 50 hal., drndzy 60 hal. ! 


„Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


drukować będziemy nieodwołalnie 
w roku 1904. 


Niebawem również zamieścimy nowelę 


HENRYKA SIENKIEWICZA 
hts DWIE ŁĄKI 


Prawo druku utworów Henryka Sien- 
kiewicza preystuguje w Galicyi wyłącznie 
„Gazecie Lwowskiej“. 


Oprócz tego drukować będziemy w r. 
1904 najnowszą powieść 


HAJOTY 
ppt. „W POGONI, 
dalej ptwory powieściowe bar. Hagenowej 
(Alces), Elizy Orzeszkowej, Gabryeli Z a- 
polskiej, Teodora Jeske-Ohoińskie- 
go, K Tetmajera, W. hr. Łosia i w. l. 
Oprócz tego zamieszczać będziemy w fe- 
lietonie ciekawe studya etnograficzne znane- 
go zaszczytnie na tem polu badacza 
dr. Karola Matyńsa, 
p.t „LASOWSKIE GRAJKI* 
z życia wiejskich grajków w dawnej puszczy 
Sandoinierskiej ; 
„ORYLE'* (Flisacy). 
*Z TAJNIKOW DAWNEJ PUSZCZY 
SANDOMIERSKIEJ“ (gusła i czary). 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego (es. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 10 
grudnia b.r. nadać najmiłościwiej radcy le- 
gacyjnemu pierwszej kategoryi, dr. Tadeu- 
szowi hr. Bolesta-Koziebrodzkiemu, 


niach naszej niwy i wiedź go pod gwiazdy, 
pod moje i twoje gwiazdy! 

Gdy tak w myśli mówiła, czuła, że łzy, 
których miała pełne serce, tężały w czarne 
perły. 

Więe choć zmierzch gęstniał i łosie 
wzdychały jeszcze, przypomniała sobie, jaki 
wspaniały parasol rozpinała dziś stara grusza na 
dziedzińcu Dobrzyńskich, ijaki pod rzeźbami 
ze szkarłatu i złota rozlegał się szczebiot 
dzieci. i ' 

Było to w południe. 

Są pomiędzy wieczorami, pełnymi wzdy- 
chań i zmroku, jasne południa z błękitnem 
niebem i wesołem słońcem; są w ciszach 
głuchych skowrończe szezebioty dzieci; jest 
w sercu bolącem struna, zaczepiona o niebo, 
o ziemię, o kolebki, o groby, o serca inne i... 


Nie już słońce ostatnie zachodzi 
A po złej chwili piękny dzień nadchodzi... 


Jest na łodzi, która przez falę czasu 
przenosi serce samotne i smutne, przyjaciółka 
z dłonią, na pozór twardą, lecz mającą dla 
rozpłakanych pieszczoty macierzyńskie, z ło- 
nem, na pozór oschłem, lecz pełnem mleka 
i wina... Oblicze jej przegląda z dni po- 
kratkowanych, u których końca, jak na mar- 
ginesach przepysznych ksiąg starodawnych 
stoją Anioły, wymalowane srebrem czystości 
i lazurem ukojenia. 

A gdy łódź życia w złą chwilę prze- 
bywa falę czasu — kto wie, jakie u kresu fali 
rozwierają się przedziwne i nieskończone po- 
gody Bożego dnia! 

Więc w górę serce, i czoło, i dłonie! 


O WAD O EE TO O 
ROTIN REEN- O AEA FC N. - REPALCBNZKACHAMECH "ROT ARENA 
znana 


tytuł i charakter nadzwyczajnego posła i u- 
pełnomoenionego Ministra. 


Pan Namiestnik zamianował prakty- 
kantów budownictwa: Stanisława Tilla, 
Franciszka Guziakiewieza, Władysłswa 
Heyzmana, Alfreda Rojewskiego, Pa- 
wła Krzyworączkę, Antoniego Miłosła- 
wa Nowakowskiego, Leonarda K w a k a 
Mieczysława Mar ka, Stanisława Melcher- 
ta, Romualda Makowskiego, Adama 
Semkowicza i Wiktora Pirgo, tudzież 
ukończonych słuchaczów œ. k. Szkoły Poli- 
technicznej Maryana Heitzmanna i Ka- 
rola Morawa adjunktami budownictwa w 
galicyjskiej państwowej służbie budowniczej. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 19 grudnia. 
Tygodniowy przegląd polityczny. 


Wypadkiem politycznym ostatniego ty- 
godaiał byly Delegsera austrya ckow i 
gierskie. Przebieg miały spokojny i u- 
spakajający. Wbrew nielicznym zresztą, głó- 
wnie komizmem argumentów uderzającym 
poglądom, upatrującym w tym przebiegu do- 
wód obniżenia międzynarodowego stanowiska 
Monarchii, powitano wszędzie, na całym 
Świecie wynik delegacyj jako obiaw siły i 
niezwykłego dzisiaj znaczenia Austro- Węgier 
„w Europie. Mądra, oparta na tej szczerości, 
która pobija najehytrzejszą z dyplomacyj, nie 
bezwzględna, ale w potrzebie zawsze stanow- 
cza obecna polityka zagraniczna Austro- Wę- 
gier wywalczyła państwu najsilniejszą pozy- 
cyę międzynarodową, jaką to państwo miało 
od pół wieku. Co więcej wywalczyła mu taką 
pozycyę, której utrzymanie na tej samej wy- 
sokości stało się potrzebą i interesem całego 
niemal świata. Ten zaś sukces zawdzięcza po- 
lityka zewnętrzna Naszej Monarchii tej za- 


Jednorazowe inseraty obliczają się po (4 hal., 
kilxorazowe po I2 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, egłoszenia zaś łabelaryczne | Ilęzkowe po 
20 hal. ad |ermogo wiersza miary petltawej. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna |. 9. I w biurze Lu- 
dwika Plohna ul. Karcia Ludwika I. 9; we Francyi 
w Paryżu wyłącznie Ageneya pana Adama, 38 Rue 
de Varenne. 


OREW ereer aei w 


słudze, że widziała interes państwa nietylko 
w dążeniu do uprawnionych egoistycznych 
celów, ale w pomaganiu — po za obrębem 
tych koniecznych egoistycznych działań — 
każdej słusznej sprawie, w odpieraniu w 
miarę możności każdej w międzynarodowym 
obrocie niesłuszności, każdego nadużycia, ka- 
żdego bezprawia. Dlatego stała się ta poli- 
tyka lojalności w ogólnej polityce świata 
czynnikiem nietylko zdrowym i pożytecznym, 
lecz wprost niezbędnym. 

Uznał to niedawno z mownicy francu- 
skiego senatu p. Paweł Daschanel, chluba i 
ozdoba umiarkowanego obozu Francyi. Ale 
jeżeli dla świata takie stanowisko zewnętrzne 
Austro-Węgier jest koniecznością międzyna- 
rodową, te dla wewnętrznych dzisiejszych 
stosunków Austryi jest ono czemś więcej, niź 
koniecznością. Jest dla nich ratunkiem. Sła- 


grodę. 

W Niemezech obr 
a w perlamenceie historyg 
nizedewszystkiem. epizod 0 
powiedzieli sobie ci antagonis6 Mie nowego. 
Ten sam był też co zawsze charakter ataku 
i obrony, P. Bebe zbyt namiętnie atakował, 
hr. Buelow zbyt może żartobliwie bronił, Ton 
obrony był tonem nietylko lekceważenia, ale 
poprostu ignorowania przeciwnika i jego pro- 
gramu. Tem się też tłómaczy olbrzymi su- 
kees oratorski kanclerza u większości parla- 
mentu, zwłaszcza wśród partyi liberalnych i 
konserwatywnych, dla których wzrost liczby 
posłów socyalistycznych przy ostatnich wy- 
borach jest nieprzebolałą dotąd rauą. 

Dzień 16 grudnia był ważny dla wal- 
czących za i przeciw imperyalizmowi cłowe- 
mu stronnictw angielskich. Dwa obwo- 
dy londyńskie Lewisham i Dulwich wybie- 
rały posłów do parlamentu. „Platformą* wy- 
borczą była polityka skarbowa pana Cham- 
berlain. Do wyborów przykładano szczególną 


Ma OE OPOROWE" EE R a EE 


W górę, serce — młocie wierny! W górę, | wierzchach pisklęta kroguleze. Na Sarnim 
o myśli — ptaku wolnoskrzydły. W górę, ręce— | Skoku zadzwoniło szczekanie jeleni, stado 


pracownice dumne i pokorne, bo dzieła wiel- 
kie pełniące, gdy można, a mrówcze roboty, 
gdy trzeba ! 

Radości nie ziemska, nie gliniana, nie po 
płytkich powierzchniach tocząca swe kwietne 
nektary, lecz w płomienne jądro duszy le- 
jąca się z wyżyn powszechnego ducha — znijdź, 
spłyń — i z cieniów melancholii, z szarzyzny 
powszedniości, z głodów serca, z nędz ziarai 
i z bogactw serca i ze skarbów ziemi — wy- 
prządź złoto poematu! 

O! w górę serce moje nieszczęsne i 
szczęsne ! 


..Ludzkie przygody po ludzku znoś, 
Jeden jest Pan smutku i nagrody. 


Gdy tak myślała, coś w pobliżu zaczęło 
zlekka muskać. mchy i liście, aż z gęstwiny 
wychylona, u boku jej stanęła łania biała i 
gibką szyją na ramieniu jej zawisia. | 

Wtedy nad gładzonym kamieniem świerk 
powiał ciemnym płaszczem i zaszumiał, 

Było to hasło, wnet powtórzone blizko 
i daleko, ze strony Wschodu i ze strony Za- 
chodu, od Północy i Południa, aż wszystki- 
mi głosami swemi zagadała puszeza, 

Za rzekami i strumieniami, za polana- 
mi i łąkami, potoczył Bór Lada basową, głę- 
boką swą gamę; w Ozarnej Smudze mrucze- 
niem podziemnem ozwały się żubry i w no- 
rach ciemnych zaszełeściły tysiączne gniazda 
robacze, a gdy dołem pomykały lekkie biegi 
lisie, górą z szumem płynęły szerokie skrzydła 
orle 1 ostrymi pogwizdy ozywały się na 


sarn rudych lekkiemi stopy przebiegało bło- 
nie, nad strzechami wsi budniczej rozległ 
się klekot bociani, a na Wielkim Nikarze 
szeptały wojska trzcin, wiatr gwizdał w o- 
czeretowe flety i z żałosną nutą harfy eol- 
skiej ocierało się o błękity stado odlatują- 
cych żórawi. 


A po lipowych gajach, jemioły dokoła 
czół rozłożystych wiły i wiły wiecznie Świeże 
wieńce i po leszczynowych ogrodach kapały 
i kapały z róż dzikich, z jarzębia i z kalin 
deszcze krwawych jagód. 

Cicho na Hradach z jeżyn, z malin, ze 
splątanych grabów osypywały się liście bru- 
natne i żółte, martwym szelestem szły po 
mchach siwych rozmowy rdzawych paproci 
i głośną, dumną, pałną zapytań i pełną łkań 
mową szumiały dęby, które ze zwierciadła 
wód czarnych, jak smoła, nakształt ramion 
stęsknionych, wyprężały ku niebu potężne 
swe wzrosty. 

Rozszemrały się, rozdzwoniły i rozkle- 
kotały Lsna, Gwozna, Biała, Potewka, Na- 
rewka, Jelonka, wszystkie rzeki od ojea Ni- 
karu ku matce Wiśle biegnące, wszystkie 
krynice, bijąca w odwiecznych cieniach, 
wszystkie naszyjniki z turkusów i kryształu, 
którymi wieszczki wód obwiesiły szerokie 
tono tej puszezy. 


(Dokończenie nastąpi). 


wagę z dwóch względów. Naprzód dlatego, 
że odbywały się w stolicy, potem dlatego, 
że na szalę położono najsilniejsze wpływy, 
najświetniejsze nazwiska przeciwników cham- 
berlainowskiego programu. A więc zabierali 
głos i sędziwy ks. Devonshire, do niedawna 
prezyden, rady tajnej, który porzucił obóz 
rządowy z powodu różnicy zdań w kwestyi 
wolności handlu, lord Jerzy Hamilton, były 
kanclerz skarbu p. Ritchie, lord Goschen, 
lord James of Hereford i wielu innych. Oba 
krzesła w parlamencie dostały się konserwa- 
tystom. Wprawdzie obaj kandydaci przed wy- 
borami zmodyfikowali swoje imperyalistyczne 
przekonania w ten sposób, że oświadczyli się 
wyraźnie za cieśniejszym (obejmującem tyl- 
ko represalia cłowe) programem gabinetu p. 
Balfoura, a wyrazili tylko swoją sympatyę 
dla obszerniejszych, mieszczących w sobie, 
jak wiadomo, opodatkowanie środków żywno- 
ści, planów p. Chamberlaina. Ale jest to o- 
czywistością, niezaprzeczoną przez nikogo, że 
podział i różnice terenów walki zajętych 
przez gabinet z jednej a przez eg im- 
peryalistę z drugiej strony. są wyłącznie 
sztuką taktyczną, która umożliwia walczącym 
zastosowanie się do różnorodnych usposo- 
bień i uprzedzeń politycznych i toruje tem 
pawniej drogę do wspólnego zwycięstwa. Po- 
mijanie tego jedynie trafnego punktu widze- 
nia przez zwolenników wolnego handlu jest 
również i z ich strony niczem innem, jak 
umyślnem, taktycznie usprawiedliwionem za- 
ślepieniem. 


Z sejmu węgierskiego. 


(Telegrum). 


Budapeszt, 19 grudnia. W Izbie de- 
putowanych sejmu wczoraj wniósł poseł Sz e- 
derkenyi kilka poprawek w protokole. 
Przy zarządzonem na życzenie Qsavolskiego 
obliczeniu posłów okazał się brak kompletu. 
Skutkiem tego posiedzenie przerwano. 

Po półgodzinnej pauzie podjęto je na 
nowo i odczytano wpływy. 

Prezydent Perczel poświęcił gorące 
słowa wspomnienia zmarłej Arcyksiężniczce 
Klotyldzie. Uchwalono zanotować w proto- 
kole manifestacyę żałobną Izby. Przy tej spo- 
sobności kilku moweów podnosiło zasługi 
Najd. Arcyksięcia Józefa około narodu wę- 


ierskiego. 
á Minister skarbu Lukacs wniósł naste- 
nie przedłożenie w sprawie ponownego prze- 
w rok ważności ugody “- 
„ansowej Węgier z Chorwacyą i Slawonią. 
W dalszym ciągu dyskusyi nad kou- 
tyngentem rekrutów wygłosił Ludwik 
Hollo trzygodzinną mowę obstrukcyjną, po- 
czem przemawiał długo p, Madarasz prze- 
ciw militaryzmowi w ogóle. Gdy po mowie 
tej prezydent chciał posiedzenie odroczyć, 
naznaczając porządek dzienny następnego, 
p. Osavolszky zażądał obliczenia komple- 
tu. W obec braku kompletu, który się okazał, 
posiedzenie przerwano i na nowo podjęto do- 
piero o godzinie pół do 7 i naznaczono na- 
stępne na dziś z dalszym ciągiem dysku- 
syi rekrutacyjnej na porządku dziennym. 


na Litwie. 


RPO 


Iistytncya naczelników ziemskich 


Od dnia 14 b. m. gubernie: wileńska, 
kowieńska i grodzieńska otrzymały nowe u- 
rządzenia administracyjne w postaci insty- 
tucyi naczelników ziemskich. W dniu tym 
obowiązywać zaczęła zatwierdzona przed kil- 
koma miesiącami dla powyższych trzech gu- 
bernii ustawa, która do hierarchii urzędni- 
czej wprowadziła nową godność: naczelnika 
ziemskiego, obdarzonego znaczną władzą dy- 
skrecyonalną w obrębie swojego rewiru. 

Mianowani świeżo przez władzę wyż- 
szą naczelnicy ziemscy z gubernii wileńskiej 
w przeddzień wprowadzenia reformy zwołani 
zostali na zjazd, który miał na celu wyja- 
śnienie nowym urzędnikom głównych ich 
zadań i obowiązków. Zjazd ten odbył się w 
Wilnie. Posiedzenia odbywały się pod prze- 
wodnictwem gubernatora wileńskiego, hr. Pa- 
lena, który zagaił obrady obszernem przemó- 
wieniem, ujawniającem zapatrywania władz 
wyższych na znaczenie nowej instytucji. 

Powiedział on między innemi, co na- 
stępuje : 

„W działalności waszej spotkacie się z 
pewnemi właściwościami, zarówno w chara- 
kterze ludności, jak i w rodzaju spraw. Lu- 
dność gubernii wileńskiej tworzy złożone 
przez historyę pstra zbiorowisko rozmaitych 
plemion i wyznań. W kwestyi tej polegać 
będę, panowie, na waszym takcie. Nie wyo- 
brażam sobie nawet, aby naczelnik ziemski 
mógł w działalności swej ujawnić poglądy 
zwolenników jakiejkolwiek partyi, albo przed- 
stawicieli prądów politycznych. Proszę was, 
ażebyście pamiętali, że z wysokości tronu 
cały szereg ukazów i manifestów jasno okre- 
ślił nam drogę, na którą skierowywać win- 
niśmy nasze wysiłki. Wskazówki te nawoły- 
wują do spokoju, sprawiedliwości i unifika- 
cyi, całkowitej unifikacyi naszej wspólnej oj- 
czyzny pod berłem najwyższego wodza", 

Następnie hr. Palen powiedział : 

„W sprawach agrarnych objektywność 
działań i poglądów powinna być zasadą. jak 
zresztą i w całej waszej działalności. Oo do 
tego byłem niestety świadkiem, strasznej roz- 
maitości. Bardzo kusi ponęta zdobycia popu- 
larności drogą bronienia tej lub owej strony, 
czy to będzie obywatel ziemski, czy włościa- 
nin. „Ostrzegam was przed tem, panowie“. 


Zniesianie szkół: klasztornych 


we Francyi. 


aaa ad 


Rząd francuski dotrzymał zapowiedzi: 
Izba deputowanych ma w ręku projekt do 
ustawy o zniesieniu wszystkich szkół kla- 
sztornych i o usunięciu zakonników od nauki 
publicznej. 

Ustawa skierowana jest przeciwko 3500 
szkół klasztornych istniejących jeszcze, z cze- 
go 1.500 znajduje się pod kierownictwem 
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klasztorów męzkich, a 2.200 pod opieką za- 
konnie. Ze zniesieniem tych szkół łączy się 
także przejęcie objęcia przez państwo fundu- 
szów i dóbr nieruchomych, z których one 
czerpały swe dochody. Ź3 nie idzie tu o 
drobnostkę dowodem następujące cyfry: Do- 
bra szkolne kongregacyj Braci szkół chrze- 
ściańskich obejmują 779 ha. wartości 86 
milionów franków, dobra zaś Braci nauki 
chrześciańskiej 171 ha, wartości 3.800,000 
frankow. Siostry Stowarzyszenia Assumptio 
stracą w realnościach i gruntach ogółem 
6 milionów franków, Soeurs de la Charité 
et de V Instruction chrétienne 10 milionów, 
Siostry chrześciańskiej nauki 6 milionów, 
damy „Sacré Coeur“ 169 ha wartości 32 
milionów franków, a drugie tyle Sio- 
stry Urszulanki. — Tak więc rząd wyzna- 
czył sobie zadanie olbrzymie nieząwodnie 
i to zarówno pod względem politycznym, 
jak ekonomicznym i łudzi się chyba, jeśli 
sądzi, że wykonanie żadnych nia napotka 
trudności. Niepodobna nawet wyobrazić so- 
bie, by dotknięte ustawą kongregacye nie 
szukały — legalnych oczywiście — środków 
obrony, walki więc którą rząd im wypo- 
wiedział i którą toczą z taką zaciekłością, 
nie można jeszcze uważać za ukończoną. 

Niewiadomo zresztą, jakie stanowisko 
w obec ustawy zajmie parlament. Większość 
Izby, wypowiadając swe zdanie o niej, kie- 
rować się będzie przedewszystkiem względa- 
mi niepolitycznymi i jeśliby odmówiła swego 
przyzwolenia ustawie, to z przyczyn również 
nie mających związku z polityką. Najnowsza 
ustawa jest tylko logicznem następstwem po- 
przednich ustaw z tego samego zakresu, Wal- 
deck - Rousseau, usiłując nie dopuścić do niej 
jako rzeczy niezgodnej z intencyami tych” 
co rozpoczeli walkę antiklerykalną, spotkał 
się zarówno w Izbie, jak i w Senacie ze sta- 
nowczą odprawę. Odpowiedziano mu, że usta- 
wą swą o stowarzyszeniach, dawszy rządowi 
dyskrecyonalną władzę w ręce, musi teraz 
poddać się tej zwierzchniczej woli bez za- 
strzeżeń. 

Ale walka przeciw kongrtegacyom wkra- 
cza także ma pole finansowe, jako problem 
pierwszorzędnej wagi. W miejsce zniesionych 
szkół klasztornych będzie państwo musiało 
zakładać szkoły świeckie, a dla przeważnej 
przynajmniej ich liczby wznosić własne gma- 
chy. Owóż tego niezawodnie punktu chwyci 
się opozycya, by ministrowi finansów wyka- 
zać, że przeceniając polityczny sukces, nie- 
docenia ofiar ekonomicznych, któremi przyj- 
dzie go opłacić. Można wprawdzie już obecnie 
powątpiewać, czy ten strumień zimnej wody 
wysany na głowy wrogów kiesjskalizmu po- 
hamuje ich w nieroztropnem zawietrzewieniu, 
że jednak sprawiim dość kłopotu, rzecz pewna. 
A nie może rząd lekceważyć także oporu, 
jaki stawią niezawodnie ustawie wszystkie 
szczerze katolickie żywioły w Izbie. Będą 
one broniły się przeciw niej z całą rozpa- 
czliwą determinacyą, widzą bowiem, że rząd 
dzisiejszy, jeśli idzie o podkopanie Kościoła, 
nie uzna żadnych hamulców. Było to błę- 
dem nie do przebaczenia, jeśli Waldeck- 
Rousseeu mniemał, iż ustawą o stowarzysze- 
niach manipulować będzie można, jak loko- 
motywą, stosownie do potrzeb, przyspieszając 
lub zwalniając jej impet. Walka sięgaęta 


poza granice, które on jej wyznaczył w swych 
zamiarach i nie masz sposobu, by ją po- 
hamować. 


Nowy występ Chamberlaine. 


Mową swą wygłoszoną w Leeds d. 16 
b. m. zakończył niezmordowany Chamberlain 
agitacyjną objaźdżkę swą po prowincji. 

Rozpoczął on tę mowę od zaznaczenia, 
że zasada wolnego handlu, nie jest nienaru- 
szalna i zapytał, czy w ogóle istnieje gdzie 
na świecie urządzenie, które nie wymagałoby 
po 60 latach rewizyi. Skutkiem wolnego han- 
dlu oddziaływa obecnie zagranica w sposób 
bardzo niekorzystny na ekonomiczne stosunki 
Anglii, a w krótkim czasie skutki tego od- 
działywania stać się będą musiały jeszcze 
bardziej dotkliwe. Pod auspicyami komitetu 
reformy taryf ma się zebrać komisya rzeczo- 
znawców dla obmyślenia sposobów, za po- 
mocą których możnaby polepszyć stosunki 
angielskiego handlu i przemysłu. Zasiędą w 
niej także reprezentanci kolonij, a każda ga- 
łąź handlu będzie miała swego osobnego przed- 
stąwiciela z grona rzeczoznawców. 

Może nie uda się doprowadzić do ko- 
mercyalnej unii państwa, o której marzy- 
łem — ciągnął Chamberlain dalej, — lecz 
potomność nie przebaczyła by nam nigdy, 
jeślibyśmy zaniedbali sposobności stworzenia 
unii, która odpowiadałaby interesom pań- 
stwa, a nie zachciankom stronnictw. 

W dalszym ciągu skarżył się Chamber- 
laia na wmawianie w ogół, iż trudno będzie 
przekonać kolonie o roztropności jego planów. 
Gdyby mnie upełnomoceniono i wysłano do 
kolonij, oświadczył, ręczę, że znalazłyby się 
propozycye, które kolonie uznałyby za godne 
przyjęcia i za które w zamian zgodziłyby się 
na ofiarowanie nam cennych i pożądanych 
kompensat. 

Splendid Isolation — oświadczył w koń- 
cu — Anglii nie jest bynajmniej odosobnie- 
niem starego, zużytego organizmu, jeno usu- 
nięciam się rodziny, która tworzy wspólność 
w złych i dobrych czasach. Może to sen tyl- 
ko, lecz w naszej leży mocy sprowadzić go 
na tory rzeczywistości. 

Prasa konserwatywna o mowie leedskiej 
Chamberlaina, a zwłaszeza o ustępie, zapo- 
wiadającym komisyę taryfową, wyraża się z 
entuzyazmem. Tylko Standard zapytuje, jak 
pogodzić taki rząd poboczny z powagą ko- 
rony i rządu faktycznego. Standard żąda też, 
by taką ankietę ustanowił rząd, a nie klika 
birminghamska. Nie obojętnem też jest py- 
tanie, skąd płyną środki materyalne 
kosztowne operacye, jak przesłuchiwa 
czoznawców z kolonij i całej Anglii. 
mniemają, że ze środków tych dostar_.a run- 
dusz Rhodesa. Standard sprzeciwia się wresz- 
cie wyprawie Charaberlaina do kolonij, jeśliby 
go wysyłać tam miała liga taryfowa, nie rząd. 

Obóz liberalny nie posiada się oczywi- 
ście z gniewu z powodu zuchwalstwa Oham- 
berlaina. Utworzenie komisyi zdaniem pism 
liberalnych byłoby o tyle pożądane, iż dałaby 
ona realne podstawy walce przeciw fanta- 
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(Ciąg dalszy). 
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VIII. 


Ostatnie liście z drzew opadały, w la- 
sach przygotowywano się na wielkie polo- 
wania, z przemokłej ziemi unosiła się woń 
wilgoci. 

Na miejscu klombów w około zamku, 
pełnych kwiatów, kolejno według pory roku 
zmienianych, widać było tylko masy czarnej, 
świeżo skopanej ziemi, jak na mogiłach. 

Była to pora roku, przeznaczona na mor- 
dowanie zwierzyny. 

Biedne stada, spędzane z pól przez dwa 
miesiące, chroniły się w lasy, gdzie łatwo 
było je zgromadzić naganiając pod strzaly, 
Słychać było ciągłe gonitwy i strzały, które 
mnie przyprawiały o drzenie nerwowe; myśl 
o tej krwi, której gorące strugi zlewały ło- 
żysko suchych liści, nieznośną odrazę we 
mnie budziła i mimowoli szukałam tych śla- 
dów, pomiędzy wystrzelonymi nabojami za- 
ścielającymi ziemię, a tych mężczyzn, któ- 
rych najrozkoszniejszą przyjemnością było 
siać zniszczenie w około siebie, za nieprzy- 
jaciół prawie uważałam. 

Przez te dni moje uczenice były roz- 


promienione, bo nie wymagano od nich ża- 
dnej pracy, a zamek zapełniał się ludźmi. 
Od czwartej po południu gromadziłyśmy się 
w salonie, żeby oczekiwać powrotu myśli- 
wych, wracających pojedynczo, każdy ze 
swoim łupem. Znoszono bez przerwy stosy 
zwierzyny sortując je i układając na pły- 
tach przedsionka: każdy zapisywał swoją, 
a duma gospodyni domu coraz bardziej rosła. 
Największa pochwała dostawała się temu, 
który ubił najwięcej zwierzyny, wynoszono 
go, jak zwycięzcę i wszyscy nurzali się w 
sławie tego nietrudnego powodzenia, 

Dnia pewnego, gdy nagonka wyjątkowo 
obfite rezultaty wydała, zdjęła mnie prawdzi- 
wa nienawiść do tych myśliwych, jakgdyby 
życia tych wszystkich zabitych ptaszków 
skryły się w moją duszę, żaby o pomstę 
wołać. Oburzałam się, że ci ludzie byli gośćmi 
naszymi w tych salonach z boazeryami Ludwi- 
ka XV., których wspaniałość świadczyła o 
wysokim stopniu cywilizacyi i że widzę grube 
ich, myśliwskie stroje, ocierające się o mi- 
sternie rzeźbione meble. 

Wicehrabia Ryszard de Bernage wszedł 
ostatni; był dziś królem myśliwych i przy- 
jęto go oklaskami. Nie pomagałam siostrze- 
nicom jego w podawaniu mu tacy z przy- 
smakami, nie czując w sobie żadnej sympa- 
tyi dla jego tryumfu. Przyzwyczajony do 
większej uprzejmości z mojej strony, patrzył 
na mnie ze żdziwieniem, gdy usuwałam się 
w róg pokoju, żeby ukryć niezadowolenie; 
dla pozoru, wzięłam jakieś album do ogląda- 
nia. Pospieszył za mną. 

— Niech pani się przyzna, że unika 
pani najazdu myśliwych i obdarza ich pani 
całą swoją pogardą? — rzekł. 

Nie mam prawa sądów wydawać — 
rzekłam, patrząc na niego i nie mogąc Zrozu- 
mieć, jakim sposobem on, człowiek tak dobry 


1i litościwy, ze złamanem sercem, może znaj- 
dować przyjemność w tak okrutnej zabawie. 

Zrozumiał com myślała i zaczął się tłó- 
maczyć : 

— Postępuję według tradycyi ludzko- 
ści... Bóg sam upoważnił nas do tego, dając 
prawo Adamowi, pierwszemu ojcu naszemu, 
zabijać zwierzęta... 

Zaprotestowałam, przeciwstawiając po- 
czucie miłosierdzia : 

Czy sądzi pan, że kwestya prawa 
może zmniejszyć mój wstręt ?,. Odraza, jaką 
budzą we mnie niektóre uczynki, nie stoi w 
żadnym związku z ich uprawnieniem; żadne 
ustawy nie zdołają wpłynąć na siłę osobi- 
stych wrażeń.., 

— Nie można przecież tylko za pomo- 
cą nerwów rządzić swojem postępowaniem... 
odrzekł twardym tonem. — jak gdyby żal miał 
do mnie za to, żem zaznaczyła swoje nieza- 
dowolenie. A po chwili milczenia dodał: 

— Mkoro życie zwierząt nie jest warte 
więcej niż nasze, nie pojmuję, jakie można 
mieć skrupuły.... 

Ton tych słów był tak gorżki, że nczu- 
łam jakby rodzaj wyrzutu, iż może dorzuci- 
łam kreplę żółci do jego goryczy i przesta- 
jąc litować się nad zwierzętami, które już 
nie cierpiały, otworzyłam serce, aby współ- 
czuć z tym nieszczęśliwym, który także był 
raany od postrzału i zdawał się załować, że 
ten strzał nie był śmiertelny. 

— Proszę mi wierzyć — rzekłam — 
że z każdą boleścią głęboko współczuję. Je- 
żeli pragnę uchronić przed nią nierozumne 
istoty, to tylko przez głęboką litość nad cier- 
pieniami, które mnie wzruszają u ludzi. 

W tym momencie czułam się pełną li- 
tośnego zapału, pragnęłabym była poświęcić 
się w jakiejś awanturniczej, niebezpiecznej 
walce, — widziałam siebie pochyloną nad 


łóżkami ambulansów.... Ach! o ileż wolałam 
bym fartuch dozorczyni chorych, niż moje 
rzemiosło podawania herbaty w salonie isto- 
tom sytym i ograniczonym... 

Wicehrahia Ryszard przedstawiał typ 

odpowiedni dla moich bohaterskich porywów 
i zaczynałam odczuwać, że moją misyą było 
nieść mu ulgę... 
O czem pani myśli, panno Krysty- 
no? — zapytał nagle żartobliwy głosik Łu- 
cyi. — Czy to rozmowa z moim stryjem u- 
sposobiła panią tak marząco?... zaręczam, że 
nie mówiliście o polowaniu? 

— Właśnie, że się mylisz. Tylko co 
mówiłam panu de Bernage, że polowanie jest 
dziką rozrywką, 

— Biedny stryj! — zadrwiła sobie — 
chce go więc pani pozbawić jedynej przyje- 
mności, którą ma w życiu ?... 

— Nie miałam tego zamiaru, mówiliś- 
imy ogólnikowo... 

— Ta, tal... — zawołała mała — stryj 
słucha wszystkiego co pani mówi i każdego 
dnia wyrzeka się jednej ze swoich dawnych 
nawyczek na cześć pani. I tak, teraz po raz 
pierwszy przychodzi do sałonu, kiedy są go- 
ście; dawniej, gdy tylko polowanie się skoń- 
czyło, wracał do swojej nory, nie pokazując 
się wcale w zamku... 

— A więc, — Zapytałam — eóż z te- 
go za wnioski Wwysnuwasz ? 

— Žo pani zaczyna go oswajać. 

Było bezwątpienia nieco drwia w sło- 
wach Łncyi, ale nie chciałam zwracać na 
to uwagi, tak śmieszną mi się wydała myśl, 
że mogą mnie posądzić o załotność wzglę- 
dem ponurego pana de Bernage. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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stycznym planom Chamberlaina. Ale już dzi- 
siaj nikt się nie znajdzie kto chciałby wie- 
rzyć, iż angielski system parlamentarny jest 
najlepszy, skoro wyłaniać się zeń mogą takie 
stosunki. 


KRONIKA 


Lwów, 19 grudnia. 


— JE. P. Namiestnik Andrzej hr. 
Potocki wyjechał wczoraj w nocy do Davos w 
Szwajcaryi, na pogrzeb swego szwagra hbr. Jana 
Tyszkiewicza, który tam umarł. 


+ Jan hrabia Tyszkiewicz. W Da- 
vos w Szwajcaryi, zakończył życie zaledwie 36 
lat wieku liczący, Jan hrabia Tyszkiewicz, wła- 
ściciel dóbr Waka pod Wilnem, — okrywając 
ciężką żałobą rodzinę, a zwłaszcza wdowę Elż- 
bietę z hr. Krasińskich, siostrę ordynata hr. 
Adama, a wnuczkę słynnego poety. Niespodzie- 
wany zgon ten, przecinający młode i najpię- 
kniejsze nadzieje rokujące życie, dotyka też bo- 
leśnie siostrę rodzoną Zmarłego, Panią Namie- 
stnikowę Andrzejową hr. Potocką i matkę, hr. 
Tyszkiewiczową. Powszechne współczucie wywo- 
łane tą nieprzewidywaną zgoła katastrofą, oby 
choć w części ulżyć mogło strapieniu najbliżej 
nią dotkniętych! 

Nabożeństwo żałobne za duszę ś. p. Jana 
hr. Tyszkiewicza odbędzie się we wtorek o go- 
dzinie 10 rano w kościele OO. Jezuitów. 


— Loterya gospodarska, odbywa- 
jąca się corocznie w ostatnią niedzielę przed 
świętami Bożego Narodzenia, zapowiada się świe- 
tnie. Pod adresem Protektorki, Pani Namiestni- 
kowej Andrzejowej hr. Potockiej, napływają ze 
wszystkich stron fanty w ogromnej liczbie. Zwie- 
rzyna stanowi tu znaczny procent, a po za nią 
najrozmaitsze wiktuały i przysmaki, w epoce 
świątecznej tyle pożądane. 

Jutro więc zaroi się sala „Sokoła“ tłumem 
żądnych wygranej. Że zadowoleni opuszczać będą 
doroczną wentę, nie wątpimy, a i przeświad- 
czenie o spełnionym równocześnie dobrym uczynku; 
o przyjściu z pomocą najbardziej potrzebującym 
zachęci również wielu do próbowania niezawo- 
dnego szezęścia. Kapryśna fortuna nie zawiedzie 
jutro nikogo. 

— Na loteryę gospodarską urzą 
dzić się mającą na cele dobroczynne, mianowi- 
cie na dochód „Domu pracy*, złożyli w dal- 
szym ciągu dary: JE. P. Marszałek krajowy 
Stanisław hr. Badeni 100 koron, p. Marya Man- 
gold 20 koron, p. Wanda Romerowa 30 koron, 
pp. Tomaszowie Wydźgowie 50 koron, rabin Ro- 
hatyn 20 koron, p. Olimpia Podlewska 2 ka- 
płony, dr. Jan Bednarski w Nowym Targu 24 
kwiczołów, p. Zdzisław Obertyński z Hujcza 6 
kaczek, starostą Juliusz Kadyj 5 koron, p. Sa- 
lomon Buber 1 rogacza, 5 zajęcy, pp. Baczewscey 
we Lwowie 24 fiaszek wódek, p. A. Bochdano- 
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wa z Zadwórza 3 kaczki, starosta Walenty Bie- 
lawski w Brzozowie 20 koron, radca Namiestni- 
etwa August Szezurowski w Jarosławiu 10 koron, 
starosta Stanisław Linde w Peczeniżynie 10 ko- 
ron, radca Namiestnietwa Jan Adam Ozeżowski 
10 koron, p. Ludwika Zwolska z Bryniec 2 ka- 
czki, 1 indyka, JE. Adam Jędrzejowicz w Sta- 
romieściu 25 koron, p. Ignacy Drexler 4 podu- 
szeczki, p. Helena Szemelowska 20 koron, pp. 
Kazimierzowie Laskowscy 20 koron, 3 zające i 
6 kaczek; za pośrednictwem p. Kazimierzowej 
Laskowskiej: od p. Zofii Stawiarskiej 4 zające, 
1 indyk, 2 kaczki i 1 kogut, od p. Ludwikowy 
Borowskiej 1 indyk, 2 kaczki, 2 kapłony, od p. 
Zbigniewa hr. Lanckorońskiego z Tartakowa 20 
koron, od p. Jana Urbańskiego 40 koron; Adam 
hr. (Gołuchowski 20 koron, starosta Jan Winiar- 
ski w Przemyślanach 10 koron, p. Białoskórski 
w Stajach 3 zające, p. Helena Tyzenhauzowa 3 
zające, pp. Bronisławowie Waydowiczowie w 
Grybowie 10 koron, p. Michalina Michalska we 
Lwowie 11 sztuk sera, p. Z. Nikorowiczowa we 
Lwowie 4 kaczki, 1 słoik miodu, 1 kałamarz, 
1 miseczkę i 1 szczoteczkę do piór; za pośre: 
dnictwem pani Ernestowej Tillowej: od pana Ka- 
zimierza Polańskiego w Starych Brodach 2 za- 
jące, 2 kaczki; Aleksandrowa hr. Skarbkowa w 
Rudkach 20 koron, dyrektor poliecyi Wilhelm 
Schechtel 12 flaszek wina, Włodzimierzowa hr. 
Dzieduszycka 50 koron, Tomaszowa hr. Stadni- 
cka 2 fartuszki, 2 torebki, 2 składane koszy- 
czki, © pudełka, 6 laleczek, radca Dworu Ju- 
liusz Prokopczyc w Stanisławowie 20 koron, 
pani Józefowa Merunowiczowa 20 fantów, za- 
rząd dóbr Kolbuszowy 10 zajęcy, księżna Kon- 
stancya Sanguszkowa w Tarnowie 1 rogacza, 
5 zajęcy, pan Adam Telichowski starosta w Zba- 
rażu 10 koron, pani Niezabitowska z Uherec 1 
indyka, 2 kapłony, 2 kaczki, pani Stefania Mal- 
czewska we Lwowie | rogacza, 3 kaczki, pan 
Stanisław Maniewski z Ochrymowiee 1 indyka, 
2 kaczki, 1 dzika kaczka i 2 zające, pan sta- 
rosta Emil Czepielewski w Dąbrowie 10 koron, 
pan starosta Jakób Sokołowski w Podhajcach 
5 koron, pani Antonina Zenowiczowa 10 koron, 
pan starosta Hieronim Zahradnik w Kossowie 
10 koron, pan Niemojowski 10.000 tutek i 
10.000 kartek na losy, pan Jan "Trzecieski 
z Miejsca Piastowego 2 kaczki, pp. Gubryno: 
wicz i Schmidt we Lwowie 3% książek, pan 
dr. Maiss w Bochni 10 koron, pan Bole- 
sław Lewicki we Lwowie 10 koron, pan rad- 
ca Namiestnictwa Stanisław Zimny 5 koron, 
pani Pelagia Gostyńska 4 flaszek wódki, p. 
Michałowa Sozańska 20 paczek „Haluszków*, 
radca Namiestnictwa Antoni Pogłodowski w Sa- 
noku 20 K., starosta Jagoszewski w Ropczycach 
10 K., p. Marcin Czyżek we Lwowie 10 K., 
p. Oswaldowa Balzerowa 2 zające, p. nadradca 
budownictwa Hawcyszkiewicz 10 K., p. Stani- 
sława Obtułowiczowa 5 słoików konfitur. Za po- 
średnictwem p. Józefowy Merunowiczowej od 
szkółki haftów krajowych p. Anieli Krzyżanow- 
skiej w Oświęcimiu ] pasek sznurkowy, 1 blu- 
zkę wyszywaną, | czapeczkę, | saszetkę na 
chustki. Zarząd dóbr hrabstwa Potockich w Bu- 
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czaczu 6 zajęcy, pierwsze gal. Towarzystwo akcyj- 
ne rafineryi spirytusu 24 flaszek wódek, p. Se- 
weryn Skrzyński w Nozdrzeu 3 kapłony, 2 in- 
dyki, p. Dezydery Szolo we Lwowie 1 tort, 1 
paczka cukrów, Franciszka hr. Potulicka z Gli- 
nian 2 zajęcy, 8 flaszek rozolisów, starosta Ta- 
deusz Bobrzyński w Drohobyczu 10 K., p. Józef 
Jankowski we Lwowie 5 kiełbas, starosta Emil 
Schutt w Jaworowie l rogacza, p. Marya Szpil- 
manowa 1 flaszkę likieru, 2 kury, 1 puszkę 
ekstraktu Łiebiga, p. Edwardowa Strojnowska 
4 zające, 6 kur, p. Antoniowa Marsowa 20 K., 
p. starosta Kdward Czermak w Chrzanowie: 25 
K., p. starosta Jan Veltze w Zaleszczykach 20 
p. Przecław Sławiński z Kleczy 20 K., Zofia br. 
Siemieńska w Chorostkowie 20 K., Z. hr. Tar- 
nowska z Góry ropczyckiej l rogacza, starostwo 
w Bochni 10 K., pp. Kazimierzowie Horodyscy 
w ŻZabińeu 20 K., p. Edward Micewski z Tu- 
czemp 1 indyka, p. Schnellowa z Firlejówki 4 
kaczek, radca Namiestnictwa Ferdynand Pawli- 
kowski w Kołomyi 20 K., starosta Wacław 
Seńkowski w Horodence 10 K., p. Bolesław Au- 
gustynowicz 4 sery, starosta Seweryn Chrzą- 
szczewski w Cieszanowie | rogacza, starosta 
Stanisław Korytowski w Nadwórnie 10 K., 
Franciszek Ponicki, krajowy referent weterynaryj- 
ny 20 K., Dyonizy Herasymowiez inspektor we- 
terynaryi 10 K., zarząd dóbr JE. Kazimierza 
hr. Badeniego 2 rogacze, 10 zajęcy i 6 kapło- 
nów, starosta Wiktor Tustanowski w Gorlicach 
10 K..zarząd fabryki wódek zdrowotnych dr. Jana 
Zdunia 8 flaszek wódek. 
Amdrzejowa hrabina Potocka. 

— Wiadomości kościelne. Dyecezya 
tarnowska. Zamianowani w dekanacie brzeskim: 
ks. Wojciech Rogoziewicz dziekanem, ks. Fran- 
ciszek Maczka wicedziekanem, ks. Józef Proko- 
pek notaryuszem. 

Przeniesieni: ks. Franciszek Staszałek z 
Rzochowa do Kamienicy, ks. Franciszek Gutfiń- 
ski z Kamienicy do Rzochowa. 

Na deficyenturę przeszedł ks. Stanisław 
Jaglarz, proboszcz z Tylmanowej. 

— Z Uniwersytetu. Pp. Stanisław 
Hofman, rodem z Karlina w Czechach i Emil 
Mecnarowski z Krakowa, praktykanci konceprowi 
skarbu, otrzymali na Uniwersytecie Jagielloń- 
skim stopień doktorów praw. 

— Powszechne wykłady uniwer- 
syteckie. W niedzielę, dnia 20 b. m., w Za- 
kładzie fizycznym Uniwersytetu, ul. Długosza 8, 
o godzinie 5 po poł. prof. K. Eljasz: „Gwiazdy 
stałe" (z obrazami świetln.); 

w Uniwersytecie, ul. św. Mikołaja 4, sala 
XIV., o godzinie 6 wieczorem prof. dr. J. Nus 
baum: „Pasożytnictwo w świecie zwierzęcym“ 
(z demonstr.). 

— Prezydyum sądu krajowego wyż- 
szego w Krakowie donosi, że do odbywania egza- 
minów na urząd sędziowski przeznaczone zostały 
stale miesiące: marzec, czerwiec i listopad ka- 
żdego roku. 


— Studnia Matki Boskiej. Autorem 
pracy pod godłem „Ave Maria“, odznaczonej li- 
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stem pochwalnym na konkursie studni Matki 
Boskiej na placu Maryackim, jest autor pracy 
nagrodzonej trzecią nagrodą na tym konkursie, 
posłanej pod godłem „Ora pro nobis“: architekt 
p. Tadeusz Obmiński. 

— Wieczorek Mickiewiczowski. 
W niedzielę, dnia 20 b. m., odbędzie się w sali 
gimnastycznej szkoły im. Konarskiego uroczysty 
wieczór, urządzony przez młodzież szkoły prze- 
mysłowej uzupełniającej im. Konarskiego ku czci 
Adama Mickiewicza. Początek o godzinie 5 po 
południu. 
— Wiec funkcyonaryuszów autonomi- 
cznych rozpoczął dziś przed południem swe obra- 
dy w wielkiej sali ratuszowej. 
Obradom przewodniczy p. Iwaszkiewicz z 
Tarnopola. 
Na dzisiejszem przedpołudniowem posie- 
dzeniu p. Niedenthal referował sprawę organi- 
zacyi funkcyonaryuszy autonomicznych, poczem 
toczyła się na tem temat obszerniejsza dy- 
skusya. 
— P. Jan Gall nie bez tremy — jak 
sam przyznaje — wstępował wczoraj na estra- 
dę Koła literacko-artystycznego. Do sali prze- 
pełnionej nawykł on od dawna, lecz tym razem 
zamiast batuty ulubionej, znalazł się w jego 
ręce zwitek papieru, zapisany drobnem, gęstem 
pismem; tym razem ukochany przez wszystkich 
i tak wysoko ceniony kompozytor zjawiał się w 
obec iozciekawionych słuchaczy po raz pierwszy 
w życiu w roli prelegenta. Debiut powiódł się 
doskonale: twórea pół tysiączki opusów dał się 
poznać jak przemiły gawędziarz, pełen skrzące- 
go się dowcipu i nieraniącego do krwi sarka- 
zmu. Jaskrawemi barwami malował „iak słu- 
chają muzyki ?“, do pogawędki wplótł dużo cie- 
kawych scen z sali koncertowej, podpatrzonych 
doskonale, wywoływał też co chwila szczere wy- 
buchy śmiechu, a po skończeniu pogawędki dłu- 
gotrwałe oklaski i jedyną krytykę, że mówił 
za krótko. 
— W sprawie „Krajowego Ogni- 
ska nauczycielskiego". W skutek licznych 
zapytań, nadchodzących do komitetu „Ogniska“ 
ze sfer nauczycielskich, proszeni jesteśmy o po- 
danie do wiadomości, że statuty, które z powo- 
du drobnych nieformalności wróciły z Namie- 
stnictwa, celem usunięcia usterek, wniesione już 
zostały ponownie według wymaganych form i 
wkrótce już będzie można przystąpić do defini- 
tywnego zawiązania Stowarzyszenia pod nazwą 
„Krajowe Ognisko nauczycielskie", którego celem 
będzie zarówno podnoszenie dokrobytu wśród 
nauczycielstwa, jakoteż popieranie kraj. przemy- 
słu siłami nauczycielskiemi. 
Komitet „Ogniska“ uprasza kolegów nau- 
czycieli o nadsyłanie zgłoszeń, tudzież informa- 
cyi w sprawie stosunków przemysłowych w roz- 
maitych okolicach kraju pod adresem: 
„Komitet założycieli „Krajowego Ognisku 
nauczycielskiego“ we Lwowie ulica Akademicka 

28. 


— Uczniowie Szkoły przemysłowej zwie- 
dzili wczoraj gremialnie w towarzystwie swych 


WER OE RZE o A m c OWA ZZO OR NN o ih 


1 


Wspomnienie o Leonie XUL 


Kardynał Dunajewski był ulubieńcem 
Leona XIII. Nic dziwnego, że zdobył sobie 
to wyjątkowe stanowisko w sercu Papieża 
rzadkiemi zaletami serca i umysłu, któreśmy 
wszyscy znali i dobrze pamiętamy. Że go 
jednak Leon XIII. od samego początku bli 
żej poznał i wyróżnił wśród licznej rzeszy 
biskupów całego świata, na to złożyły się 
przypadkowe okoliczności, niewielu może 
wiadonie. 

Słyszałem od kardynała Czackiego, że 
ks. Dunajewski był pierwszym biskupem, 
którego Leon XIII. prekonizował. Stąd już 
nowy Papież od pierwszej chwili zwrócił 
szczególniejszą uwagę na nowego biskupa 
krakowskiego, wstępującego po długiem osie- 
roceniu na tak upośledzoną wówczas a sław- 
ną niegdyś stolicę św. Stanisława. Wszak 
już i samo położenie krakowskiego biskup- 
stwa i jego losy w ostatnich czasach, MOgLy 
żywo zainteresować Papieża. Kilka dni wła- 
śnie przedtem, nim ten szczegół słyszałem 
z ust kardynała Czackiego, miałem w ręku 
manuskrypt watykański z początku XVII. 
wieku, coś w rodzaju dzisiejszej Gerar- 
chia cattolica, gdzie jednak lista ówcze- 
snych kardynałów opatrzona była różnemi 
objaśnieniami, wzrastającemi nieraz do roz- 
miaru obszernych charakterystyk, O kardy- 
nale Maciejowskim było tam tylko parę 
wierszy, z uwagą. że mało o nim wiadomo, 
ponieważ nie pokazuje się w Kuryi. Przy 
tem zaś dopisano, o ile pamiętam, te wyra- 
zy: Si dice che ha 2 millioni per anno, ma 
mom si crede. (Mówią, że ma 2 miliony ro- 
cznego dochodu, ale nikt w to nie wierzy). 
Oddawna zatem utrzymywała się w Kuryi 
tradycya o bajecznem, niepodobnem do praw- 
dy bogactwie krakowskiego biskupa. Na tę 
zaś słynną z tak niesłychanego niegdyś upo- 
sażenia, dziś ze wszystkiego ogołoconą stolieę 


prekonizował skromnego kapelana Wizytek, 
nowy Papież, odarty ze świeckiej władzy i ze 
wszelkich Źródeł bogactwa swych poprze- 
dników, pierwszy, który w tem położeniu 
na Stolicę Apostolską wstępował. Wszystko 
to przemówiło żywo do wyobraźni Leona 
XIII. z zajęciem wyczekiwał też przybycia 
biskupa krakowskiego do Rzymu, a uderzo- 
ny imponującą postacią o rysach tak cha- 
rakterystycznych, o długich białych włosach, 
spływających na wyniosłe ramiona, poczuł 
ku niemu od pierwszej chwili szezególniej- 
szą Sympatyę, która potęgowala się coraz 
bardziej za każźdem nowem zetknięciem. 

„Do końca życia był też ks. Dunajew- 
ski jednym z tych prałatów, którzy osobi- 
stym swym wpływem mogli najwięcej spra- 
wić u Papieża, tak rzadko wogóle dostępne- 
go dla jakichkolwiek wpływów osobistych. 
„Leon XIII. ma dziwną słabość do waszego 
biskupa” — wspominał kardynał Czacki — 
„on może Ojcu św. śmiało mówić takie rze- 
czy, z jakiemi nikt z nas nie poważyłby się 
odezwać“; a było to w r. 1887, trzy lata 
przedtem, nim biskup Dunajewski został 
kardynałem. Ile dobrego danem było ks. 
Dunajewskiemu zdziałać w naszych sprawach, 
dzięki temu osobistemu stosunkowi ze zmar- 
łym Papieżem, to chyba nigdy nie będzie 
Znane 1 ocenione, wobec wyjątkowych wła- 
ściwości i spraw tych i tego stosunku oso- 
bistego. 

W r. 1886, w siódmym roku pontyf- 
katu Leona XIII., zaczęły się nasze poszu- 
kiwania w Archiwum Watykańskiem; pozy- 
cya ks. Dunajewskiego od dawna była już 
wówczas utrwalona. Przed wyjazdem do Rzy- 
mu, byłem u niego z pożegnaniem i popro- 
siłem o jakikolwiek list połecający; szezy- 
tem pragnień było dla mnie polecenie do 
kardynała Hergenröthera, ówczesnego pre- 


fekta Archiwum Watykańskiego. Zdumiony | 


byłem — rzecz jasna — gdy mi biskup Du- 
najewski ofiarował się dać list do samego 
Papieża. Z tym listem stanąłem po raz pierw- 
szy przed Leonem XIII., i dzięki temu pi- 
smu, tej wyjątkowej łasce krakowskiego bi- 
skupa, dostało mi się w udziale — w cią- 


»Gazeta Lwowska« z dnia 20. grudnia 1908. 


| gu ubiegłych lat siedmnastu — kilka nie- 
zapomnianych chwil, kilka rozmów, do któ- 
rych mnie nie zgoła nie uprawniało. 

Niejednemu Polakowi dane było to sa- 
mo i dużo więcej. Niechby też każdy, za- 
wczasu, zanim się zatrą wyraźne jeszcze kon- 
tury tych osobistych wspomnień, niechby 
każdy spisał dokładnie wszystko, eo usły- 
szał z ust wielkiego Papieża. Co się utrwali 
na piśmie, póki pora, niech będzie troskli- 
| wie zachowane; nie wszystko, pewnie, mo- 
| żnaby dziś ogłaszać. 

„Mogę jednak już dzisiaj wydobyć na 
jaw jedno osobiste wspomnienie, które nie 
będzie może zupełnie obojętnym przyczyn- 
kiem do charakterystyki Leona XII. A to 
wspomnienie niech mi będzie wolno osnuć 
kilku myslami, które dawno się wywiązały 
iz wrażeń osobistych i z rozważania pism 
i czynów Papieża, a teraz po jego zgonie 
złożyły się w pewną całość. 


I. 


Nieomylność papieska i prawda 
historyczna. 


annann 


Przed szesciu laty miałem raz prywa- 
tną audyencye. Ojciec św. słuchał z zaję- 
ciem sprawozdania o postępie naszych prac 
archiwalnych; naraz zamyślił się na chwilę, 
przerwał mi i zapytał: „Czy jesteście zado- 
woleni z urządzenia Archiwum, z postępo- 
wania urzędników ?* Odpowiedziałem kon- 
wencyonalną parafrazą zadanego pytania, że 
trudno sobie wyobrazić dogodniejsze urzą- 


dzenia i większą gotowość personalu do wszel-. 


kich ułatwień dla pracujących w Archiwum. 
Na to Leon XIII. podniósł głos, oczy zai- 
skrzyły mu się tym nadziemskim prawdzi- 
wie blaskiem, który tak cechował wyraz je- 
go wzroku w chwilach Żywszego podniece- 
nia, i usłyszałem słowa, godne zapamięta- 
(nia, które będę się starał jak najwierniej 
| odtworzyć: 


„Oni to wiedzą dobrze, jaką jest moja 
„wola. Chcę jednak właśnie wiedzieć, czy 


„wola moja jest zrozumiana i ściśle wyko- 
„nywana. Jest wielu takich, którzy nie mo- 
„gą się jeszcze oswoić z otwarciem archi- 
„Wów Stolicy św. i w dobrej wierze zresztą 
„wyobrążają sobie, że winni nad tem czu- 
„wać, żeby w niepowołane ręce nie dostały 
„Się dokumenta, mogące kompromitować Sto- 
„lice Apostolską, rzucać cień na świętość 
„Kościoła. A moją wyraźną, stanowezą wolą 
„jest: nie nie ukrywać, wszystko uczynić 
„dostępnem dla naukowego badania. Mniej- 
„SZa 0 to, eo się dzieje gdzieindziej, jakie 
„Są urządzenia w innych archiwach. Swie- 
„ckie dwory mogą mieć słuszne racye ukry- 
„wania starych papierów. Jedna Stolica Apo- 
„stolska może i powinna otworzyć archiwa 
„Swoje bez żadnych ograniczeń. Nie dlatego, 
„by obok światła nie miały się i tu poka- 
„Zać rozliczne cienie, o których dotąd nie 
„wiedziano. I ukażą się niezawodnie. Tego 
„jednak nikt nie ukryje — ale też i ukry- 
„wać nie potrzebuje — że bywali nie tylko 
„występni kapłani, biskupi, kardynałowie, 
„że bywali i źli Papieże. (rdy jednak wszy- 
„stkie państwa upadały, nie dziś to jutro, 
„przez niegodziwość swoich kierowników, 
„jeden Kościół stał, stoi i stać będzie nie- 
„zachwiany; jedna Stolica Apostolska, choć 
„wpada nieraz na długie lata w poniżenie, 
„każdym razem, i to tylekroć w ciągu wie- 
„ków, dźwiga się, podnosi z upadku i wzbija 
„na niewidziane dotąd wyżyny, jakby mi- 
„nione czasy upadku miały tylko służyć do 
„Uwydatnienia Jej blasku. Im dokładniej bę- 
„dzie zbadana prawda dziejowa, niczem nie 
„Sfałszowana, chociażby się wykryło dużo 
„cieniów na ludzkich postaciach Papieży I 
„ich współpracowników; tem jaśniej i wspa- 
„nialej. dla każdego niezaślepionego umy- 
„słu tem wyraźniej, odbijać będzie i z tem 
„większą, nieublaganą pewnością przemawiać 
„będzie z historyi do umysłu ludzkiego — 
„Boskość Kościoła Chrystusowego”. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
Stanisław Smolka. 


profesorów roboty, rozpoczęte około fu ndamento- 
wania kolumny Mickiewicza. 

— Posiedzenie ankiety drożyźnianej, 
wybranej z łona Rady miejskiej, odbędzie się we 
wtoiek, dnia 22 b. m, o godzinie 6 po połu- 
dniu. 

— Gal. Tow. muzyczne odbyło wezo- 
raj wieczorem doroczne walne zgromadzenie pod 
przewodnietwem swego prezesa ks. Andrzeja Lu- 
bomirskiego. Po przyjęciu do wiadomości spra- 
wozdania wydziału z czynności w r. 1902/8, i 
udzielenia mu absolutoryum z rachunków, doko- 
nano wyboru 5 członków wydziału, czterech na 
przeciąg lat 8, a jednego na 2 lata. 

Wybrani zostali pp.: dr. W. Korn, B. Pap- 
pée, dr. J. Siemiradzki, S. Krupka i J. Raps. 

— Drobni lwowscy kupcy chrześciańscy 
odbyli w dniu 18 b. m. zebranie poufne w swoim 
lokalu przy ul. Ochronek, w sprawie dalszej akeyi 
kupiectwa drobnego dla obrony krajowego prze- 
mysłu. 

Zebranie zagaił prezes Towarzystwa p. Ła- 
gocki, poczem kierownik biura Ligi przemysło- 
wej p. Olszewski referował o potrzebie stworze- 
nia ułatwień dla zaopatrywania się kupców dro- 
bnych w wyroby krajowe i postawił wniosek 
utworzenia w formie Towarzystwa udziałowego 
spółki magazynowej względnie handlowej przy 
ewentualnej pomocy funduszu krajowego. 

Dyskusyę nadtym wnioskiem odroczono do 
następnego zgromadzenia, w dalszym ciągu za- 
stanawiano się nad krzywdami, jakie wyrządzają 
piekarnie drobnym kupcom przez roznoszenie po 
domach pieczywa i zagrożono bojkotowaniem pie- 
karń trudniących się detaliczną sprzedażą po do- 
mach we wszystkich drobnych sklepach lwow- 
skich. 

Wreszcie uchwalono założenie i utrzymy- 
wanie w ewidencyi „czarnej księgi* nieakura- 
tnych prywatnych konsumentów, lubiących „na- 
ciągać* małych kupców. 

— $lizgawka. Polskie Towarzystwo gi- 
mnastyczne „Sokoł II.“ we Lwowie, podaje do 
wiadomości, że wydział Towarzystwa czyniąc za- 
dość wyrażonemu życzeniu niektórych Dyrekeyj 
szkół żeńskich, uchwalił na posiedzeniu z dnia 
15 b. m. oddanie toru łyżwiarskiego na stawach 
„Sobka* do wyłącznego użytku uczenie szkół 
żeńskich a to: w niedzielę od godziny 10 do 
12 przed południem i we czwartki od godziny 
8 do 5 po południu. 

— Towarzystwo sług katolickich im. 
św. Zyty ntworzyło czwarty równoległy kurs dla 
analfabetów. Nauka odbywać się będzie w nie- 
dziele i święta w godzinach popołudniowych. 
Magistrat na wniesioną prośbę odstąpił Towa- 
rzystwu czwartą salę na cel powyższy w ginachu 
szkoły im. Mickiewicza. 

— Odpowiedzialność za informa- 
cye kupieckie. Najwyższy trybunał w Wie- 
dniu wydał przedwezoraj nader ważne orzeczenie 
dla świata kupieckiego. Pewien kupiec, przyj- 
mując agenta podróżującego, udał się do jego 
poprzedniego szefa po informacye. Informacye 
opiewały, że agent jest uczciwy, zdolny i obro- 
tny. Na tej podstawie agent został przyjęty. — 
Wkrótce zdefraudował on 400 koron, a gdy o- 
kazało się, że już n dawnego szefa dopuścił się 
także defrandacypi, nowy szef pozwał dawniej- 
szego o zwrot tych pieniędzy, Dwie instancye 
odrzuciły pretensye, motywując to tem, że szef 
nie był w ogóle obowiązany dawać informacyj, 
Trybunał kasacyjny jednak zmienił wyrok, ska- 
zując pozwanego na zwrot 400 koron i ko- 
sztów, motywując to tem, że wprawdzie szef do 
dania informacyi nie jest obowiązany, jeżeli je- 
dnak je daje, to powinien dać prawdziwe. 
Żałobne nabożeństwo za spokój 
dusz ś. p. zmarłych członków Stowarzyszenia 
„Skała“, odbędzie się we wtorek, d. 22 b. m., 
o godzinie 9 rano w kościele parafialnym św. 
Maryi Magdaleny. 

— Zlzby sądowej. Przed trybunałem 
sądu przysięgłych w Złoczowie toczyła się przez 
dwa dni ubiegłe rozprawa karna przeciw ks, 
Teofilowi Piotrowskiemu, gr. kat. proboszczowi 
z Rykowa pod Złoczowem, o podburzanie prze- 
ciw narodowości polskiej. 

Po przeprowadzonej rozprawie, trybunał, 
na podstawie werdyktu sęd iów przysięgłych, 
skazał wczoraj ks. Piotrowskiego na jeden mie- 
siąc aresztu. 

A Ogień kominowy wybuchł wczoraj po 
poludniu w domu przy ul. Kotlarskiej 4. We- 
zwane pogotowie straży pożarnej usunęło niebez- 
pieczeństwo. 

+ Wiktoryna z Bocheńskich Jan- 
kowska, właścicielka dóbr ziemskich w Tar- 
nopolskiem, wdowa po ś. p. Wojciechu, niewia- 
sta niepospolitych zalet serca i umysłu, zmarła 
wczoraj, dnia 18 b. m., w domu swojej córki 
starościny Zawadzkiej w Tarnopolu. 

Eksportacya zwłok odbędzie się jntro, w 
niedzielę na dworzec kolejowy w Tarnopolu. a 
złożenie zwłok do grobowca familijnego w Ro- 
sochowaćcu w poniedziałek. 


— Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, Anna Schlosser, w 79 roku życia. 

W Kulparkowie, Bolesław Eugeniusz Świ- 
derski, lekarz weterynaryjny, w 29 roku życia. 

W Fouras-les-bains, w południowej Fran- 
cyi, Marya Łyskowska, w 27 roku życia. 

— Zatwierdzenie wyroku. Z Wie- 
dnia telegrafują: Sąd krajowy karny we Lwowie 


å 


zasądził był przed trzema miesiącami sekretarza 
starostwa w Bóbrce, Franciszka Wieczorka, na 
4 miesiące, faktora jego Gottlieba na 3, a dyur- 
nistę starostwa, Miillera również na 3 miesiące 
więzienia za to, że fałszowali listy popisowych 
od służby wojskowej. Trybunał kasacyjny po 
przeprowadyonej wczoraj rozprawie wyrok sądu 
lwowskiego zatwierdził. 

— miała kradzież. Z Budapesztu 
telegrafują: W miejscowości węgierskiej Satu- 
ralya Ujhely dopuszczono się wczoraj kradzieży 
w fabryce koniaku, która należy do kupca lwow- 
skiego p. Fryderyka Schleichera. Złodzieje za- 
kradli się w nocy do fabryki, odśrubowali kasę 
żelazną, w której znajdowały się papiery war- 
tościowe, książki i 500 koron gotówką, zabrali 
kasę i ucickli. Pogoń wysłana przez polieyę i 
żandarmeryę za złoczyńczami nie odniosła sku- 
tku, znalazła przecież w lesie w śniegu kasę 
rozbitą. Papiery wartościowe i książki buchal- 
teryczne znaleziono w całości, gotówkę natomi-st 
złoczyńcy zabrali z sobą. 

— Wykopaliska. W pobliżu miasta 
Natot na Węgrzech odkryto niedawno ruiny rzym- 
skiego miasta Cimbriana. Dotychczas odkopano 
resztki kilku świątyń i łaźnię rzymską. Zmale- 
ziono mnóstwo naczyń glinianych, monety złote 
i kilka dobrze zachowanych szkieletów Rzymian. 


— Ciekawa scena rozegrała się one- 
gdaj jak donosi Dziennik Poznański przed wro- 
cławskim sądem ławniezym. Oskarżony posprze- 
czał się podczas terminu z sędzią okręgowym, 
przewodniczącym sądu. Ostatni nazwał oskarżone- 
go „b: zezelnym drabem*. Oskarżony odpowiedział: 
„Gdybyś pan nie był przewodniczącym, wymie» 
rzyłbym panu policzek“. Prokurator wniósł o 
trzydniowy areszt za niestosowne zachowanie się 
oskarżonego, a obrażony sędzia ogłosił wyrok 
natychmiast. Oskarżony oświadczył, że sędzia 
sam nie może wydawać wyroku, lecz musi 
wpierw porozumieć się z ławnikami. Sędzia i 
ławnicy odbyli naradę, która trwała dość długo, 
poczem sędzia zakomunikował oskarżonemu, że 
sąd w większości swej nie uznał „niestosowno- 
ści* i dla tego kara aresztu nie może być za- 
stosowaną do oskarżonego. 


— Tajemnicze morderstwo. Do 
dzienników londyńskich donoszą z Nowego Jorku 
o zamordowaniu bawiącego tam członka parla- 
mentu angielskiego Adolfa Druckera. Żeszłego 
tygodniu znaleziono go bezprzytomnego na ulicy, 
a wkrótce potem skonał, nie odzyskawszy przy- 
tomności. 

Drucker od dłuższego czasu jako ciężko 
chory przebywał w szpitalu, gdzie miano go 
znarkotyzować i następnie obrabować. Wiadomo, 
że miał przy sobie przeszło 300.000 fot. szter., 
a adio był ubezpieczony na wysuką sumę w 
tewnem Towarzystwie asekuracyjnem. Owoż pie- 
niądze te znikły bez śladu. 

Tajemnicza ta sprawa wywołała w Londy- 
nie olbrzymią sensację. 

— Muzeum arabskie otworzono w 
ostatnich dniach w Kairze. Zawiera ono wspa- 
niałe dzieła zwłaszcza saraceńskiej sztuki, po- 
mieszczone dotychezas w meczecie El-Hakim. 

— Aresztowanie fałszerza monet. 
Policya amerykańska aresztowała w tych dniach 
w miejscowości Reverle, w stanie Massachusets, 
najniebezpieczniejszego fałszerza monet, w chwili 
gdy mając „na składzie“ ze 200.000 fnot. szt. 
(ckoło 6 milionów koron) fałszowanych bankno 
tów banku angielskiego, zamierzał właśnie pu- 
ścić je w obieg. Fałszerz ten nosi obecnie miano 
John Dawis, czy to jednak rzeczywiste jego na- 
zwisko, tradno przesądzać, gdyż znany jest po- 
licyi z obu stron oceanu, również jako Filip 
Schwartz. Henryk Liebermann i Henryk Schmidt. 
Od lat 8 policya amerykańska daremnie ścigała 
Dawisa. Wprawdzie w r. 1596 udało się go po- 
chwycić, lecz rychło umknął on do Europy. 
W czasie przeprowadzonej w jego mieszkaniu re- 
wizyi znaleziono warstaty do wyrobu dalszych 
falsyfikatów, opatrzone we wszelkie najdoskonal- 
sze techniczne środki pomocnicze. Dawis w roku 
1896 odkrył sposób tak łudzącego naśladowania 
znaku wodnego banknotów banku angielskiego, 
iż potrafił nawet zmylić biegłych. Podobno na- 
wet bank na żądanie Dawisa przyrzekł płacić 
mu rentę roczną, pod warunkiem nieużytkowania 
groźnego wynalazku. Dyrektor nowojorskiej tajnej 
policyi, Flyun dowodzi, iż faktycznie rentę tę 
Dawis przez lat kilka pobierał, W roku ubie- 
głym Dawis wydając towarzyszów, zdołał ujść 
surowemu wyrokowi. Stanąwszy na czele bandy 
rozgałęzionej, puścił w obieg fałszywych bank- 
notów 5-funtowych na wielkie sumy. Doszedłszy, 
że policya zdołała wpaść na ślad jego, zapewnił 
sobie be.karność w zamian za wydanie towa- 
rzyszów, których spotkała długoletnia kara wię- 
zienia. W sierpniu r. z. przybył do Ameryki i 
od tej chwili policya surowo go pilnowała, aż 
obecnie zdołała uwięzić go w Reverle, gdzie 
stale zamieszkał, 
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— Wadowice. (Zasądzenie burmistrza). 
Onegdaj odbyła się przed tutejszym trybunałem 
sądu przysięgłych rozprawa karna przeciwko bur- 
mistrzowi Myślenie, Stanisławowi Pindeli, o zbro- 
dnię gwałtu publicznego przez ograniczenie 0S0- 
bistej wolności. P. burmistrz zajmuje się han- 
dlem nierogacizny i w spółce z innymi handla- 


rzami i rzeźnikami nabywa ją na targu myśle- 
niekim od dostarczającej ludności wiejskiej. Na 
jednym z takich targów chciał nabyć za tanią 
cenę sztukę nierogacizny od górala Tomasza Cie- 
ża z Kasinki. Góral wszakże dowolnej niskiej 
ceny nie dał sobie narzucić; nie uląkł się nawet 
pogróżek p. burmistrza. Widząc, że Cieża nie 
steroryzuje swoją powagą i urzędem, burmistrz 
Pindela przywołał policyanta miejskiego i kazał 
zamknąć „opornego”, a sam zabrał na swoją 
furę należącą do Tomasza Cieża sztukę nieroga- 
cizny. Po kilku godzinach dopiero p. burmistrz 
kazał Cieża wypuścić. 

Sprawą aresztowania niewinnego zajęla się 
prokuratorya wadowieka. Po przeprowadzonej roz- 
prawie, na podstawie werdyktu przysięgłych try- 
bunał skazał burmistrza Stanisława Pindelę na 
6 miesięcy ciężkiego więzienia. 


Notatki Hemako-antysyczn 


„Pierwsza książka polskiego dzie- 
cięcia". Wnukom swoim ułożyła Marya Biel- 
ska. Lwów. Nakładem Seyfartha i Czajkow- 
skiego. 89 str. 198. 

Otóż i miły, a pożyteczny podarek dla 
dziatwy naszej, łaknącej pięknych książeczek — 
podarek z rąk wytrawnej i zasłużonej na polu 
pedagogicznem pracowniezki, która pragnęłaby 
własną, gorącą miłość polskiej ziemi przelać w 
młode pokolenie. „Pierwsza książka“ jest szere- 
giem opowiadań z dziejów Polski. Nie ma tam 
dat ścisłą historyę zmaionujących, — bo to 
jeszcze za trudne dla małych dzieci, jest nato- 
miast głęboka cześć dla bohaterów narodowych 
i zrozumienie umysłów dziecięcych, którym też nie- 
zawodnie „Pierwszą książka* sprawi dużo ucie- 
chy i przyniesie dużo pożytku. 


Z teatru. „Safanduły* przewyborna ko- 
medya Sardou, daną będzie jutro na popołudnio- 
we przedstawienie po raz trzeci. 

„Jan Gabryel Borkman* powtórzony zo- 
stanie w poniedziałek, 

We wtorek premiera wesołej operetki „Fi- 
gle wiosenne* Józefa Straussa. 

Na środę przygotowuje się wznowienie 
słynnej komedyi Sudermana „Walka motyli", 
w której wystąpi gościnnie p. Zofia Czaplińska, 

Będzie to ostatnie przedstawienie przed 
świętami, gdyż z powodu wigilii Bożego Naro- 
dzenia we czwartek nie będzie przedstawienia, 
a kasa teatralna w tym dniu sprzedawać wędzie 
bilety na przedstawienia świąteczne, tylko od 9 
do 12 godziny z rana. 

Niedzielne przedstawienie „Aidy* będzie 
zarazem pożegnalnym wieczorem p Leliwy, któ- 
ry jako Radames i Jontek z „Halki“ zjednał 
sobie odrazu gorącą sympatyę i uznanie naszej 
publiezności. 

Pani Kliszewska i p. Lelewicz rozśmieszą 
do łez publiczność lwowską w „Figlach wiosen- 
nych*. Hanka i komiczny w swej rozamorowa- 
nej starości p. Knikebajn, tworzą tak zabawną 
parę, że zapewnia ona sama powodzenie najbliż- 
szej premiery operetkowej, Wystawioną ona bę- 
dzie z wielką starannością. Wszystkie role są 
jaknajlepiej obsadzone. Spiewają więc panie: Mi- 
łowska, Łęska, Łopatyńska, Okońska, pp. Ma- 
lawski, Paszkowski, Kratochwil, Kosiński, nowo 
zaangażowany tenor p. Czerwiński i t. d. Atra- 
kcyą wieczoru stanie się także niewątpliwie, zre- 
formowany i przez baletmistrza cesarskiej opery 
p Rnmpela, doskonale wyćwiczony „balet kwia- 
tów“, który odtańczony będzie w powodzi kolo- 
rowych świateł w kostyumach naśladujących 
pierwsze kwiaty wiosny. 


Repertuar teatru miejskiego 

we Lwowie. 

Dziś w sobotę po raz pierwszy „Jan Gabryel 
Borkman*, sztuka w 4 aktach Henryka Ibsena. 

W niedzielę o godzinie pół do % po po- 
łudniu po raz trzeci „Safanduły*, komedya w 4 
aktach Wiktoryna Sardou. 

W niedzielę o godzinie pół do 8 wieczo- 
rem po raz szósty „Aida“, opera w 4 aktach 
7 odsłonach Józefa Verdiego. — Nieodwołainie 
ostatni i pożegnalny występ Tadeusza Leliwy i 
występ Józefiny Kurtzównej, artystów opery war- 
szawskiej. 

W poniedziałek po raz drugi „Jan Ga- 
bryel Borkman*, sztuka w 4 aktach Henryka 
Ibsena. 

We wtorek po raz pierwszy (nowość) „Fi- 
gle wiosenne“, operetka w Saktach K. Lindaua 
i J. Wilhelma. — Muzyka z motywów Józefa 
Straussa, ułożył Ernest Reiter. — Nowa wy- 
stawa. 

We wśrodę (wznowienie) „Walka motyli“, 
komedya w 4 aktach Hermanna Sudermana. — 
Gościnny występ p. Zofii Czaplińskiej. 

We czwartek, z powodu wigilii Bożego 
Narodzenia, przedstawienia nie będzie. 


Z Filharmonii lwowskiej. Jutrzej- 
szy, niedzielny koncert filharmoniczny, w któ- 
rym biorą udział oprócz orkiestry Filharmonii 


pod dyrekcyą Ludwika Czelańskiego, znakomity 
skrzypek Jarosław Kocian, oraz Marusza Oze- 
lańska, wzbudził wśród publiczności wielkie za- 
interesowanie, tembardziej, że to „będzie ostatni 
występ tak Kociana, jak i orkiestry p. Czelań- 
skiego, 

W przyszłym koncercie, który odbędzie się 
w sobotę, dnia 26 b. m., w drugi dzień świąt 
wystapi troje cudownych dzieci, a miahowicie 
12-letni skrzypek Maksymilian Pilzer li dwa 
dziewezątka: l4-letnia Paula i 18-letnia Flora 
Joutardówny, pianistki. 


WRAŹRNIA TURYSTY 
2 WYSTAWY GWIAZDKOWEJ W KROŚNIE 
składającej się Z wyrobów krajowych. 


(Dokończenie). 


Ochronka Rymanowska pod przewodni- 
ctwem Sióstr Służebniczek, prócz koronek, 
przysłała wyborne guziezki do bielizny, te, 
które we Lwowie zaprowadziła niezmordo- 
wana pani Starzeńska, i które stamtąd ro- 
zeszły się na cały kraj. Dalej rozchodzi się 
miła woń i mile uderzają oko eleganckie 
porfumerye p. Ihnatowicza. Wreszcie wcho- 
dzimy do osobnego pokoju — zapełnionego 
samemi wyrobami chłopców z Zakładu ks. 
Markiewicza w Miejseu P:astowem. Gdy się 
pomyśli, jak niedawno ten Zakład istnieje — 
jak z niczego powstał — z jakiemi trudno- 
ściami walczy szlachetny opiekun stu kilku- 
dziesięciu chłopców, których rodzice nie tyl- 
ko nie utrzymują, ale nawet na ubranie 
nie łożą, to doprawdy zdumienie ogarnia, że 
już przyszło Zakładowi -do takiej wystawy! 
Więc najpierw koszykarstwo meblowe, stołki, 
stoły, źardinierki, pułki, nawet konfesyonał, 
wszystko piękne i bardzo silne i z wykoń- 
czeniem wykonane. Dalej drobne, wyplatane 
przedmioty, koszyczki do roboty, do kwia- 
tów, wreszcie proste targowe, dalej dział in- 
troligatorski, przepyszne albumy i kasety, 
książki w zbytkownych oprawach, a obok re- 
gestra gospodarcze, oprawne w szare płótno 
ze skórą, mocne nie do zdarcia z wybornym 
resorem do tego, by się książka nie zamy- 
kała przy pisaniu i Skontrze. Nie dość na 
tem jeszcze, i wyroby żelazne. Maszyna ich 
konstrukcyi do wyrabiania powietrza, do dmu- 
chania i zarazem heblowania żelaza, różne 
cyrkle, kątomierze, przyrządy do robienia 
gwintów i t. d. o których nie rozpisuję się, 
bo się na tem nie rozumiem — ale eo ro- 
zumiem, to ogrom pracy, przez jaki przejść 
było trzeba, aby już doprowadzić w takim 
Zakładzie do podobnych rezultatów. Młodzi 
robotnicy i kierowniey robót, którzy pilnują 
wystawiony: przedmiotów, robią nad wyraz 
sympatyczne wrażenie. Muzyka Zakładu tego 
grywa tu też dziarsko na Wystawie pieśni 
patryotyczn= na rżniętych i dętych instru- 
mentach. Wychodząc, przejęty czcią dla pra- 
ey ks. Markiewicza, z trudnością przeciskam 
się przez gromady dzieci, wpatrzonych w 
dział zabawek; jest bo też co widzieć, na- 
wet i nie dzieciom! Jaworowski Zakład na- 
ukowy wystawił tak ślicznie, artystyeznie 
wykonsne koniki, owieczki, krówki, takie ro- 
znaaite wózki — to drabiniasta, to na kamie- 
nie i piasek, to znów taczki, mebelki dla 
lalek, szafeczki, kredensa; wreszcie prześli- 
czne kuchenne chechelki, łyżki, mątewki, wał- 
ki do ciasta. Wszystko to nadzwyczaj tanie. 
Sprzedająca pani komitetowa objaśnia, że 
pierwszego wieczoru po otwarciu wystawy, 
w godzinę już jaworowskie zabawki były 
rozkupione i że to już trzeci transport tych 
zabawek telegraficznie sprowadzony! Są też 
bardzo ładne i tanie blaszane zabawki wy- 
robu p. Girtlera ze Lwowa; dalej lalki z fa- 
bryki tarmowskiej, gry polskie p. Kauczyń- 
skiego, więc „Lech“, „Odra“, „Podróż po 
krajach polskich“, wreszcie polskie wojsko 
z silnej masy papierowej do przecinania i 
układania. Dalej ładne zabawki, wyrabiane 
przez Towarzystwo Szkoły ludowej, arkusze 
do wycinania i naklejania wszystkich budo- 
wij starożytnych Krakowa, więc Rondel Flo- 
ryański, kościoły i t. d., także klocki do ta- 
kieh budowli przeznaczone prześliczne. Da- 
lej papier i karty korespondencyjne p. Nie- 
mojowskiego. Spółka wyrobów szkolnych 
prześliczne albumy „Warownie Polskie Za- 
chodniej Galicyi* z fotografiami p. Zającz- 
kowskiego z Jasła i tak ładnemi jakie tylko 
pod włoskiem niebem i światłem się udają. 
Z tych fotografij robiono też karty korespon- 
dencyjne. Na ścianie duża kolekcya akwarel 
p. Bieszezada, prześlicznych i wprost bajecz- 
nie tanieb, które komitet wystawowy wydo- 
był z korzennego sklepu i od rękawicznika, 
by je na honorowem miejscu umieścić (smu- 
tna illustracya doli artyzmu na prowineji!). 
Dochodzę do Środkowego punktu; tu króluje 
nad całą salą owacyjna wystawa cukru prze- 
worskiego. Głowy tagoż wystawione wysoko, 
wśród palm i zieleni ustrojone w wieniec lau- 
rowy. z napisem „Cześć wytrwałości!* i 
„Szczęść Boże!“ O prawda! Ten idzie na 


czele walki, którą stacza nasz przemysł kra- 
jowy, niechże mu Bóg szczęści! 
(Dokończenie nastąpi). 
A. hr. P. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


C. k. Dyrekcya kolei państwo- 
wych we Lwowie ogłasza: Zaprowadzone 
z dniem 16 listopada b.r. ograniczenia prze- 
widziane w $ 55 ust. 1 i 2 regulaminu ru- 
chu co do przyjmowania towarów, zostają 
zniesione z dniem 16 grudnia b. r. 


Wiedeń, 19 grudnia. Za wpływem 
Ministerstwa kolei żelaznych "Towarzystwo 
austro - węgierskiej kolei państwowej przy- 
wróci z dniem 1 stycznia znajdujący się w 
letnim rozkładzie jazdy pociąg pomiędzy Pra- 
gą a Ołomuńcem, celem bezpośredniego po- 
łączenia pomiędzy Pragą przez Kraków i 
Lwów z Podwołoczyskami. 


Wywóz nafty do Niemiec. Przed- 
wczoraj toczyły się w Wiedniu dalsze roko- 
wania interesentów austryackich z amery- 
kańskimi co do kontyngentowania eksportu 
nafty do Niemiec. Z obrad tych wydano na- 
stępujący komunikat : Dnia 15 b. m. odbyły 
się narady reprezentantów rafineryj ekspor- 
towych z amerykańskimi interesentami. — 
Propozycye, postawione jeszcze w sierpniu, 
o objęcie pewnego zapasu austryackiej nafty, 
stanowiły podstawę obrad, które jednak nie 
wydały rezultatu, gdyż austryacey eksporte- 
rzy wyrazili przekonanie, iż najlepiej przy- 
służy się eksportowi austryackiemu, jeżeli 
produkcya austryacka bezpośrednio sprzeda- 
wana będzie zagranicznym konsumentom, a 
to tem bardziej, że obecne położenie targu 
światowego jest pó temu korzystne. 


Giełda towarowa, Cukier surowy loco 
Aussig 19:50 do 19:60, Zoco Ołomuniec 18:70 
do 18:80, Zoco Berno-Wiedeń 18:80 do 18'90, 
na styczeń loco Aussig 1960 do 19:70. Cu- 
kier w kostkach: prima 6870 do 68:70, se- 
cunda 68:20 do 68:20. Spirytus kontyngen- 
towany: loco Wiedeń 43:20 do 4860. Nafta 
kaukazka: transiżo Tryest 9:50 do 10'—, ga- 
licyjska przeźroczysta 40'60 do 41:20. (Ceny 
w koronach). 


Targ zbożowy. 


Parze 


Lwów, 19 grudnia. Waluta koronowa 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa 
7:80 do 8'10, pszenica na termina 7:60 do 7:75, 
żyto gotowe 6'40 do 6:60, żyto na termina 
6:40 do 6:60, owies obroczny gotowy 5:40 
do 5:80, owies obroczny na termina 5'25 
do 5:50, jęczmień pastewny 475 do 510, 
jęczmień browarniczy 5'25 do 5:50, rzepak 
9:25 do 9:50, Inianka —'— do —'—, groch 
pastewny 6:— do 6'25, groch do gotowania 
4:50 do 825, wyka 5'— do 5'30, nasienie 
lniane —— do —'—, nasienie konopne 
—— do —'—, bób —— do ——, bobik 
5'— do 5'25, hreczka —* — do —'—, kuku- 
rudza nowa 6/10 do 6:30, kukurudza stara 
625 do 6:50, chmiel za 56 kilo 180:— do 
200:—, koniczyna czerwona 55*— do 60:—, 
koniczyna biała 45'— do 47—, koniczy- 
na szwedzka 45— do 60—, tymotka 23:—. 
do 25:—. 


Spirytus loco za 50 litr. gotowy pare- 
tas Tarnopol 18:50 do 18:85 za 50 litr. pa- 
ritas Tarnopol na termin —*— do ——, wy- 
ranty , ekskontyngentowy 
1975 do 21:—. 


—* — Q —— 


OSTATNIA POCZTA 


Fremdenblatt pisze: Słowa wystosowa- 
ne przez Najj. Pana podczas cercle delega- 
cyjnego do pojedyńczych członków austrya- 
ekiej Delegacyi wywarły wszędzie silne wra- 
żenie. Monarcha skorzystał kilkakrotnie ze 
sposobności, aby zaznaczyć, iż ze względu na 
wielkie ekonomiczne zadanie parlamentu jest 
konieczną rzeczą przywrócenie zdolności do 
pracy Izby deputowanych. Pod adresem Cze- 
chów było wystosowane upomnienie, aby sia- 
rali się uzyskać swoje postulaty na drodze 
konstytucyjnej, aby zaniechali nieuzasadnio- 
nych skarg i żalów i współdziałali w akeyi 
porozumienia, albowiem na drodze, na którą 
weszli obecnie niczego nie mogą osiągnąć. 
Z pełnem użnaniem był Najj, Pan dla tych 
wszystkich członków Delepacyi, którzy sta- 
rali się rozwijać w Izbie poselskiej działal- 
ność pośredniczącą. 


5 


Mianowany świeżo austro-węgierskim 
ambasadorem w Paryżu hr. Rudolf Metsch- 
Khevenhiiller (ur. r. 184%) należy już od r. 
1867 do ciała dyplomatycznego. Karyerę 
swoją rozpoczął jako attaché przy poselstwie 
w Rzymie, r.1868 przeniesiony został do am- 
basady w Paryżu, r. 1876 do poselstwa w 
Brukseli, r. 1878 do ambasady w Petersbur- 
gu, w r. 1879 otrzymał nominację na agenta 
dyplomatycznego w Sofii, w r. 1884 na po- 
sła w Belgradzie, a w r. 1868 na posła w 
Brukseli, gdzie jako reprezentant Austro- Wę- 
gier wziął wybitny udział w rokowaniach o 
konwencyę cukrową. Przed dwoma laty zo- 
stał przeniesiony z tytułem ambasadora w 
stan rozporządzalności. 


Były Minister dla Czech, dr. Rezek, 
przyjął ofiarowany mu mandat z miast okręgu 
Niem - Bród- Polna pod warunkiem, że wszyst- 
kie trzy stronnictwa czeskie zgodzą się na 
jego kandydaturę, co się też stało. 


Politik donosi, że w ostatnim czasie 
starano się o to, ażeby z łona Sejmu cze- 
skiego wybrana została komisya ugodowa, 
któraby roztrząsała wszystkie sprawy sporne 
między Czechami i Niemcami i dążyła do 
wytworzenia pewnego modus vivendi między 
obu stronami. W tym celu miał być zwc- 
łany Sejm czeski na 28 grudnia. Tymezasem 
zamiar ten napotkał na opór i w skutex tego 
Rząd odstąpił od zwołania Sejmu. Jednakże 
nici układów w tej sprawie nie są jeszcze 
zerwane. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Delegacye. 


Delegacya austryacka. 


Wiedeń, 19 grudnia. P. Gautsch 
otwiera plenarne posiedzenie. Zawiadamia, 
że nadeszła petycya austryackiego Towarzy- 
stwa pokoju, w sprawie wstrzymania zbro- 
jenia się. Przekazano komisyi petycyjnej. P. 
Apolinary Jaworski przedkłada interpela- 
cyę w sprawie Roberta Stillera. Zapytuje na 
czem się właściwie opiera i na jakich zasa- 
dach prawaych wydano rozporządzenie w tej 
sprawie i powołano się na $. 15 przepisów 
dyscyplinarnych. 

P. Baernreither przedkłada wnic- 
sek nagły, żądający natychmiastowego wzię- 
cia pod obrady prowizoryum budżetowege; 
wniosek ten uchwalono. Referent margrabia 
Bacquehem poleca przyjęcie prowizo- 
ryum. 

P. Kramarz przemawia przeciw. Po- 
wiada, że nie chce w tej chwili wdawać się 
w obszerną dyskusyę nad polityką zagrani- 
czną, lecz raczej skłonnym jest mówić o po- 
lityce wewnętrznej, tembardziej, że stoi ona 
w związku z polityką zagraniczną, a szcze- 
gólnie z potrzebą uchwalenia prowizoryum 
budżetowego. Omawia przesilenie w duali- 
zmie, Szczególnie ostatnie koncesye uczy- 
nione Węgrom, co do Ftórych koncesyj wszy- 
scy w Austryi z wyjątkiem P., Prezydenta 
Ministrów są przekonani. że Węgrzy odnie- 
Śli wielkie zwycięstwo. Mowca czyni Preze- 
sowi gabinetu zarzut, że on to wywołał ruch 
antywęgierski w Austryi, który może przy- 
czynić się do rozbicia Monarchii. 

Wystarczyłoby tylko utworzyć granicę 
ełową między Węgrami a Austryą, aby pla- 
ny Wszechniemeów zostały spełnione. O: 
wiedzą bardzo dobrze, że ekonomiczne połą- 
czenie z silnem mocarstwem niemieckiem, 
a mianowicie unia ełowa, byłaby początkiem 
końca samoistności Monarchii. Niema bo- 
wiem wątpliwości, że rozbicie Monarchii au- 
stryaeko-węgierskiej doprowadziłoby w pier- 
wszym rzędzie do unii cłowej Austryi z 
Niemcami. Na tem ucierpiałaby najpierw dy- 
nastya I narodowości słowiańskie, szezegól- 
nie zaś Czesi i Słoweńcy, a urzeczywistni- 
łaby się mrzonka Wszechniemców o wiel- 
kiem państwie niemieckiem od Baltyku do 
Adryatyku. Wybitniejsi Węgrzy wiedzą o tem 
bardzo dobrze, a także zmarły minister Kal- 
lay należał do nich. 
~ Dla tego zawsze będzie interesem Ma- 
dyarów i Czechów utrzymać tę Monarchię, 
aby niedopuścić do nrzeczywistnienia wielko- 
niemieckich planów. To jest jedyną nadzieją 
i gwarancyą lepszej przyszłości. 

Mowca daje następnie historyczny po- 
gląd na rozwój konstytucyonalizmu w Au- 
stryl. Przypomina napad króla pruskie- 
go na Szląsk. Dzisiaj — jak nas zape- 
wnia Mowa Tronowa i ezposć P. Ministra — 
monarchowie pruscy są lepiej w obec nas 
usposobieni. (Wesołość). Marya Teresa chciała 
pójść w ślady Fryderyka Wielkiego i prze- 
dewszystkiem naśladowała jego tendencye 
eentralistyczne. Pierwszą ofiarą tych tenden- 
cyj padły Czechy, które zostały administra- 
cyjnie połączone z innymi krajami austrya- 


ckiemi, czem dano początek dualizmowi, — 


uchwaliła 352 głosami przeciw 225 nagły 


Gdyby w roku 1849 rząd wiedeński był do- | wniosek dep. Mirmana, postanawiający znie- 
syć rozumny, by wrócić do historycznych | sienie wszelkich odznaczeń. l 


podstaw Austryi i stworzyć państwo federa- 
listyczne, oparte na wszystkich narodowo- 
ściach, zarówny tutaj, jak na Węgrzech, 
wtedy Monarchia byłaby inaczej się rozwi- 
nęła, byłaby stała się silną i potężną, jakiem 
się stało państwo niemieckie, które jest fede- 
racyą. Ale u nas po pierwszym lepszym 
kroku w dyplomie październikowym, wrócono 
znów do niemieckiego centralizmu przez 
stworzenie konstytueyi lutowej. 

Wśród takich stosunków mogła była 
przyjść do skutku tylko taka ugoda z r. 1867, 
w której nigdy nie było jasności. Dowodem 
tego jest juź choćby sama instytucya Dele- 
gacyj. W Austryi Delegacye uważane są za 
samoistne ciało ustawodawcze z odpowiedzial- 
nością wspólnych Ministrów, podezas gdy 
Węgrzy uważają Delegacyę za komisyę sej- 
mu węgierskiego. U nas w parlamencie o 
sprawach wspólnych całkiem mówić nie wol- 
no, sejm węgierski zaś obraduje nieraz nad 
temi sprawami, a rząd węgierski odpowiedzial- 
ny jest także w sprawach wspólnych. 

Polityka rozpoczęta w r. 1867 dopro- 
wadziła do tego, że Węgry prowadzili syste- 
matyczną walkę przeciw wspólnym instytu- 
cyom i dotarli w końcu do ostatniego palla- 
dium wspólności, t. j. do armii. Gdyby od 
samego początku armia ta była taką, jaką 
być powinna, prawdziwą armią ludową, a nie 
armią, stojącą ponad ludami i narodowościa- 
mi, nie byłoby przyszło do obecnego prze- 
silenia. 

Kramarz mówi dalej. 


Echo wywodu P. Ministra hr. Gołu- 
chowskiego. 


PPPOE 


Belgrad, 19 grudnia. W tutejszych 
kołach rządowych i dworskich ostre słowa 
w exposé hr. Gołuchowskiego 0 Sprawcach 
czerwcowej rewolucji, nie były niespodzianką. 
Po znanem potępieniu królobójstwa w tele- 
gramie gratulacyjnym Cesarza Franciszka 
Józefa do króla Piotra, uważają za oczywiste, 
że minister nie mógł mówić inaczej. Nato- 
miast z radością przyjęto ustęp, zapawnia- 
jący o życzliwości Austro- Węgier dla Serbii. 

Wiedeń, 19 grudnia. Hremdenbiatt 
na podstawie wiarygodnej informacyi donosi, 
że nieprawdziwe są wiadomości o mającem 
nastąpić zaraz po delegacyach ustąpieniu 
komendanta marynarki bar. Spauna. 


Wiedeń, 19 grudnia. Wiener Zig. o- 
głasze: Najj. Pan nadał pierwszemu szefowi 
sekcyi w Ministerstwie spraw zagranicznych, 
br. Henrykowi Litzowi, order Żelaznej 
Korony klasy I,, a drugiemu szefowi sekcji 
w temże Ministerstwie, Kajetanowi Me rey o- 
wi, godność tajnego radcy z uwolnieniem 
od taksy. 

Najj. Pan nadał wicesekretarzowi w 
Ministerstwie skarbu, dr. Eugeniuszowi £0- 
puszańskiemu, krzyż kawalerski orderu 
Franciszka Józefa, a dyrektorowi urzędu po- 
cztowego Lwów (miasto) 1, Aleksandrowi 
Mareszowi, przy sposobności przeniesienia 
go w stan stałego spoczynku tytuł radey 
Rządu. 

Wiedeń, 19 grudnia. Wezoraj odbyło 
się doroczne generalne zgromadzenie dolno- 
austryackiego Związku przemysłowego, W 0- 
becności Protektora Najd. Arcyksięcia Ottu- 
na, Ministra handlu Calla, wyższych urzę- 
dników i i. 

Wiedeń, 19 grudnia. Wczoraj zakoń- 
czyły się obrady VIII. sesyi rady rolniczej. 
Obradowano nad traktatem handlowym z 
Włochami, nad sprawą uregulowania obrotu 
sztucznym nawozem, nad tępieniem zarazy 
wśród nierogacizny i i. 

Wiedeń, 19 grudnia. Od 14 do 17 
obradowała pierwsza handlowo: polityczna 
sekcya rady przemysłowej. Plenarne posie- 
dzenie rady odbędzie się 21 b. m. 

Wiedeń, 19 grudnia. Komendant lwow- 
skiego korpusu generał Fiedler wyjechał z 
powrotem do Lwowa. 

Budapeszt, 19 grudnia. Wczoraj od- 
był się pogrzeb i złożenie zwłok $. p. Arcey- 
księżniczki Klotyldy w kaplicy zamkowej. 
Zwłoki pokropił ks. prymas Vaszary. 

„. Budapeszt, 19 grudnia. Węgierskie 
Biuro koresp. donosi, że stan zdrowia bi- 
skupa Strossmayera znacznie się pogorszył. 
Natomiast z Osieku donoszą, że biskup wcale 
nie uległ atakowi apoplektycznemu, owszem 
czuł się tak dobrze, że odbył przed południem 
przechadzkę, 

Mentona, 19 grudaia. Hrabstwo Lo- 
nyay przybyli tu na zimowy pobyt. 

Rzym, 19 grudnia. (Telegram własny). 
Kardynzł Gotti doręczył Ojcu św. Piusowi X. 
kwotę trzydziestu dwu milionów (pra- 
wdopodobnie lirów. Przyp. Red.) złożonych 
u niego w tajemnicy przez Leona XIII. z po- 
leceniem wręczenia ich nowemu Papieżowi 
w cztery miesiące po wyborze. Niezwykły 
ten fakt wywołał tu ogromne wrażenie. © 

Paryż, 19 grudnia. Mimo sprzeciwie- 
nia się prezydenta ministrów Combesa, Izba 


Paryż, 19 grudnia. Robotnicy piekar- 
sey uchwalili w zasadzie strejk, nieoznacza- 
jąc jednakże terminu jego rozpoczęcia. 

Konstantynopol, 19 grudnia Au- 
stryacka Mowa tronowa i exposé Ministra 
hr. Gołuchowskiego zrobiły tu bardzo silne 
wrażenie. 

Konstantynopol, 19 grudnia. Porta 
zapawnia, że w klasztorze Rilo komitet po- 
wstańczy robi wielkie przygotowania. Z te- 
go powodu rząd turecki użalał się przed am- 
basadorem rossyjskim i austro-węgierskim, a 
nadto wystąpił z rekryminacyami w Sofii. 

Londyn, 19 grudnia. Standard sta- 
nowczo zaprzecza pogłosce, jakoby rząd ze- 
zwolił na utworzenie 26 nowych pułków ir- 
landzkich. 


Katastrofa kolejowa. 


PE 


Toruń, 19 grudnia. Ostdeutsche Ztg. 
donosi, że pociąg pospieszny nr. 3 wraz z 
wagonem Warszawa-Berlin, w drodze z War- 
szawy do Aleksandrowa zderzył się koło 
Włocławka w guberni warszawskiej z ros- 
syjskim towarowym pociągiem. Kilka osób 
miało zginąć a wiele jest rannych. 

Poznań, 19 grudnia. Ożkatastrofi pod 
Włocławkiem opowiadają podróżni, którzy 
jechali pociągiem pospiesznym z Warszawy, 
że maszynista i palacz stracili życie. Z po- 
dróżnych nikt nie zginął. 


Walka przeciw zakonom i kongre- 
gacyom. x 

Paryż, 19 grudnia. Prezydent Loubet 
zgodził się, aby radzie gabinetowej przedło- 
żono projekt ustawy zabraniającej w ogóle 
kongregacyom wszelkiego nauczania. Zam- 
knięcie szkól kongregacyjnych ma nastąpić 
w ciągu 5 lat, przez które na przeprowa- 
dzenie planu wstawionoby w budżet po 10 
milionów rocznie. 


Z dalekiego Wschodu. 


a 


Londyn, 19 grudnia. Standard dono- 
si z Tokio: Sądzą tu, że Rossya w swej od- 
powiedzi odrzuci główne punkty żądań ja- 
pońskich. W tym wypadku, a nadto gdyby 
Rossya nie zgodziła się ma ponowne roko- 
wania, nieuniknione sianie się nieprzyjazne 
w obec siebie wystąpienie obu państw. An- 
tirossyjska liga i dwa inne Towarzystwa 
zwróciły się do rządu japońskiego z prośbą, 
aby użył innych środków, jak dyplomaty- 
cznych. 

Nowy Jork, 19 grudnia, Biuro Reu- 
tera donosi z Sveul, że stanowisko Rossyi 
wskazuje na to, iż chce ona przeszkodzić 
Japonii w uzyskaniu punktu oparcia na Korei. 


Telegrafowany kurs wiedeński, 


Wiedeń, 19 grudnia 1903, Zamkzię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godz. 2 mir. 30, 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 688 —, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 778:50, 
Akcye Anglobanku 283—, Akcye Unioaban- 
ks 54]: —, Akcya Landerbanku 442: —, Akcye 
Bankvareinu 522 25, Akce. Bodencredit 951-—, 
Akeye galic. Bavkn hipotecznego 543 —, 
Akcye kolei państwowych 678:50, Akeyo ko- 
lei Południowej 8825, Akcye Tramway 4) 
——, Akcye Tramway B) —'—, Akcye 
kolei Elbethal 420'—, Akcye kolei Półmo- 
cenaj 5520—, Akcye kolei czerniowieckiej 
57820, Akeve Alpiny 411-—, Akcye Rima 
Muranyi 49850, Akeye praskiego Towarzy- 
stwa żel. 1682 —, Akcye Fabryki brori 
438 —, Akcya Tureckie tytoniowe 354*75. 
Akcyi Galicyjsko-karpackiego Towarzystwa 
naftowego 1261'—, 5 pre. obligacyi komu- 
nalnych Banku krajowego —'—, Obli- 
gacye węgierskiej iadumaizacyi 98'30, Rer- 
ta majowa 10060, Austryacka Renta koro- 
nowa 10070, Węgierska Renta koron. 99:05, 
56 l. Listy Tow. kredytowego ziem. 99-25, 
4 pre. Listy Banku krajowego 98'85, 4 i pół 
pre. Listy Banku krajowego 102 45, 5 pre. 
komunalne oblig Banku kraj. 103—, 4 prot. 
Listy Banku hipoteczzego 9925, 4 i pół pre. 
Listy Banku hipoteczaego 10210, 5 procen. 
Listy Banku hipotecznego L12*—, Gal. 4-pre. 
Obligecye propinacyjae 100'10, 4-pre. Gal, 
pożyczka kraj. « r. 1898 99-85, 4-pre. po- 
życzka miasta Lwowa 9750, Losy tureckie 
39 75, Merki 117-30, Ruble 253 —, 


Odpowiedzialny redaktor : 
Adam Krechowiecki. 


Odznaczona złotym medalem | dyplomem uznanla na Wystawie wiedeńskiej w roku [802 
FABRYKA TUTEK CYGARETOWYCH 


Ex. PRII OU = 


Lwów, ulica Mickiewicza l. 2 (róg placu Smolki) 


W. Primus 6 


Źwów, ul. Jagiellońska l. 12 


(Wierny przyjaciel od wieku dziecięcego 


Nadestane. 
od Ekspedycyi. 


Do dzisiejszego numeru dołącza Macież 
Polska prospekt dzieła: „Tadeusz Kościu- 
szko". 


Pierwszorzędna c. k uprz. fabryka klo- 
zetów L. Guttmanna z Wiednis otworzyła 
filię we Lwowie przy ul. J gielleńskiej 8 
Powyższa firma posisda w swej filii prócz 
wyrobów własnych nowości hygieni(znych, 
n:jnowsie modela mebli mcsiężnych i że- 
lsznych wózki i kizesła dla chorych, wy- 
łaczrą sprzedaż anstre-węg. przedsiębiorstwa 
Tbermophor dla Galicji. Obe jrzenie powyż- 
szego składu polecamy nsszym zan. Czy- 
telnikom. 


Bimi mi ORZEKA MOT, poi ZOT ATOL 


Jako dobrą I pewną lokacyę 
polecamy 
49/, Listy hipoteczna koronowe 
4Y? Listy hipoteczne, 
50/, Listy hipoteczne premiowane. 
$e/, Listy Tow. kred. ziemskiego, 
43,0, Listy Banku krajowego, 


4e f Listy Banku krajowego, 

5sj, Obligacye kumunalne Basku kraj, 
4cj, Pożyczkę krajową, 

40j, Gal. Obligacye prapinacyjna i wszel- 


państwowe. 
Nadto polecamy 
Akcye gal. Towarzystwa elektrycznego 


Pspiery te sprzedajemy i kupujemy po naj- 
dokładniejszym kursie dziennym. 
KANTOR WYMIANY 


c. k. uprz. gal. akcyjnego 


BANKU HIPOTECZNEGO. 


ie renty 


$. lgligki izz» 


do lat sędziwych). Pośród zabawek dla dzieci 
istnieje może tylko jedyna jedna, którą się dziecko, 
ojeiec i dziadek zarówno chętnie zajmują. I pod in- 
nym też względem jest ona jedyną zabawką, za- 
bawką, która stopniowo systematycznie powiększaną 
być może, przez eo coraz więcej zajmuje i poucza. 
Łaskawi czytelnicy już się pewnie domyślą, że tu 
mowa o „Richtera kotwicznych skrzynkach budo- 
włanych*, które rzeczywiście nazwać można wier- 
nym przyjacielem od dziecięcego do sędziwego 
wieku. Coraz więcej bywa rodziców, którzy, jako 
dzi, bawili się kotwiezną skrzynką budowlaną, a te- 
raz ulubioną tę zabawkę własnym kupują dzieciom 
i z niemi od nowa budować zaczynają. Tum chęt- 
niej budują wspólnie z dziećmi swojemi, od kiedy 
przepyszne wzorki zostały bardzo udoskonalone 
(R zaprowadzenie nowej edycji. A dziadkowie, 
tórzy już wspólnie z swojemi dziećmi chętnie 
udział brali przy wznoszeniu wspaniałych budowli, 
budują teraz razem z wnukami. 

Zabawka ta, która tak niezwykłemu cieszyć 
się może powodzeniem, zasługuje z pewnością na 
uwagę wszystkich rodziców. Dla większego urozimai- 
cenia tej zabawki budowlanej zaprowadziła fabryka 
Richtera w najnowszym ezasie drugie dopełnienie, 
z pomocą którego wystawiać można wspaniałe że- 
lazne mosty z pięknemi kamiennemi przyczołkami, 
Teras bowiem dokupić można do każdej kotwicznej 
skrsynki budowlanej kotwiezną skrzynkę mostową, 
jako zupełnie odpowiednie dopełnienie, 8 ponieważ 
pomysłowy i dla dzieci bardzo cenuy Richtera sy- 
stem dopełnień zastosowany został także i do kotwi- 
cznych skrzynek mostowych, przeto i te skrzynki 
dopełniają się systematycznie między sobą, Przedło- 
żona nam książka mostowa zawiera tak wspaniałe 
wzorki mostów, że nie tylko dzieci, ale i dorośli 
chętnie zajmować się będą ustawianiem mostów. 
Kto pragnie bliższych szczegółów, ten niech zażąda 
od firmy F. Ad. Richter & Cie., król. nadw. i szam- 
belańskich dostawców, Wiedeń, I. Operngasse 16, 
nowego ilustrowanego cennika, który wysyła się 
bezpłatnie. 


Do Świetnej e. k. Dyrekcyi Policyi we Lwowie! 


Od dni kilku krąży w mieście pogłoska o wy- 
śledzeniu przez agenta policyjnego w Zakładzie ką- 
pielowym „Diany“ pewnej mężatki z lepszych sfer, 
w towarzystwie młodego człowieka, a pogłoski te 
przybrały aż takie rozmiary, że pojawiły się na 
szpaltach dziennikarskich, jakoto w tygodniku miej- 
seowym „Reformator“ z dnia 12. b. m, iw nume- 
rze 285 „Nowej Reformy* krakowskiej z dnia 13. 
b. mies. 

Ponieważ Zakład kąpielowy „Diana* odzra- 


poleca 


tutki »PRIMUS*« białe, nietłuszczone 


z najprzedniejszej bibułki egipskiej, oraz 


tutki »PRIMUS« specyalne białe i żółte z najprzedniejszej bibułki francu- 
skiej » ABADIE«. 


maz. 


cza się od pierwszej chwili swego założenia WZOTOo- 
wem prowadzeniem, a pogłoski powyższe wpływają 
ujemnie na frekwencyę uczęszczającej tamże dobo- 
rowej publiczności, — przeto wdrożył podpisany ` 
Zarząd kąpielowy energiczne i ścisłe dochodzenie 
pod względem autentyczności rozsiewanych wieści, 
a wynikiem tego dochodzenia była ich zupełna bez- 
podstawność, polegająca na rozmyślnej złośliwości 
i karygodnej nieuczciwości autora, zwłaszcza, iż | 
w pomienionym Zakładzie nigdy, a tem mniej 
w ostatnich czasach podobny fakt nie miał miejsca. 
Zważywszy atoli, iż pogłoski te opierają się 
na wrzekomych dochodzeniach agenta tutejszej c.k. 
Dyrekcyi Policyi, i pod tą marką urzędową wywo- 
tuja, naturalnie tem większą senzacyę, przeto prosi 
podpisany Zarząd : 
Raczy Świetna c. k. Dyrescya Policyi tak 
w interesie zachwianej opinii Zakładu kąpielowego, 
jakoteż niewinnie skrzywdzonej żony i matki, do 
której te niesumienne pogłoski się odnoszą — wy- 
dać urzędowe poświadczenie o niepraw dziwości tych 
pogłosek. 
Lwów, dnia 17. grudnia 1908. 
Za Zarząd Zakładu kąpielowego „Diana“ 
Henryk Chojnacki. 
C. k. Dyrekcya Polieyi we Lwowie. 
L. 48300/08 (1L.) Lwów, dnia 17. grudnia 1908. 
Szanownemu Zarządowi Zakladu kapielowego 
„Diany“ we Juwowie 
zwraca Się Z potwierdzeniem, iż w podobnej — jak 
opisana powyż — sprawie, która miala rzekomo 
mieć miejsce w łazienkach „Diany“, z żadnej stro- 
ny nie odnoszono się o interwencyę do tntejszej e. 
k. Dyrekcyi Polieyi, ani też — jak stwierdzono — 
żaden z tutejszych organów w pudobnej sprawie nie 
interweniował. 
Milski. 


Ubezpieczenie losów 


od strat przy wylosowaniu najmniejszej 
wygranej na cały rok 1904 


przyjmują 


— 


Sokal i Lilien. 


Dom bankowy i kantor wymiany. 
W obec wysokich kursów losów żaden 
posiadacz losów nie powinien zaniechać 
zabezpieczenia się przed dotkliwą stratą 

w razie wylosowania 


IA PI a NEAT A AŻ MC A WAZON 


mee mA 


polecają: Materye na meble, portyery, story, firanki, dywany, tapety, meble stylowe, orzechowe, mahoniowe 


| oraz własną pracownię tapicerską, ~ 


która wszelkie roboty w zakres tejże wchodzące jak najsumienniej wykonywa. — W, paeyii aa 
na żądanie wysyłamy franco. — 


Zalecamy „SAMOUCZEK* REUSS- 
NERA, n-jiep ży podręcznik do bardzo łatwej, 
prędkiej i nsjtańszej nauki języków obcych: 

| niemiecki go, angi-iskiego, francuskiego i ru- 


| skiego bez nauczyciela. — Prospekt i cennik 
gratis (zob. ogłoszenia). 


„FORMAN“ (Chloro- 
d wany methylowy eter 
4 mentholu) klicznie wy- 
= próbowany i wi-lokro- 
tnie prez pierwsze 
powagi lekarsk e pole- 
cony środ k działa 
„prawdziwie idealnie!" 
Przy lekkim katarze 
bierze się „waty for- 
ma'u“ (puszka 40 h). 
Przy silnym katarze — 
lecz tylko za ordyna- 
erą lekarską —  „pa- 
stylki formavu* (75 h) 
do inbal.cyi, za pomo- 
cą szklaneczki do wdychania, — Skutek jest frapu- 
jący, cudowny. niezrównany przy początkowym kata- 
rze Otrzymać możn: „formanu“ w każdej aptece. 


Na Święta! 


Tm At s, 
EHR amt | 


Kosz zawierający: 27 22 Spas 

1 butelkę Ocguaku zazi. 1602 NEK Em 

1 „ Żubrówki „ló0bziEżzESą 
5 „ wina francuskiego „ 8— „o © STAA 
5 „ wina reńskiego  „S—dźcEku gą 
5 „ Klosterneuburgera „4— 5 58—%k' m 
5 „ czerwonego wina = HEBZ SES 
Varadyego Viilany „ 4— BZRLSZSA 

5 Hegelaver z piwnie 25 R aF ags 
dra Szabo Tokaj „ 450 gaa 553 a s 

Razem zł.2040 S oS zza ni 

wraz z opakowaniem agp Şe EJ 
: agenge g 
wyjątkowo za zł. 25. $7 8 S~ SH gH 


D 
A 
En 


Upraszam o wezesue zamówienia ze wzgl 
na zwiększony nawał czynności w ostatnich dniach 
przed świętami. 3 


Handel wiu 


Naftuły Toepfera. 


łach żądają płacą żądają płacą żądają 
i CENN I K Jednolity dług państwa w srebrze A Bukowińskie obl. propinacyjne los za Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. . 53.50 4.50 
lwowskiej Izby handlowej I przemysłowa! luty-sierpień . 2. . . 10090 10110| 100 z} 5 pr. . 103.23 104.25 | Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . . 26.06 21.05 
zo | r kwieciel- pe lrnik PEN 109.93 101.10 | Gal. poż, kr. z r. 1878 za lod zł. ją pr. Ea A eM A ACE Rudolfa 10 zł. Re es 
i: i p acą |żąda osy z roku 1854 po 250 zł. mk. 32 pr. 171.— 175.— n zi Za pr . 9.35 | Salma MEN 23%.— 240. — 
Lwów, dnia 19. grudnia 1903. Ea Bien 7 EION 1860 po 500 zł wa. 4 pr. 158.10 15710|- > obl prop.„ 1889 za 100zł 4pr 93.50 100,45 | Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. . T8—  82— 
I. Akeye za sztukę, ika n „ 1860 po 100 zł. 4 pr. 185.50 187.50 | Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za St. Genois 40 zł. mk.. . 240.— 280.— 
= „ 1864 po 100 zł. . 260.— 263.— 100 zł. 4 pr. . . 97. —  98.—| Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . ——  —=— 
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) „ 1864 po 50 zł. . . 260.— 263 -- | Renta włoska za 100 lirów (96 kor.) w  »Tryestu 100zł. mk. 4 pr. ——  —-.— 
Banku gal. dla handlu i po Listy zast. domen mać po120 zł 5pr. 29v.-- 300.8:| 4 pr.. . ——— —— w „Tryestu 50 zł 4 pr.. . 200-— 250.— 
po zł. 200 (400 kor.) . . . Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 92.—  96.— b > 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. B. Dłng państwa (wszystkich w Radzie państwa | Tureckie obl. prem. Kol. za 400 frank. ——  —.— K, Akcye banków (za sztukę). 
a ukrivi p BOA T raprezentowanych krajów koronnych). Banku Anglo-Austr. 240 kor. . 232.5) e. 50 
ol. gal. Kar. Ludw. po zł. m Austr. rentala wolna odl podatka 6. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne Peszt. banku handl. 500 zł. . . . 2820.— 2834. — 
(z A „Jassy po 200 zł. za 100 zł £ pr.. . > - . -120.75 120.95 (o Et t AN: A a gn pan giu a. $ 78 1 — 751 % 
w. a. w srebrze (400 kor.) . Austr. renta w wal. kor. wolna od Anglo Austr. banku los w 30 1. 4!/ —— = | Dolno anain tów. eak. 500 2: 53 S36 2 
aga w Rzeszowie po 200 zł. podatku za 200 kor. 4 pr. 100.80 101. = | Austr. zakt. kr. ziem. los w A L. pr RE Pis Galio. banku hipot. 200 zł. . . . . 542.— 545 — 
_«00 kor.) . c. w „ 0bl. prem. z r. 1850 3 pr. 233.— 5305 „ dla handl. i przem. 200zł. 240 — 2360.— 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- Obligaeye kolejowe. m, », 1889 3 pr. 383. — 293. — Banku dla krajów. koronaych 200 zł. 444 — 445 — 
tem Lipińskiego po 500 kor. . Kol. Arcyka. Albrochta za 100zł. 4 pr. 100.50 10140 | Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 104.50 105.50 Austro-wọg. 1400 E.. . . . 1612— |622. -. 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- © Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wola los 4 pr. 98.25 99.45 5 Związk. (Unionbank) 200 zł | 44215 54375 
gznych wod. po 200 zt. (400 kor.) % A HE 100 A Wj oda 119.— 119.75 f wal, ke. b. hip. = r. Byd los 5 pr. TRA —-— | Ozeskiego banku związkowego 100 wł 247, — 348 — 
ol. Ces ety za m -A „o 6 pe w. = 
IM. Listy zastawne za 100 kor, pr. (ostemp. akcye) . Ja 5LL— 515.- na o *uG0M kxid2 h En Zivnosteńska banka L00 zł... 25550 257. 
Banku h. g. kiej a. NE Z A e Kol. asaran, Franciszka Józefa za 100 MiTo CE 3 RE RA R aan L. Akcye Przedsiębiorstw transportowych. 
n Sla OB W A z. 5ta P . 12960 1305 al. Tow. kred. ziem. pr. os. 56 la „85 S a 
M noniga  „601.po200k. o Kol. Karola Ludwika po 200 zł, mk. swa” wd -"4primyanim 0WOSAWENOJE e a 3 
n kraj. 4a% n los w 51 l. m EE akcye) 5 pr. . . . . . 100.6) 101.60] » np »  „ ápr stare. . 98.50 ——| kolei półn.. ces. Perd. 1000 zł. mk. 5583— 5550.— 
4% n los w 57 1. a Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. ‘koron. „m  4pr. za 200 kor. ——  —.—| Kotom. kol iok. (ake. pierw.) 200 zł. —— =.= 
Tow. kred. a ziom. 4% (pierw- 5 wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 100.40 101.40 Banku” krajowego dla @alicyi Lodom. pe Kol. Lwów-Bełtzeċ ko. pierw) ia mr —e 
sza emisya) |. , 4 ia pr. 51'/a lat zwrotne ah 9 =" = GG. a 
Tow. kred. galie. ziemsk. 4% A Qbligacye pierwszeństwa (kolejowe) Banku dpnek A komun. 2 emi- E AMIE Kool Eo ME 0 
ik KE: 56 lai . 6-4. AE Be korzenia Bpi a e 907 11550 boae oblig. komun. or 43 DRO O aa = "MS 
8" w złocie za 200 zł. 134.50 135.50 B p a z południowej 200 zł. . . . . ZE = 
IM. Obligi za 100 kor. l Kol. Ozeskiej aż za Bio 1000 i sya 42 lat za 200 pi 4Y E . 101.90 103.90 ” węg. galio. I. 200 zł. . . . . 400.— 402,— 
L 4 m 5000 zł á p 100.40 101 40 | Banku kr. losy 57, 1. za 200 K. £pr. 98.85 99.85 | Astr Wow žogi. na Dunaju 500ał. mk. 833— 838 - 
eE peP nah % uda a m Kol. Czeskiej eni, (z r. 1895 za 400 Austro-węg. banku toi jej e ń pr. i Ar M. Akoye Pizedsjedeniip: sad 
á p p 100.5) 1015 5 fa at los pr. i . przemystowy::i 
spe "m „fly (dom) F 102 —|102 70 gol kukowiśkij lokaln. za 400 kor. 00 10 i i Obligacye z prawem pierwszeństwa dan. Ea SĘ 4 500 ik 1383, = 1379 E 
(4 em.) śp PARYZ i zs 100 zł. nom. Mow oeiszorAlG T y 35 
lo Kol. SAA "Feral" Ludwika a 200, Austr. tow. górnicze Alpine 00 zł. 412.25 413.25 
RA do 4 Ę po 200, kon, | pal 4 pr. . 19040 101.40 Toe MEAT: par" po Dunaju za 100 i Pragskiego tow. żelazo. przem. 200 zł. 189). — 1900. — 
| a rao- p a; S sia 10025 101.25 | Tow. żegl. Dun Em. r. 1886 4 118 50 111.50 RA EMET 500 franków PE > 
m za or. [00 101.2: ee e pa P un Em. r. pr. 5 .50 | Turee z. tyto Rama „a zj 
San Lwowa 4% po 200 kor. Kol. Areyks. Rudolfa (Śalzkamner- Kol. piła. ces. Ford. em. zr. 1886 4 pr. 101.20 10220] Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . -. 898 — 396 -- 
„ 44% „ 200 gut) za 400 marek 4 pr.. . . . 119.75 —.—| » » n m n» 18874pr. 101.40 102.40 N. WEKSLE 
2 IV Los A W nn cal m w» „ 18884pr. AI0LDO 103.50 e 5 
IVe Legs: D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej) „ 1891 4pr. 101.20 102.20| Berlin za 100 marek 5 pr. 117.20 117.40 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) . Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. m Kolej Lwów-Czetn. -Jassy Z I. 1884; ZA Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. 239.81/, 239.60 
Y. Monety. „ w wal. kor. za 200 kiląj b; RANE E a a E U ra r 95.121, 95.25 
Duk: ki . 11 kor. 4 pr. . . 92.05 - 99,25 | Kolej Lwów-Ozern. z r. za Potersburg za 100 rub cha GPs ku 
iana . 19 | 18 aof] n obl pr regul. Cisy za 1003. 4% 165. — 16660] g 2e A pr 100. - 101.— | Niemieckie banki. . | M725 11755 
? 100 zł. (200 kor.) 209.- 21180| Gal kol. lok. wschod. za 100 zł. 4pr. —.—  —— | Włoskie banki. 9525 95.35 
100 rubli rosyjskich srebrnych 251 50|253 50 poż. prem. za r) 209.- 21L i : i Den 
A % Ki 0 — 210 50| Weg- gal. kol. em. 1870 za 100 zł. 5pr. 110.— 111.— | Francuskie banki 95.05 95 15 
100 rubli rosyjskich DD 252 — |254 50 m » n A50 zł (100 kor.) 207.— 210% ; , 2 
100 marek niemieckich 117 — |117 6o] E. Obligaeyo indemnizacyjne a Pe TS a R” aig T F HT Szwajcarskie banki . . - 95053 95.15 
i i e > m N «M S7 za pr. | — 
0. WALUTY. 
E Kroacyi i Slawonii ; 88 99 — A 
Kurs giełdy wiedeńskiej. Wągier za 100 »ł 4 pr. . 98.39 99.30 Uo AW Dukat omsarski |; a mj 1185 1140 
4 , PI bli ski Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. . 19.15 20.15] Austr. wag. 8 gt ota moneta  —— Sai 
Dnia 18. grudnia 1903. e luna publiczne pozyczki, REY I dla hand. g 10072}. 476 — E — ki faai se . , . RE Bol 
LA Losy reguł. Dunaju z r. 1370 za 100 ary mk. . ; 112,— 180.— „marków m... .. ; » 
A. Ogólny dług państwa. płacą tadaja y 5 R > Y L. a.. 279 — 282 — | Pożynzza miasta Insbruke 20 xt . cia dE Rosyjski półiraporyał = RE 
Jednolity dług państwa w AE Poł. regal. Dunaj z r. 1876 lws E pr. 106.75 108 — | Losy miasta Kratową 20 m. 83.— 8750] Nisndeckie ban uoty za 100 marek 117.20 117.40 
maj-lirtopać 100.75 100.95] Paź "raj. Bskowłiny x r, JESAN jas «a Pałkynst* miętą trshiąny P0 a 70 — 19.59] Właskte hankonte za 100 ur 95.30 95.50 
y tan-nies 10060 10080f 200 5” 4 re 9930 10080] 37 4% = w» 169 — 175—| 50 26%, 2533 


August Schellenberg 


i Syn 


Dom bankowy i Kantor kę 
we Lwowie, ul. Karola Ludwika 1. 


Kupuje i sprzedaje w powyższym spisie 
kursów notowane papiery wartościowe 


najkorzystniej. 


Wydawnictwo gazety losowań Nądzieja 
Prenumerata rocznie we Lwowie zł. 1°70 
na prowincyi zł. 1:80 z dostawą. 
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Licytacye. . 


[10167 2—3] 
SĄDOWA HALA AUKCYJNA WE LWOWIE 
ulica Jagiellońska l, 15. 

Godziny urzędowe (tylko w dnie powszednie) 
przed poł od godz. 8 do 12, po poł. od 2 do 6 
w soboty po poł. od 3 do 8. 
Licytacy a: 
Poniedziałek 21. grudnia 1903 od 10 do 12 

godz.: meble, sprzęty domowe i towa- 

ry norymberskie, oraz konfekcya damska. 
Wtorek 22. grudnia 1903 od 10 do 12 godz.: 
meble i sprzęty domowe. 

Sprzedać się msjące przedmioty mogą 
być oglądane w hali przed licytacyą w go- 
dzinach urzędowych. 

Lwów, dnia 14. grudnia 1908. 


L. cz E. 677/3 (6) [10182] 
Zobowiązana Katarzyna z Grzybowskich Fi- 
larowa w Lisku. 

Na żądanie Powiatowej Kasy oszezęd- 
ności w Wieliczce, zastąpionej przez adw. 
Dra G. Friedberga tamże odbędzie się dnia 
80. grudnia 19 '8 o godz. 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w binrze Nr. 
8 lieytacya własnych Katarzyny z @rgybow- 
skich Filarowej, małoletnich Anuy, Maryan: 
ny, Ludwiki, Anto:iny, Walentego i Rozalii 
Filsrów, tudzież Meryanny i Juliusza Liwiu- 
sza 2 im. Szymsanowskich a) realności obję- 
tej whl. 548 księgi gruntowej gminy Lisko, 
składającej się z parceli budowlsnej 286 i 
gruntowych 2722, 275, 276, 280, 591, 779, 
879, 896, 918, 919, 1172, 1209, 1262/1 i 
1170/1 — b) realaości objętej wykazem hi- 
potecznym |. 301, tej gminy, składającej się 
z parcel gruatowych 1174/2, 274/2, 1178, 
1174/1, 860, 870, 1212, 8621. 862/2, 868, 
864, 865, 866, 8982, 1526, 857, 857, 85%, 
856/1, 856/2, 859/1 i 859/3 i e) realności 
objętej wykazem hipotecznym l. 609 tej 
księgi objętej, z parcel gruntowych 771, 
1195/1 i 1195/2 się składających z przynale- 
żytościami. 

Nieruchomości te z przynależytościami 
ocenione są a to ad a) na 7807 kor., ad b) 
na 5967 kor., ad e) na 420 kor. 

Najniższa cena wynosiad a) 5206 kor., 
ad b) 3978 kor. zaś ad e) 280 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się równocze- 
śnie ustala, i odnoszące się do tych nierucho- 
mości dokumenta (wyciąg tabułarny, wy- 
ciąg katastralay, protokoly ocenienia i t. d) 
może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 9. 

Takie prawa, w oboe których niaiejsza li- 
cytacya byłaby niedopuszczalna, zgłosić należy 
do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju codo samej nieruchomości nie mo- 
głyby być ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicia na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nieru- 
chomości. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Lisko, dnia 25. listopada 1908. 


L. ez. E. 1092/3 (3) [16204] 
Na żądanie dobrowolne Pińkasa Sehufi- 
mana odbędzie się dnia 81. grudnia 1903 
o godzinie 9 rano w Sądzie niżej wymienio- 
nym biurze Nr. 6 celem zniesienia praw 
współwłasiości lieytacya realności whl. 184 
ks. gr. gm. Paniowee obejmującej pare. gr. 
lk. 5222 i 599,2. 
Najniższa cena wynosi 200 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym. w biurze Nr. 6. 
Tym osobom, dla których jakie prawa 
lub ciężary powyższej nieruchomości obecnie 
już istnieją zastrzega się dalsze istnienie tych 
praw przy hipotece bez względu na cenę 
kupna. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Mielnica, dnia 28. listopada 1908. 


L. cz. E. 1153/3 (8). [10176] 
Dnia 31. grudnia 1903 o godzinie 9*⁄g 
rano w biurze Nr. 2 tut. sądu odbędzie się 


lieptacya 1 4 części realności whl. 480 i 4581 
gminy Bóbrka. 

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
ocenione są na 3000 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nia nastąpi, wygosi 2000 kor. . 

Warunki licytacyjae, niniejszem Za- 
twierdzone i inne dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obaenie już istnieją, bądź w toku postępowania 
lieytacyjaego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy: sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu z2- 
mieszkałego. 

C k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Bóbrka, dnia 9. listopada 1903. 


L. cz. E. 1345/3 (5), 1749,3 (5), 1751/3 (4), 
[10137] 


W sądzie tutejszym w biurze Nr. 6, 
odbędą się dnia 5. stycznia 1904 licyticye 
następujących nierachomości. 1) realności 
lwh. 586 gm Hosiacz o godz. 10 przed po 
łudpiem ocenionej na 1278 kor., 2) realno- 
ści lwh. 199 gm. £ siacz ocenionej na 285 
kor. o godz. 11 przed południem, 8) ay po- 
łowy realności lwh 611 gm. Iwanków oce- 
nionej na 970 kor., tudzież b) 1/4 częśsi 
realności wh. 106 gm, Gusztynek ocenionej 
na 160 kor. o godz. 12 w połudsie. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad 1) 853 kor., ad 2) 
190 kor., ad 8) a) 646 kor. 67 hal., b) 106 
kor. 67 hal 

Warunki licytacyjne i inue odnośne 
dokumeata przejrzeć możaa w sądzie tutej- 
szym biuro Nr. 6. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną nalaży zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminia lFeytacyjnpm, inaczej roszczenia taga 
rodzaju co do samaj nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszune. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych aieruchomościach hądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytąacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tage postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w ckręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika dą doręczeń, w siedzibia sądu 
zamięszkałego 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Borszczów, dnia 27. listopada 1908. 


Upadłości. 
L. cz. S. 7/3 (72) 
OGŁOSZENIE. 

W konkursie „Ogólnego związku ho- 
doweów i handlarzy bydła, stow. zsrej. z 
ogr. poręką we Lwowie“ na wniosek wierzy- 
aeli, Jawiących się na audyencyi wyborczej 
ustanawia się zastępcą zawiadowcy masy p. 
dr. Stanisława Grzesika, kandydata adw. we 
Lwowie w miejsce dotychczasowego zastępcy 
zawiadowcy masy p. dr. Oswalda Bergera. 

C. k. Sąd kraj. cyw., Oddził VII. 

Lwów, dnia 28. listopada 1908. 


[10188] 


L. ez. Ś. 1/2 (112) [10208] 

W koakursie firmy handlowej Bracia 
Dym w Lisku aa zarządca masy dr. 
Strutyński projekt rozdziału funduszówłĵmasy 
między wierzycieli konkursowych IJI klasy. 

Wszystkim wierzycielom konkursowym 
którzy dotychczas zgłosili swe wierzytelno- 
ści, wolno powyższy projekt u komisarza 
konkursowego lub zarządcy masy przeglądać 
i brać z niego odpisy oraz wnieść możliwe 
zarzuty do 21. grudnia 1908. 

, Do rozprawy nad tym projektem i usta- 
leniem rozdziału wyzsacza się audyencyę na 
28. grudnia 1908 o godz. 10 rano w tutaj- 
szym sądzie. 

., C. k. Sąd powiatowy. 
Lisko, dnia 16. a 1903. 


L. ez. B. 2/1 (160) [10195] 
W konkursie Judy Scheiniagera prze- 
dłożył zawiadowca masy projekt rozdziału 
(rozpo: ządzalnej) masy. 
Wszystkim wierzycielom konkursowym 
którzy dotychczas zgłosili swe wierzytelno- 
ści, wolno powyższy projekt u komisarza 
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konkursoweg» lub zawiadowcy masy prze- 
glądsć i brać z niego odpisy i możliwe za- 
rzuty wolno im wnosić ustnie lub pisemnie 
u komisarza konkursowego aż do dnia 29. 
grudnia 1903 włącznie. 

Do rozprawy nad tym projektem i usta- 
leniem rozdziału wyznacza się andyencyę na 
dzień 80. grudnia 1908 godz. 9 przed po 
łudniem w e. k. sądzie obwodowym w Brze- 
żanach, w biurze Nr. 21. 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Brzeżany, dnia 16. grudnia 1903. 

Komisarz konkursowy. 


L. ez. S. 1/99 (200) [10196] 
W konkursie Oskara recte Chəskla i 
Maurycego rəcte Mojżesza Baadlerów wy- 
stąpił zawiadowca masy adw. dr. S. Blau- 
stein z wnioskiem ażeby ogół wierzycieli 
rozstrzygnął czy pretensye wyszczególnione 
w inwentarzu pod 1I. 1) 8) 4) 5) 9) 14) 
i do Leontyny Adler w kwotach 100 kor. 
46 hal. i 71 kor. 9 hal. z pn. mają być 
zr-alizowane w drodze licytacji. 

Wedle powzięcia uchwały w tym kie- 
rusku tudzież celem likwidacyi i uporządko- 
wania dodatkowo zgłoszonych wierzytelności 
tudzież takich wierzytelności, które. zostaną 
zgłoszone do dnia 28. grudnia :903 wre- 
szeie celem ustalenia roszczeń zawiadowcy 
masy w kwocie 38000 kor. i zwrotu ponie- 
sienych wydatków w kwotach 49.288 kor 
67 hal. i 10.760 kor 34 hal. i wyznacza się 
audyeucyę na dzień 81. grudnia 1903 o go- 
dzinie 11 przed południem w e. k. sądzie 
obwodowym w Stanisławowie, w biurze 
Nr. 2. 

Na tę audyencyę wzywa się wierzy- 
cieli konkursowych 

Stanisławów. dnia 15. grudnia 1905. 

Komisarz konkursowy. 


Konkursa. 


L. 14095/3. [10110 3—3] 
Konkurs. 

Przy sądzie powiatowym w Muszynie 
jest do obsadzenia posada wożnego ze syste- 
mizowanymi poborami. 

Podania o powyższą lub przy ionych 
Sadach opróżnić sę mogącą dla wysłużonych 
podoficerów zastrzeżoną posadę woźnego wno- 
sić uależy do 20. stycznia 1904 do Prezy- 
dyum sądu obwodowego w Nowym Sączu. 

Prezydyum sądu wyższego. 

Kraków, 18. grudnia 1908. 


L. 150778 ex 1908. 
KONKURS. 
Celem obsadzenia stałej posady ka- 
syera w głównej Kasie krajowej we Lwowie 
w VIII. klasie rangi ewentualnie prowizo- 
rycznej posady kasyera przy tej kasie, dalej 
stałej posady adjunkta kasowego w IX. kla- 
sle rangi ewentualnie prowizorycznej posady 
adjunkta przy tej kasie, dalej uwentaalnie 
stałej posady kusyera w filialnej kasie Kra- 
jowej w Krakowie w IX. klasie raagi wre- 
szcie w wspólnym etacie osobowym głównej 
Kasy krajowej we Lwowie i filialnej Kasy 
krajowej w Krakowie dwóch stałych posad 
oficyałów kasowych w X. klasie rangi, ewen 
tu.lnie dwóch posad ofizyałów prowizorycznych 
kasowych i czterech stałych posad asyston- 
tów kasowych w XI. klasie rangi, ewentual- 
nie dwóch posad prowizorycznych ssysten- 
tów kasowych rozpisuje się konkurs. 
Kompetenci o jedną z powyższych po- 
sad winni wnieść należycie udokumentowane 
podania w przeciągu 4 tygodni do Prezy- 
dyum krajowej Dyrekcyi skarbu we Lwowie 
i wykazać się, że złożyli egzamin kasowy 
i egzamin z rachunkowości państwowej i ża 
władają językami krajowymi i językiem nie- 
mieckim w słowie i piśmie. 
C k. krajowa Dyrekcya skarbu. 
Lwów, dnia 12. grudnia 1908. 


[10185] 


Wyroki prasowe. 


L. cz. Pr. 382,8 (2) [10211] 
OGŁOSZENIE 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! , 

C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie, orzekł na mocy S$. 489 i 493 
p. k. i $. 37 ust. pras, że treść odezwy za- 
tytułowanej „Towsrzysze! Dozorey domów!“ 
zawiera znamiona występku z $. 805 u. k, 
a zatem usprawiedliwioną jest zarządzona 
przez c. k. Dyrekcyę Polieyi we Lwowie kon- 
fiskata tej odezwy. 

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalszą rozpowszechnienie tej odezwy, a za- 
brany nakład ma być ZNISZCZONY. 

Lwów, dnia 12. grudnia 1903. 


y. cup. Pr 301/3 (7) 
OTOJIOTNEHE. 

B Imena Ero Bernmuecrea Iicapa ! 

H. x. Buemiiń Cya kpaesnń y JIsBOBi 
yxsamojo 8 AHA 4. rpysma 1908 u. 282/3 
pimuaB, MO 8MiCT apruwy.ry yMimeHOro B 4H- 
cai 21 waconaca: ,Boaa“ a ama 1. mago- 
xacra 1908 nią Hanncerw: „3600m „roqoBi 
y JIsBoBi* s ycryni Bią cniB: „aÓ0p:! ysHa- 
IOTE" 40 „ÓeBB XINHy* MiCTHTE B Coi 3Ha- 
MeHa nupoBuim 3 $. 302 a. x. i mporo 
yCHpaBeX.IABIEHA ECTE SApAJKEHA Tepes II. K. 
IIpokyparopa gepxasHoro KoHfQickara cel 
dacODACH. 

B Hacmixok Toro pimeHa 360poHeHe 
ecT XaJbume mapene TOTO apruRyny a 
gaópaHni HakJają Mae ÓyTU SHHINCHKŃ. 


JIsniB, gua 12. rpyna 1908. 


[10310] 


Rozmaite obwieszczenia. 


[10108 8—3] 
OBWIESZCZENIE. 
P. Emil Hubieki Adwokat we Lwowie 
zamierza przesiedl ć się do Komarna. 
Z Wydziału Izby adwokackiej. 
Lwów, dnia 28. listopada 1903. 


L. cz. ©. II. 3985 (3) [10178 3—3] 
Przeciw  Mieczysławowi  Korwinowi, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do e. k. sądu powiatowego w 
Dobromilu przez Juliana  Wasylewskiego 
pozew o 360 kor. i zwrot dokumentów. 

Na podstawie pozwu wyznaczono an- 
dyencyę dnia 23. gradnia 1908 o-”godzinie 
9 rano. 

Celem  strzeżenia praw Mieczysława 
Korwina ustanawia się Pana adwokata Dra 
Hawlirzka w Dobromilu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Mie- 
czysława Korwina w rzeczonej Sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełaomocenika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzisł II. 

Dobromil, dnia 9. grudsia 1908 


L. 4200/03. [9901 1—3] 
OBWIESZCZENIE. 

Wydział Rady powiatowej brodz- 
kiej podaje do wiadomości opodatko- 
wanych w powiecie, że budżet powia- 
towy na rok 1904 i budżeta: fundu- 
szu powiatowego dróg gminnych, bu- 
dowy dojazdu kolejowego, tudzież bu- 
dowy dróg powiatowych Brody-Załoźce 
i Brody-Leszniów-Szczurowice zostały 
po myśli ustawy o Repr. pow. wyło- 
żone w biurze Wydziału do przejrze- 
nia przez opodatkowanych. 


Z Wydziału Rady powiatowej. 
Brody, dnia 7. grudnia 1908. 


Li ez. ©. XII. 641,3 (1) [10189 1—3] 

Prz.ciw Izakowi Schmutrowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu powiatowego S. I, we 
Lwowie przez Mojżesza Lapkirę pozew 0 wy- 
kreślenie sumy 554 kor. 76 hal., ze stanu 
biernego dóbr Torki i Zboiska whl. 542 i 
548 ks. gr. dla w pos. przy e. k. sądzie 
zj we Lwowie prowadzonych obję- 
ych. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 28. 
grudnia 1905 o godzinie 11 rano sala III. 

Celem strzeżenia praw Izaka Schmutra 
ustanawia się kuratorem Pana Dra  Osiasza 
Nassera adwokata we Lwowie, który będzie 
pozwanego zastępywał w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
tenże się nie zgłosi lub pełqomoenika nie 
ustanowi. 

C. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział XII. 

L*ów, dnia 12. grudnia 1908. 


L. ez III. 1593,83 (12JTV.) [10134] 

Nieobecenym Matiasowi Klótzel, Jakó- 
bowi Krawarzowi, Markusowi Oderce, Schlo- 
mie Schasch i Efroimowi Teich ma być do- 
ręczonę uchwała z 2. grudoi+ 1903 III. 
1593/83 (12,TV ), którą wyzaaczono audyen- 
cyę ma dzień 3. lutego 1904 o godz. 10 
przed południem biuro N. 9. 

Ustanowiony dia strzeżania praw po- 
wyższych, kurator Dr. Waguer adwokat w 
Brodach będzie ich zastępywał, dopóki się w 
cądzie nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie 
ustanowią. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Brody, dnia 2. grudnia 1903, 
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L. 1859 
OBWIESZCZENIE. 

Celem uwolnienia kaucyi notaryalnej į fabrik in Bielitz wegen 300 kor. s. 
b. substytuta notaryalnego w Delatynie Te- | eine Wechsel Klage angebracht 
odora Kasparka z pod węzła kaucyjnego Zur Wshrung der Rechte des Herrn 
wzywamy w myśl $. 29 ustawy nataryslnej | Siwon Bauer wird Herr adwokat Dr. Markus 
z 25. lipca 1871 L. 75 Dz. u. p. wszystkich | Allerhand in Kolomea zum Curator bestellt. 
którzyby rościli sobie pretensye do odszko- Dieser Curstor wird den Simon Bauer 
dowania z tejże kaucyi z urzędowania wspo- |in der bezeichneten Rechtssache auf dessen 
mnianego substytuta w  Delatynie powstałe | Gefahr und Kosten so lange vertreten, bis 
(w §. 25 ust. not. przewidziane) aby tako- | dieser entweder sich bei Gericht meldet oder 
we do tutejszej e. k. Izby notaryalnej w jeinen Bevollmächtigten namhaft macht. 
przeciągu 6 miesięcy licząc od trzeciego K. k. Kreis Gericht, Abtheilung II. 
umieszczenia tego obwieszczenia w urzędo- Kolomea, am 3. Dezember 19083. 
wej „Gazecie Lwowskiej“ tem pewniej zgło- 
sili, ile że po upływie tego terminu nastąpi 
przyzwolenie na wydanie kaucyi bez wzglę- 
du na późniejsze zgłcszenie. 

O. k. Izba notaryelna. 
Lwów, 28. listopada 1903. 


N. G. 


L. ez. Ow. II. 1817/3 (1) [10171] 

Przeciw Salomonowi Blodkowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu krajowego j. hand!o- 
wego w Krakowie przez Karoling Moor w 
Krakowie pozew o 200 kor. 

Na podstawie pozwu wydano 2. gru- 
dnia 1905 nakaz zapłaty do l. ez. Ów. II. 
1317,8 (1). 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się Pana Dra Winklera adwokata w 
Krakowia kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
mienionego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomoenika nie zamia- 
nuje. 


L. 1654, 1655, 1656/08. 
Na listę adwokatów tutejszej Izby wpi- 
sani zostali z dniem 7. grudnia 1903. 
1. Czesław Łoziński z siedzibą w Kra- 
kowie. 
2. Dr. Abraham (Adolf) Seuberger 
z siedmbą w Nowym Sączu i 
Dr. Mojżesz (Maurycy) Goldberg 
z siedzibą w Ślemieniu. 
Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Kraków, 7. grudnia 1908. 


[10168] 


0. k. Sąd krajowy jako handlowy. 
Oddział II. 

L. cz. C. I. 136,8 (4) [9732] Kraków, dnia 2. grudnia 1908. 
W sprawie Onufrego Klimowicza w 
Jamnej, toczącej się przed e. k. sądem po- 
wiatowym w Delatynie przeciw Jurze Fv- 
dorczuk, Maryi Fedorczuk, Maryi Fedorczuk 
zam. Olefir, Annie Fedorczuk i Jewdosze Fe 
dorczuk o uznanie prawa własności 23 czę- 
ści realnośsi objętej whl. 56 gm. Mikuliczyn 
ma być doręczony wyrok z dnia 4. lipca 
1903 liczba czynności O. I. 186/3 (3). 

Ponieważ wyż rzeczonym pozwanym rze- 
kamo w Kobylapolonai na Węgrzech mieszka- 
jącym powyższy wyrok doręczonym być nie 
może, przato ustanawia się im w celu strze- 
żenia ich praw, kuratora w osobie Pana Dra 
Łahodyńsktego, adwokata w Delatynie. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyż- 
rzeczonych pozwanych w rzeczonej sprawie 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
oni w sądzie się nie zgłoszą lub pełno- 
mocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. ! 

Delatyn, dnia 11. listopada 1903. 


L. cz. O. IV. 53 (3) [10181] 

Przeciw niewiadomej Anieli Heleni +k 
przedtem w Grodzisku dolnem, wniesionym zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Leżajsku 
przez Zofię Leja z Grodziska górnego pozew 
o wyłączenie materyału budowlanego z pod 
egzekucji. 

Na podstawie pazwu wyznaczoną zo- 
stsła rozprawa na dzień 28 grudnia 1908 
o 8 rano biuro Nr. 8. 

Celem strzeżenia praw Anieli Heleniak 
ustanawia się Pama adw. Dra Grychowskiego 
w L żajsku kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie A- 
nielę Heleniak w rzeczonej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnemoenika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Leżajsk, dnia 24. listopada 1908. 


L. cz. O. II. 345/3 (1) [10265] 

Przeciw Wiktorowi Terleckiemu, któ- 
rego życie i miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do a. k. sądu powiato- 
wego w Podhajeach przez Teodora i Annę 
Załuckich pozew o uznania własności do 
14/96 części realności whl, 715 gm. Pod- 
hajce objętej. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną Z0- 
stała audyencya na dzień 5. stycznia !904 
gedz. 9 przed południem w biurze Nr. 8 

Celem strzeżenia praw Wiktora Ter- 
leckiego ustanawia się Pana Dra Albina 
Lehmana adw. w Podhajcach kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie- 
bezpieczeństwo dopóki on w sądzie się nia 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Podhajce, dnia 4. grudnia 1903. 


LJ 
Firmy. 

L. cz. Firm. 667 Stow. I. 358 [9922 3—3] 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia Kraków. 

Brzmienie firmy: „Towarzystwo eskon- 
towe w Krakowie, stowarzyszenie zarejestro- 
wane z ograniczoną poręką*, 

Rozwiązanie wybór likwidatorów : Sto- 
warzyszenie powyższe rozwiązane zostało. Li: 
kwid. torami ustaaowieni zostali: Izak Gold- 
mannn, Salomon Isenberg, Dawid Kohn i 
Ozyasz Kosches wszyscy w Krakowie za- 
mieszkali. Firmę Towarzystwa tego będą 
powyżsi z dodatkiem „w likwidacyi* po nie- 
miecku „in Liquidation“ podpisywać. Wie- 
rzyciele winni się zgłosić do stowarzyszenia, 

O. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział III 


G. Z!. Ow. 1959/3 (5) [10116] 
Kraków, dnia 27. listopada 1903. 


Wider Simon Bauer in Kolomea = 
blich im Hause seiner Eltern Ringplatz Nr. 
13/4 wohnhaften dessen Aufenthalt unbe- 


Doniesienia prywatne. | 


Cevtralne biuro egłoszeń, dzienników i uniwers, reklamy 
Adolfa Chulawskiege 
w Wiedniu, VI. Getreidemarkt Nr. 13 (Telefon 2432) 
przyjmuje: przedpłatę i ogłoszenia na wszystkie czasopisma świata; zamó- 
wienia na wykonanie: afiszów, szyldów, illustracyj etc. przez pierwszorzędnych 
artystów. — Udzielanie autentycznych adresów. 


Najlepszy środek w Świecie do czyszczenia butów | 


Czernidło Fernolendta daje czarny połysk i konserwuje skóry. 
dla jasnych bucików daje piek |: 
Creme połyskowy Fernolendta pair eein gle Piekny 
Creme czarny połyskowy „„Nigria‘* specyalnie do skóry Kid, Che- 
Fernolendta vreau, Gems, Chagrin i Box-Caif czyni skórę nieprzemakaloą i miękką 
nie ferbuje nawet w wilgoci, nie plami sukien i daje delikatny czsrny połysk, 
MME Wszędzie do nabycia "FTBĘ 
Stefan Fernolend c. k. uprzyw. Fabryka (założona w r. 1832), 


c. k. dostawca dworu, Wiedeń I. Schulerstrasse 2t. 
Złoty medal na Wystawie w Paryżu. Grand Prix na wystawie w Londynie. 


[10184 1—3] kannt ist, wurde bei dem k. k. Kreis Geri- 
chte in Kolomea von Heinrich Piesch-Tuch-- 


Nowy rozkład jazdy kolejami 


ważny od 1. października 


podaje 
EG L — 
= Kuryer kolejowy. == 
Do nabycia: W księgarniach, biurach dzienników, trafikach. — Lwów, Pasaż 


Hausmana l. 9. 


ma ZZA M WW m ZNANA wk 
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L. Lusera plaster dla turystów 


uznany za najlepszy środek przeciw nagniotkom i t. p. 


Skład główny 
Apteka L. Schwenka, Wiedeń-Meidling. 
Należy żądać Lusera plaster dla turystów za K, 1:20. 


Do nabycia w aptekach we Lwowie: A. Ehrbara, J. Piepes-Poratyńskiego, J. Beisera, 
K. Krzyżanowskiego, P. Mikolascha, Z Ruekera, J. Wewiórskiego; w Tarnopolu: 
L. Fleischman», J Krzyżanowskiego; w Czortkowie: L. Nossa; w Jaśle: R. Paleha; 
w Kołomyi: L. E Stenzla; w Przemyślu: W. Maikowskiego; w Rzeszowie: A. Kar- 
pińskiego; w Samborze: J. Lepiankiewicza; w Czerniowcach: Grabowicza i Herolda. 


Ogłoszenie licytacyjne. 


Na podstawie uchwały c. k. Starostwa w Samborze z dnia 17. grudnia 
1903 zostaną sprzedane w drodze publicznej licytacyi najwięcej ofiarującemu 
za złożeniem gotówki zastawione w Zakładzie zastawniczym p. Arona Ladena 
w Samborze efekta w księdze efektów pod Nr. 26, 30, 31 i 33, tudzież ko- 
sztowności (precyozy) w księdze kosztowności pod Nr. 462, 795, 814, 821, 
838, 866, 903, 914, 936, 988, 1054, 1064, 1068, 1072, 1076, 1090, 1091, 
1093, 1100, 1118, 1137, 1169, 1200, 1202, 1204, 1207, 1205, 1210, 1213, 
1218, 1219, 1221, 1225, 1230, 1268, 1269, 1270, 1271, 1272, 1276, 1281, 
1296, 1310, 1329, 1332, 1333, 1359, 1366, 1387, 1389, 1414, 1415, 1428, 
1430, 1431, 1484, 1440, 1446, 1455 i 1456 opisane które nie zostały ani 
wykupione ani odnowione w dniu 4. stycznia 1904 o godzinie 9 rano w lo- 
kalu zastawniczym pod Nr. 122/129 dziel. Przemyska w Samborze, konces. 
Zakład zastawniczy A Ladena w Samborze 


| JI 
j j MBIARAES 


EG 62 
EDU ZA 
L ENANA 


Z magazynu Juliusza Grossego 
N w Krakowie. Herbaty »MONOPOL« 
Największy zbyt herbaty w kraju. Gdzie nie ma proszę pisać wprost z Rączką. 


ZAWIADOMIENIE. 


C. i k. uprz. fabryka klozetów L. Guttmanna z Wiednia 
zaprasza Wysoką Szlachtę i Szan. P. T. Publiczność w celu 
łaskawego obejrzenia założonego składu we Lwowie przy 
ulicy Jagiellońskiej |. 8. 

Powyższy jedyny w swoim rodzaju zakład w obrębie 
austro-węg. monarchii posiada: 


klozety kygieniczne domowe i pokojowe 


Wiasnego wyrobu (patentu Grtimanna) jakoteż należycie zaopatrzony skład w 
Urządzenia do kąpieli. 
Meble żelazne i mosiężne. 
Wózki i krzesła dla dzieci. 
Wózki dla chorych. 


Spluwaczki hygieniczne wszelkiego rodzaju. 
PAPIER KLOZETOWY, SKRZYNKI na papier, jakoteż 
wytwory Austro-węg. Przedsiębiorstwa „Thermophor*, mia- 
nowicie wszystkie rodzaje kompresorów, menażek zwykłych 
i do polowania, rynek do pieczenia mięsa, ogrzewaczy do 
pulsu i t. p. 
Ilustrowane cenniki wyseła bezpłatnie. 
L. GUTTUMANN 
we Lwowie, ulica Jagiellońska liczba 8. 
rasne składy: 
we Wiedniu, Peszcie, Karłsbadzie i Marienbadzie. 


4 funtowa paczka 
K. 1, 1:20, 1-40, 1:60 
i wyżej. 

Tudo Ceylon dosko- 
nała K. 1:30 i 1:70. 
Okruchy hal 70, 80, 

K. 1:— i 120. 
Wszystko waga Netto, 
funt cłowy czyli 500 
gramów nie zaś 420 
funt wagi rossyjskiej 
o 20%, mniejszej. 
Proszę wszędzie żądać: 


a E 3h l 
ZTIIDAZS 
ERETTE 


zatlizanmie ust ęPUJEe z pewnością po użyciu 
Skład we Wiedniu, XVIII., Ladenburggnsse 46. Prospekty Pi erni ka Hussa. 


darmo. Posyłka na próbę 12 sztuk za zaliczką 3 K. opřatnie. 
Skład we Lwowie A. Kościeki Syriusz ul. 3 Maja 2. 


wyjątkowa sposobność nabycia 


HISTORY! LITERATURY POLSKIEJ 


w 6 tomach 
Dra Piotra Chmielowskiego. 
Znakomity ten podręcznik literatury, polecony przez e. k. Radę szkolną do zakupna dla bibliotek szkol- 
nych, daje kompletny obraz umysłowego życia naszego narodu aż po dzień dzisiejszy, ozdobiony portre- 
tami znakomitych pizarzy, podobiznami ich pisma i niektórych pierwszych wydań dzieł. Literatura ta 
uznaną została przez całą krytykę za dzieło pierwszorzędnej wartości. To też nie powinno go braknąć 
w żadnym polskim domu. 
Historya literatury polskiej w 6 tomach (cena księgarska wynosi bez oprawy 15 zł, w oprawie 
17 zł.) W celu większego rozpowszechnienia, obecvie znacznie zniżyliśmy cenę a mianowicie: Za dzieło 
bez oprawy 6 zł. 50 ct, w cprawie 7 zł. 50 ot, — Zapas nie wieiki, kto więc praguie skorzystać ze 
sposobności na kupienie tej cennej rzeczy zechee pospieszyć z zamówieniem do 


Wydawnictwa „Wędrowca* Lwów pl. Mar7acki l. 4. 


C. k. uprzyw. 
Fabryka wag 


Jana Stankiewicza 


Lwów, ul. Francigzkańska |. 11, 


wyrabia jako specyalność wagi wszelkiego radzaju, w dowolnych rozmiarach, 
o wytrzymałości ciężaru dla c. k. kolei, Zakładów przemysłowych, handlów, 
targowisk miejskich i gospodarstw wiejskich. 


CANADIAN PACIFIC RAILWAY 


oraz 


ZEGLUGA OCEANU ATLANTYCKIEGO 
„Jedyne Towarzystwo w świecie“ 
które przewozi pasażerów na własnych pierwszorzędnych paroweach z Europy do Ame- 
ryki a dalej własnemi kolejami połączonemi z japońskiemi i chińskismi żeglugani paro- 
wemi, to też można przejechać przeszło 20000 kilometrów, będąc obsługiwanym ciągle 
przez to samo Towarzystwo. 

Najprędsza i najtańsza sposobność podróży do Kanady, a dalej koleją de 
wszystkich miejsce północnej Amerski. Połączenie z New Yorkiem, B stonem, Baltimorem, 
Filadelfią i t. d. Nowa malownicza droga do Japonji, Chin, Nowej Zełandyi i na- 
około śniata, przez New York albo Montreal, i 

Odjazd codzienny z Antwerpii. 

Na pociągach obecni są nesi urzędniey w uniformach. Rozkłady powozów  illustro- 

wane, broszury, mapy i t. d., rozsyłamy na żądan'e gratis i franco. 


EL. DERBENEILA NM. przedstawiciel na Kontynent 
46 Avenne de Keyser (Central St) Antwerpen. 


Przedstawiciele poszukiwani. 
RSA NNG ETAT ATIT ORO WRAK NWOB 
„s P r A s 


sprowadzoną drogą Wodę Selterską zastępuje w zupełności woda polecona 
przez Towarzystwo lekarsk:e 


alizaliczno-SłŁonrna 


4 Puli 


wyrobu fabryki pod firmą 


K, RZĄCA i CHMURSKI w Krakowie 


ulica Św. Gertrudy l. 4. 


Główny skład we Lwowie w apiece J. Wewiórskiego 
ulica Halicka 
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EC ONNENN NEEN EEEE NAONNANA 
Ake. BANK ZWIĄZKOWY 
dla stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
we Lwowie, przy ul. Trzeciego Maja 1. 7, 


załatwia następujące interesy: 


1. Eskontuje ireeskontuje weksle stowarzyszeń zarobkowych 
i gospodarczych, a w miarę zapasów gotówki także przedsiębiorstw 
i osób prywatnych. 

2. Udziela pożyczek na zastaw papierów wartościowych, w wa- 
runkach, obowiązujących w Banku Austro-Węgierskim. 

3. Przyjmuje od stowarzyszeń i osób prywatnych lokacye w ra- 
chunku bieżącym za oprocentowaniem po cztery (4) pro- 
cent od sta i wypłatą do 2.000 kor. bez wypowiedzenia — loka- 
cye wypowiedzialne w 90 dniach oprocentowuje po cztery i pół 
(4'/,) procent od sta. 

4. Zakupuje i sprzedaje wszelkiego rodzaju efekta wartościowe, 
monety, dewizy i zagraniczne przekazy pieniężne na rachu- 
nek własny lub komisowo. 

5. Pośredniczy i bierze udział w zakładaniu przedsiębiorstw przemy- 
słowych i handlowych, tworzonych przez spółki zarobkowe i go- 
spodarcze. 

Godziny urzędowe od 9 de pół do 2 w południe. 
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Pierwsza krajowa fabryka wyrobów cementowych 


FP saję Zuliani i Syn 
Lwów, ulica Świętego Piotra 1. 21. Telefon Nr. 658. 


A Filie: 
Stanisławów Zarwańska 18. Kraków Zwierzyniec 14. Czerniowce Bahnhofstrasse 28. 
Utraymuje na sktadzie 


Wielki zapas rur betonowych różnych wielkości, płyty chodnikowe, pesadzkowe i ko- 
minowe jakoteż inne wyroby z cementu. Wykonuje posadzki weneckie terrazzo, 
granito, posadzki cementowe i cementowe drzewne, czyli posadzki bolzitowe systemu 
Schmidta. Kanalizacye, zbiorniki i fundamenta, stropy, schody, balkony, żłoby, gro- 
bowce i t. p. 

Kosztorysy, cenniki i wzory na żądanie bezpłatnie. Łaskawe zamówienia 
miejscowe i z prowincyi uskuteczniamy jak najstaranniej, wzorowo i trwale po cenach 
umiarkowanych. 


Ear aa i aa e a ana 0 10 


FILIP POSCHINGER 
Fabryka broni 


w Ferlach (Karyntya) 

odznaczona wielu wyszczególnieniami i meda- 
lami, jakoteż złotym krzyżem zasługi z koro- 
ną, poleca znakomicie wyrobioną broń, ostrze- 
laną w e. k. zakładzie probierczym po zniżonej 
eenie. — Za dokładną robotę i dobre strzały 


ręczy. — Cenniki bezpłatnie. 
2S 
p 
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spułka akcyjna dia przemysłu naftowego Trzebinia. 


Odbyte dnia 7. grudnia 1908 Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 
uchwaliło dla swych dotychczasowych akcyonaryuszy, po myśli $. 5. 
statutu, w ten sposób 

prawo nabycia 


LWTOMYsSIza Filis 


Banku galic. dla handlu i przemyslu 
ulica Jagiellońska liczba 8. 


(dawny lokal Banku kredytowego). 


Kantor wymiany 


(parter od frontu) 
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery wartościowe i waluty zagraniczne po 
możliwie najskrupulatniejszych kursach, uskutecznia pod takimi samymi warunkami 
wszelkie ziecenia giełdowe, zarówno na giełdzie wiedeńskiej jak i na giełdach 
zagranicznych, wydaje na wszystkie znaczniejsze miejscowości Świata i zagraniczne 
miejsca kąpielowe bezpośrednie przekazy i listy kredytowe, wreszcie wypłaca 
wszelkie kupony możliwe bez potrącenia jakiejkolwiek prowizyi inkasowej. 


Gadziny urzędowa ed 9 go 123, — i nd 3 do 4%. 
ODDZIAŁ WKŁADKOWY 


przyjmuje wkładki na 47,0%, książeczki oszczędnościowe. 


ODDZIAŁ TOWAROWO-HANDLOWY 


załatwia czynności handłowo komisowe, s zatem: zakupno i sprzedaż zboża, nasion, 
spirytusu, artykułów pastewnych. sztucznych nawozów i wszelkich innych 
ziemiopłodów. 


ODDZIAŁ GASTAWNICZY 


udziela pożyczki na wszelkie kosztowności, jako _to:. drogie kamienie, perły, złoto, 
i srebro. 


(Parter w podwórzu). 


mających się wydać 1000 sztuk nowych, na okaziciela opiewających 


akcyj zakładowych Spółki akcyjnej dla przemysłu naftowego Trzebi- 
nia po koron 500 — uczestniczących w dochodach Spółki od dnia 
1. maja 1904, po kursie emisyjnym, t j. po koron 500 (wyraźnie 
koron pięćset), bez zaliczenia bieżących odsetek, — Że na każde 
trzydzieści trzy sztuk istniejących akcyj — pięć sztuk nowych akcyj 
przypada. s 

Ułamkowe części akcyj i certyfikaty na ułamkowe części akcyj 
nie będą wydawane. 
| Wykonanie prawa nabycia ma nastąpić, pod rygorem straty te- 
goż, w czasie s , 

od 17. grudnia do włącznie 31. grudnia 1903. 
w c. k. uprz. Banku dla krajów koronnych w Wiedniu I. Hohen- 
staufengasse Nr. 3. (Kais. kön. priv. österr. Linderbank, Wien). 

Późniejsze zgłoszenia nie będą uwzględnione. 

Wykonanie prawa nabycia nastąpi w ten sposób, że odnośne 
strony złożą obok akcyj, w arytmetycznym porządku sporządzony 
spis numerów tychże i równocześnie przypadającą na mające się na- 
być akcye kwotę. Wskazana instytueya, po uwidocznieniu na akcyach 
wykonania prawa nabycia, oddaje odnośnym stronom wraz z równo- 
czesnem wydaniem potwierdzenia na należne nowe akcye, za zwrotem 
którego — po ukazaniu się odnośnego ogłoszenia — już gotowe 
akcye wydane zostaną. 


Wiedeń, dnia 7. grudnia 1903. 
| „Rada zawiadowcza 
Spółki akcyjnej dla przemysłu naftowego Trzebinia, 


[ 7E9DNIK ILLUSTROWANY rozpoczyna rok 45-ty 

swego istnienia i dzięki wciąż wzrastającemu popar- 

ciu swych czytelników zamierza w roku 1904 poczynić 

znaczniejsze ulepszenia zarówno w tekście, jak i w do- 
datkach pisma. 

DZIAŁ POWIEŚCIOWY „Tygodnika*, rozpocznie- 

my z Rokiem 1904 dwiema pracami oryginalnemi: 


Józef Weyssenhoff 


ofiarował „Tygodnikowi* swoją rajnowszą powieść oby- 
czajową, współczesną p. t.: 


SYN MARNOTRAWNY, 


a rzecz ta obudzi niewątpliwie ogromne zainteresowanie 
ze względu na to, że autor „Podfil pskiego* i „Sprawy 
Dołęgi* w wysoce artystycznej i żywej formie kreśli 
w „SYNU MARNOTRAWNYM* karty z życia arysto- 
kracyi i plutokracyi w kraju i za granicą 
Współcześnie z „Synem marnotrawnym* rozpo- 
czniemy od Nowego Roku druk najnowszej powieści 
znanego czytelBikem naszym autora „Szarego wilka“, 


ADAMA KRECHOWIECKIEGO0 
MROK‘, 


na tle epoki Sobieskiego, dalej 
Artura Gruszeckiego 


„SŁOMIANY OGIEŃ: 


oparta na ruchu emancypacyjnym naszych kobiet. 


Mamy też przyrzeczone w niedalekiej przyszłości 
nowe większe utwory j 


HENRYKA SIENKIEWICZA 
i BOLESLAWA PRUSA, 


Mając nadto zapewniony 


WSPÓŁUDZIAŁ WSZYSTKICH 
WYBITNYCH SIŁ LITERACKICH 
POLSKICH, 


i że przykładem lat poprzednich, będziemy umieszezali 
w nkszem piśmie obok utworów celtiejszych autcrów, 
zarazem prace młodszych, mało dotychczas znanych 
ogółowi p'sarzów. 

W tym celu ogłaszamy 


KONKURS NA HUMORESKĘ 


(200 do 300 wierszy druku). 
Jako nagrodę za najlepszą z nadesłanych prae 
przeznaczamy, niezależnie od honoraryum autorskiego, 


sumę rubli 200. 


Redsktor: Dr. JÓZEF WOLFF, 


Do działu h'storycznego ofiarowali nam s» e szkice 
lub studya: S Askenazy, W. Czerma*, A. Kraushar, 
J. Kochanowski, W. Sobieski, W. Tokarz i wielu i nych. 

W dziale poezyi drukować będziemy między inaemi 
szereg utworów : K. Glińskiego, W. Gomulickiego, Jana 
Kasprowicza, M. Konopniekiej, Miriama, Orkana, Seli- 
ma, L. Staffa, Kazimierza Tetmsjera i i. 


Szerzej niż dotychczas będzie rozwinięty dział 
Sztuki stosowanej 
oraz rubryka 
Odkryć i wynalazków 
dalej kronika tygodniowa oraz kronika powszechn» oraz 
Artykuły w.tępne 
pośw'ęcone rozbiorowi kwestyi bieżących oraz zagadnień 


natury ególsiejszej z dziedziny ekoromii, polityki, psy- 
chologii społecznej, estetyki. 
Powodzenie, jakiego doznaliśmy, ofiarowując wszyst 
kim czytelnikom „Tygodnika* 
bez żadnej dopłaty 
12 TOMÓW 
POWIEŚCI HENRYKA SIENKIEWICZA 


zachęca nas do utrzymania trgo wyiątkowego premium. 
To też i nadal ofisrujemy czytelnikom naszym 


12 tomów dzieł Sienkiewicza 
w roku 1904 arcydzieła Sienkiewicza „POTOP“ (8 to- 
mów) i „PAN WOŁODYJOWSKI“ (4 tomy). 


Niezależnie od tego umyśliliśmy w roku przy- 
szłym 1904 dodać | 


bez żadnej dopłaty 


każdemu prenumeratowi „TYGODNIKA: eo mie- 
siąc tom, czyli rocznie 


12 tomów dzieł popularnych. 


Każdy tom tego nowego premium zawierać będzie 
10 arkuszy w formacie 16-ki, co stanowić będzie 
w ciągu roku 1904-g0 co najmniej 120 


arkuszy druku. 
Utworzy to 


NOWĄ 12-TOMOWĄ 
BIBLIOTEKĘ 


„Tygodnika illustrowanego*, va którą się złoży 


12 DZIEŁ RÓŻNYCH AUTORÓW 


z dziedziny I teratury, historyi, nauk społecznych, tadań 
przyrodniczych i t. p. 


Pragniemy, by „Tygodnik“ stať się przez to 
niezbędnym dla wszystkich dojrzałych duchowo 
czytelnitów w każdym połskim domu. 

Na początex pójdą oprócz dzieł Sienkiewicza 
ASR OCZNE 


„Wielkie legendy ludzkości. * 
MELODRAME: 
„Matžeńsłwo u różnych narodów.“ 
AAZ ILARI : 
„Życie artystyczne luðzkości.“ 


JAKO BEZPŁATNE PREMIUM ARTYSTY- 
CZNE ofiarujemy czytelnikom REPRODUKCYĘ 
obrazu, wyróżnionego na wystawach połskich, 


ODBITA KOLORAMI 


na grubym welinie. 


W TEYŚCIE PISMA KOLOROWE REPRO- 
DUKCYE OBRAZÓW ARTYSTÓW POLSKICH. 

„Tygodnik ilustrowany“ będzie i nadal pismem, 
zapoznającem ogół ze sztuką polską, ze sztuką wszech- 
świat.wą, przygotowawszy cały szereg reprodukcyi 
najznakomitszych utworów pendzla i dłóta mi- 
strzów naszych i obeych. 

Każdy prenumerator „Tygodnika illustrowanego* 
w roku 1903 otrzyma zatem bez podwyższenia do- 
tychezasowej ceny prenumeraty oprócz 


53 NUMERÓW : 


„TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO< 


bez żadnej dopłaty: 


Potop (8 tomów) 4 TOMÓW POWIEŚCI 


e o SIENKIEWICZA 


12 TOMÓW 
SZ DZIEŁ POPULARNYCH 
(co miesiąc tom) 
to jest (co miesiąż 2 tomy) czyli ogółem 
TOMÓW ROCZNIE 
, Biblioteki powieści 
i dzieł popularnych. 


Nadto KOLOROWE PREMIUM ARTYSTYCZNE 
oraz przy każdym numerze nie zawierającym dodatku 


książkowego 
ARKUSZ POWIEŚCI TŁÓWACZONEJ. 


Wydawcy : GEBETHNER i WOLFF. 


Prenumeratę ze Lwowa i całej Galicji z Bukowina przyjmują: 


Główna ekspedycja „Tygodnika lnstrowanego we Lwowie, Pasat Hansmale 9 


Biuro dzienników i ogłoszeń Sokołowskiego 
oraz wszy'stizie Księgarnie i Kantory pism. 
Warunki prenumeraty „Tygodnika Illustrowanego“ 


razem z 12 tomami dzieł Sienkiewicza i 12 tomami dzieł popułarzych oraz dodatkiem powieściowym w arkuszach 


wo Lwowie: w Galicyi i Bukowinie z przesyłką pocztową : w Krakowie: 
Kwartalnie . 6 kor. 80 bal. | Kwartalnie. . . . . . . 7 kor. 20 kal. | Kwartalnie " 6 kor. — hal. 
Półrocznie . 13 kor. 60 hal. | Półrocznie . 14 kor. 40 bal | Półrocznie . 12 kor. — hal. 
Rocznie . 27 kor. 20 hal. || Rocznie . 28 kor. 80 hal | Rocznie. 24 kor. — hal 


DEB” Pragnący otrzymać Dzieła Sienkiewicza w bardzo pięknej oprawie (z portretom Sienkiewicza na okładce), zaś dzieła popularna w ozdobnej 
płóciennej oprawie dopłacają za tom tylko śĆ hal, t j. kwartalnie za 6 tomów 2 kor. 40 hal., półrccznie za 12 tomów 4 kor. 80 bal., rocznie za 24 tomów 
9 kor. 60 hsl., należytość tę prosimy nadsyłać razeu z prenumerstą 
Pierwsze 60 tomów Sienkiewicza z lat ubiegłych, — mogą nabyw:ć no "i prenumeratorowie za dopłata 65 kor. bez oprawy, zaś 89 kor. — hal. za tomy w oprawie. 
Eg" Komplet 60 pierwszych tomów Henryka Sienkiewicza może być nabywany serysmi: po 12 tomów, za nadesłaniem w 5 ratach po 13 kor. za tomy 

bez oprawy, zaś w oprawie po 17 kor. 80 hal. 4 
Ozdobne okładki do oprawiania półrocznych kompletów „Tygodnika“ można nabyć w cenie 3 kor. 20 hal.; na opakowanie okładki dołączyć należy 40 hal 


Numery okazowe i prospekty wysyła gratis: 
Główna Ekspedycya „Tygodnika“ we Lwowie, Pasaż Hausmana 9. {Biuro dzienników i ogłoszeń Sokołowskiego). 


11 


poleca firma 


JAN TKACZ 1 Syn 


Magazyn tapicersko-dekoracyjny. 
Lwów, ulica Kopernika liczba 18, e a i 


A. KRZYSZTOFOWICZ Lwów, „Hotel Georga“ 


NOWOŚCI DLA URZĄDZEŃ DOMOWYCH 
a mianowicie: biurka machoniowe, stoliki, 
foteliki, krzesełka, szafki salonowe, pułeczki 
na drobiazgi, stagery na nuty, meble sty- 
lowe i fantazyjne i t p. — Wielki wybór 
poduszek haftowanych i ręcznie malo- 


Jako bardzo praktyczne 


podarunki na 


Gwiazdkę i Nowy Rok 


Codziennie 


| 
Figaro, Matin, Journal, Secolo, Daily Chro- 
nicle jakoteż humorystyczne francuskie, wło- sprzedaje w dolnym magazynie — ceny w koronach 
skie i angielskie w ciągu tygodnia poleca Śerys 1. Serya II. Serya III. 
ST SOKOŁOWSKA |1 para portyer .. |... 00011. 2 koda... ... 4 kor. 50 Bal. . . . „AE 6 kor. 50 hal. 
Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń 1 para firazek koronkowych . . . 1 «+ + + 1... ko 7 «oGaaGR PIĘ 3 wo": © PASJĘ Don RD a 
wood pissMÓWEWANA 9; | serwata na stół PAM 7 - 4 AEJOW ."SMAESIE e OE c NW) „POZA |. 6 a, — 4 
£ ikapa ra tozko. -m o a . «4 E a 2 eer e E boa e R W aa 5 m 
ROZ ; „|1 metr chodnika "a. o > GOEMSRARE = NEDDS. 27 43 Hf —„+ WEZ 6.2. AB. — a 
Do lekinry francuskiej Í AnOJĘISKIE |1 dywanik przed tóżko game m. 11012. M. 0-Pa A 5 "ŁAD 40. yyy SETY 
Baa 1 dywan na łóżko 185/200 . . . . . . . Wez 6) owa | 5 „da. | nr inei 
polecam codziennie 1 dywan pokojowy 175/250 . . . - « « « : „do S mt ©. ies" OWOC 22M m SA aa: 
Le Journal, Le Figaro, Fin de 1 kocyk na łóżko wetnisny JEDEN". 37 [Wz Gd g% w 0% 1 GAARR 6 „WNE. 1.12 8 » (e z 
slècle, Daily Chronicle jakoteż tygo- | | ee a GU " . WHERE | © ARAB OW BE 770 ŚMZZD O » 
dniki humorystyczne AF) IR od O ARIA51190. EE KTM OE. UE W e 
ysty 1 kocyk bawełniany wzorzysty, letni 145/190 (WR 25 a; A r 5 , 200 i 5 KASO 
St. Sokełowski, 1 kapa pikowa na łóżko . . . . « « « + 1 1. . gm, -”  SCEENE 5 , BOGNA - mak „PH 
Biuro dzienników i ogłoszeń Lwów, 1 para derek na konie 116/320 5 vo 4.8 P To 8 A 75 ” SKAL SEEI E 11 n 30 n EAA 12 > 60 n 
Pasaż Hausmaná 9. Zamówienia z prowineyi odwrotnie. 


meme ta R E AO 


Wspaniały podarek na gwiazdkę ! 
(Wydawnictwo „Na około Świata“). 

Widoki miast i miejscowości. Typy i życie mieszkańców 

96 obrazów w kólorach naturalnych. Zajmujący tekst obja- 


L. 892. 
Uwiadomiemie. 


Powiatowa Kasa oszczędności w Myślenicach, podaje do wiado- 
mości, że na podstawie uchwały Wydziału powiatowej Kasy oszezę- 
dności z dnia 12. grudnia 1903 obniża z dniem 1. stycznia 1904 
na nowe książeczki lokowane wkładki po (4h) cztery od sta tudzież 


śniający. 


Cena albumu w ozdobnej oprawie w płótno ang. 8 Kor. 
Zlecenia: biuro dzienników Sokołowskiego 


Pierwsza krajowa fabryka wyrobów z papieru 


n. NIEMOJOI 


Lwów, Pasaż Hausxmsna 9. 


a PA PŚ 
x erai RAF EC 


KIEGO 


lwów, Gmach hr. Skarbka 


polses 


(dawne ssle sejmowa)" 


Koperty, papiery listowe, tutki i biórki cycaretowo I LD. 


Do nabycia w sklepie przy pl. Msryackim 1. 8, oraz w innych 
hendlach papierowych we Lwowie i na prowincyi. 


Cenniki i wzory wysyła się odwrotnie. 


MN N N N N N N N A NENANA AAA AAAA MNA 


poleca 


wyśmienite mydła toaletowe 


Mydło do golenia brody 50 h. 

Mydl» migdałowe, bardzo 
delikatne, "0 h. 

Mydło grysikvwe, wybiela 
i wydelikat»ia skórę, 80 h. 

Mydło żółtkowe, z zapachem 
werbenowym — bardzo d9- 


bre i przyjemne w użyciu, | 
60 h i 


Mydlo ziołowe, otrzymuje się j 
z ziół aromatycznych, tago- » 
dząco i uzdrawiająco wpły- ; 


wa na skó ę, 50 h. 


' Mydło glicerynowe, białe, | 


M; dlo piźmowe, posiada bar- , 
dzo przyjemny piżmowy za- | 


pach, 6v h. 
Mydło paczulowe, przyjemnej 


Mydlo hygieniezne, odzna- 


Mydło ryżowe, używane do 


honorowemi. 


Mydlo kosmetyczne, usuwa | 


piegi, opalenia słona ze, | 
twarzy przywraca 8102050 < 
i białość, K 1-20. 


czające się olejkowatością, 
nadzwyczaj delikatne i spe- 
cyalnie zastosowane do 4w a- 
rzy, 1 


Eoee 


wydelikacenia i wybielenia 
skóry na twarzy, K. 1%0. 


łatwo się pieniące, wybor- i 
nie oczyszcza skórę i chroni \ 
od wyprysków, 60 h. s 


| Mydło glicerynowe, przeźro- è 


woni bardzo poszukiwane, ' 
0 h y 


Mydlo oliwne, dla niemowiąt, ; 
nadzwyczaj delikatne, 72 h. $ 
Mydło z igieł sosnowych, | 
przyjemue w użyciu, sku- ' 


tecznie ochrania skórę od v 
liszajów, i wyrzutów, 60 h. : 
oczy- | 


Mydło balsawiczne, 
szeza skóre, chroni od pę- 
kania, nadaje białość i de- 
likatn"sć, 80 h 


Mydło fiołkowe, prz.jemnej | 


woni, %0 hal. 


( 


N 


czyste, zawiera 350/, czystej } 
gli eryny, znakomicie wpły- ;¿ 
wa na raskórek, 20, 40 : 
i 50 h. o 


Mydło glicerynowe, płynne ; 


we fiuszeczkach, oczyszcza s 
skórę od pryszezy, trądzi- 
ków, liszajów, flaszka 80 h. ; 


mma 


Mydło wschodnich piękności | 


zaleca się nietylko wykwin- ; 
inym i trwałym zapachem, $ 
ale nadto pos ada własność ; 
spędzania zmarszczek, łago- | 
dzi i bieli płeć, nadaje jej ; 


wyszczególnione dziesięcioma medalami zasługi i trzema dyplomami 


wyraz świeżości i młodości, 
kawałek K. 160. 

Mydio Venus, oprócz nader 
przyjemnego zapachu, po- 
siala nieocenione własnośi 
odr ładzające i upiększające 
kawałek 2 K. ; 

Mydlo księżniczek, znakomi- 
te do twarzy, kawałek 1 K. 
20 hal. 

Mydło liliowe. Doświadeze- 
nje okazało, że mydła wy- 
rabiane z soku lilii odzna- 
cza się szezególnemi własno- 
Ściami, bardzo korzystnie 
wpływa na skórę, wybiela 
i wydelikaca twarz, usuwa 
zgrnbiały i pomarszczony 
naskórek, przez co twarz 
nabiera świeżości, delika- 
tności i przejrzystości. — 
Cena K. 1 60. N 

Mydło salatowe, znakomicie 
wpływa na skórę, chroni 
od wszelkich zmarszczek i 
wyrzutów, kawałek K. 1:36. 

Mydło Lilas, otrzymuje się z 
kwiatu bzowego, oprócz wła- 
anoświ hygienicznych posia- 
da nader przyjemny z: pach 
udzielający się skórze, 80 h. 


Nabyć można we Lwowie w sklepach własnych przy ul. Sykstuskiej l. 25 i plac 
Maryacki 1l. 11. — Filie: w Krakowie, Sukiennice l. 20 i w Przemyślu ul. 


Franciszkańska — oraz we wszystkich pierwszorzędnych sklepach i aptekach. 


AAAAARAARARARGAARARAAGRRGGAA 


Dyrekcya powiatowej Kasy oszczędności w Myślenicach. 


od nowych pożyczek hipotecznych wypłaconych po 51. grudnia 1903 
pobierać będzie po (54%) pięć i pół od sta. 

Wszystkie dawne wkładki i dawne pożyczki hipoteczne nie po- 
dlegają zmianie obniżenia stopy procentowej aż do 31. grudnia 1904. 


Andrzej Średniawski. 


Nowość! 


| Nowość! 


; eg waż podają one dzieciom, jak rodzice z własnej wie- 
dzą młodości, trwale zajmującą i zachęcającą zabawkę i nie leżą jak 


j instrumentach muzycznych Imperator i Libellion. 
JF. Ad Richter & Cie. król. nadw i szambelańscy dostawcy." 


Kawa palona 


z własnego parowego palenia codziennie świeże palora! 


trza — znakomita w smaku i aromacie — codzień świeżo palona! 
1}, kilo kawy palonej Melange Ne I — zł. 70 ct 
p n Ur. Ti. z. n n 
a>. N L 
T „20, 
Melange cesarska Nr. V. 1 „ 40, 


Poleca handel herbaty i kawy 


EDMUNDA RIEDLA 


we LW O WIE, 
ul. Teatralna 3. naprzeciw Katedry. 


Richtera kotwiczne skrzynki 


budowlane 
i kotwięznę skrzynki mostowe 


są jeszcze zawsze najmilszą dla dzieci 


Editos 


s inne zabawki już po kilku dniach zapomniane w kącie. Ponieważ przez skrzynki 
$ dopełniające mogą być w każdym czasie systematycznie powiększane 


i dlatego bywają dla dzieci coraz cenniejszemi i umysłowo coraz więcej 
zachęcającemi ; każda bowiem skrzynka dopełniająca przynosi młedemu i star- 


j szemu budowniczemu zawsze coś nowego i coś lepszego! Nie powinno 
9 przeto pod żadną choinką braknąć kotwicznej skrzynki budowlanej lub ko- 
| twiczaej skrzynki mostowej. Bliższe szczegóły o rozmaitych kotwieznych 


skrzynkach i o najlepszym sposobie dopełnień, a także o nowych układan- 


| kach Saturn i Meteor znajdują się w nowym ilustrowapym cenniku skrzy- 
| nek budowlanych. który na żądanie przesyłamy fianko. Kto trafnie chce 
| wybrać i dobrze kupić, ten niech wpierw przeczyta ten cennik, zawiera- 
j jący zajmujące oceny, 


Richtera kotwiezne skrzynki budowlane i kotwiczne skrzynki 


| mostowe są we wszystkich lepszych hsadlach z zabawkami po cenie od kr. 
t —.70, 1.50, 8.— i wyżej do nabycia. Kupując trzeba przyjmować tylko 
$ skrzynki z sławną marką kotwicą, ponieważ wszystkie inne skrzynki bu 
| dowlsne są jedynie naśladownictvami Richtera oryginalnego fabry- 


katu. Kto lubi muzykę, ten niech też żąda cennika o sławnych DZ 


Kantor i skład: I. Operngasse 16, WIEDEŃ, fabryka XIII), (Hietzing). j 
Rudolstadt, Norymbergia, Oiten, Rotterdam, St. Petersburg, New-York. 
a | 


rawa palona ściśle podług zasad hygieny, zapomocą gergcego powie- 


Kawa palona za pomocą gorącego powietrza posiada zalety iż: zachowuje znako 
mitą aromę, czysty delikatny smak, największą wydatność, z tej przyczyny zna- 
| eznie tańsza w użyciu aniżeli kawy palone w inny sposób. 
Kawa palona pakowana w woreczkach pergaminowych w wadze 1, 1s, *, i Y kilo. 


Najgustowniejsze INajnowsze STANISŁAW TRACZ 


PODARUNKI na GWIAZDA |; 


Grobne ogłoszenia 


od w'razu petitem 3 halerzy. tłustym 
petitam 4 halerzy 


$ A sztychów 1 miniatur Hala 
Dla amatorów aukcyjna Pasaż Mikolaacka, 
ta erv isy stołowe ozdobne ma 6 osób 
"= po 7 zł. 45 et. i 10 zł. poleca T. 


Okorni ki m g-zyn porcelany i szkł» | (ij 
| BR miesięcznie do 500 złr. może zarobić nezei- 


ul. Hlickxu Luóu., 


Tłomseczemi a 


z polakiego na niemieokie i z niemleckiego 
na polskie. wykonuje zupełnie dokładnie 
wiernie akademik Adres w biurze Plohna. 


Miód pszczelny 


I. z gwaran ya za prawdz wość jakości wysyła w 5 
klg. puszkach po 5 kor. za pobraniem pocztowem 


J. Menczer w Mikuliócach. 


Wyborny miód deserowy kuraerjny, 
własn» pasieka 5 klgr tylko 6 K. franoo. 
Woda miodowa naturalny a ajlepszy śr dek gg 
na pł é. D rmo broszurki Dr Ciesielskiego gg 
o miodzi , warto p zeczytać, żądajeie! Ko- § 
rzeniewicz em n ucz. Iwanczany. 


Figury do szopek 
jskoteż wszelkie figury Świętych z masv k m'ennej 
artystyezuie wykon ne i koloro ane w różnych wiel- 

kościach polera najt niej 


JAN QUEST. Lwów, Rynek 37. 
Skład porcelany i szkła. 
Kompletna szopki o;lądać można u mnie na wstawie. 


Na Święta Ei 


Masa migd łowa i crzecbows d' p zekłada- 
nia cias Oukry des-towe znak: mi e uz*ane 
przez znawców za (ajl-psze. © doby © krowe 
i czekoladowe na drzewka. Bomronierki, ko- 
szyczki i kartonsże w olbrzymim wyborze 
oraz Czekoladę i Cacso proszkowane poleca 


H. TRETER 


parowa fabryka czekolady ń 
we Lwowie, ul. Kopernika 1. 3." 
Zamówień'a z prowincyi wysyła s e odwrotną 
pocztą za p braniem. 


Proszę nie płacić 160 koron lub 
LEJ" więcej skoro możua za gotówkę 
cA nsbsć prawdziwe maszyny Sia 
FW gera lekkobieżne i szyjace bez 
EDU w handlu M. RUNDBA- 
AG ZKINA, we Wiedniu IX. Berx- 
gase 3. Maszyny odpowiadające zupełnie 
nowoczespym wymogom sprzedzję Siegera 
ręczną za 42 kor. nożną z zamknięciem za 
49 kor. z czółenkiem pierścieniowem silnej 
konstrukcyj i z zamknięciem tylko za 78 
kor. takie same dla krawców męskich lub 
wojskowych za 95 kor. Marka Central Bob- 
bin kompl. za 90 kor. za gotówkę. Uznania 
jakoteż powtórna zamówienia do przejrzenia 
Katalogi bezpłatnie. 


zadziwiającą 
EM jest wytrzymał 'ść i połysk skó- 
CZ ry przy używaniu 
Fernolendta 
> Czernidła 
złp jakcteż kremu 
„NIGREN* 


w kolorach bi:łym, żółtym, 
lub czarnym. 
Wszędzie do nabycia. 


e. ik. $ 
fabryka 
założona w 1882r. << Au 


St. Fermolemndt 


e. k. dosta cy nadwor. 
we Wiedniu I, 
Skład fabryczny: Schulerstrssse 21, 


PoE mrm NA oa A. mm PL 


Otrzymałem i sprzedaję 


Nry gwiazdkowe 
Sporting News 
Queen 
Madame 
Gentlewoman i t. p. 
poleram dzienniki jakoteż i pigma humory- 
styczne w językach francuskim, angielskim, 

włoskim i rosyiskim. 


| 
| 
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roleca Magazyn Specyalnych Nowości 


Lwów, Hetmańska 10. 


Fuat pomadek 66 centów, 
karmelków 40, czekoladek guldena, cukrów desero- 
sreh 80, enkrów n: ch i kę gu dema. Struele, torty 
od korony. Ciastka, parzki po trzy ceuty poleca 


Śroyaln0dć: 
INQETa 


Oryginalne wyroby Szko 
ły artystyczao - przamy- 
słowej w Ssrajewie. 


Wyszczególniony 130 pierwszemi 
odznaczeniami. 


Tysiące uznań. 


Cukiernia Troczyńskiega 
Lwów 
ulica Fredry. 


w Ry 


Broszury na żądanie bezpłatnie. 


Pieniędzy „wlełe'* pieniędzy 


K%  Osovom, które na 
w kredyt nie reflektnją 
pa udzielamy 4 j opustu 


IG amn 1 A WAŁA. 1 AMA A ZA mA 


57 wie każdy bez jakichkolwiek specyalnych ai 
M viadowos-i Proszę podać swój adres pod 
f .,E. 1042 do Anossen Abtheiu g des 


HS Merkur w Msnrh*im, Meerfeldstrasse 44. 


AV najlepsze gatunki © 

y smaku czystym 1 aro- 

imatycznym po et 90. 96, zł. 1. 

zł. 1.04 i 1.08 za pół kilkkgr. 
poleca 


kandel herbaty | kawy 
KA] w = t T 2 A 
kdmnunda Riedla. Lwów, 


Ra drzewko 


polecam wielka liczbę ciasteczek, pięknie przyozdo- 
bionych, jykoteż cz koladki, likiery, arsbeski, likiery 
ete. Na Życzenie p syłam skrzynkę z 120 sztuk za 
1 zł. z aviołem o 15 et więzri. Z. opakowanie się 
nie lirzy. Bardzo iekne figury. Skrzyska 2 zł. Diw 
pp nauczycieli ora: innych osób, "tó e się zajinują 
urządzeniem tych uroczystości, ceny wyjątkowe. 
U, raszam o wyraź e wypisywanie ostatniej poczty. 

Z głębo im szacunkiem 


Antoni Tesarz 
cukiernik. B rno morawskie (briinn, BĀ-kergasse 
74), dawniej w Czerniowcach na Buk winie. 


ME LS. 


Ulgi w spłatach wedle umowy 
bez podwyższenia cen. 


a mrm WA RDZ 


Pasaż Hausman., 


ya K Lwowakie 


„5 Photo-Plasticon 
WŁA ŚR z $ 

> Só (AR razy pramiowane), 
Od 20. do 27. grudnia do widzenia 
Burdzo zajmująca podróż do 

NEekxsy Imi. 


Wstep 20 kal. 


imitscya skóry, 
borty, teśwy, guriki skórkowe i włó:zkowe 
i t. p. Chodmiki linclejowe 1 jutowe, 
Kauczuk na prześcćc eradin, oce 
mą wózki i komie, KKoldry fiamelo- 
we na łóżka poleca handel cerat i biehzny 


A. Hesrfurżi ih 


LYW ÓV, Kopernika. 1. 16. 


s 


Wszysukie księgarnie sprzedają dz fa pedagogiczne 
Btesssmera do bardzo p.ed * najłałwiejszej 
nauki ohcych języków bez nauczy..ca, Z objaśnie- 
niem wymowy i kluczem, p. t. 


Namouczek 


Poelsko-niemmieeki Kurs 1. 1 zł.20 et. — 
T Kurs I. zł. 240. 
| VA Polsko-francuski kurs I zł. 1-80. — 
; Kurs II. zł. 4:80. Gramatyka pol- 
Sko-Irancusks zł. 180. 
Polsko""angiciskj kurs I. zł. 1123. — Kurs 
II. zł. 1-80. g 
Palsko-ruski kurs I. zł, 210. Kurs II. zł. 270. 


Amerykański przewodnik z rozmówkami 
angielskiemi et. 75. 


Główna sprzedaż w Księgarni Polskiej 


B. Połonieckiego Lwów, nl. Akademicka 1 2. 


Art. Zaklad rytowniczy 
A. GiZMAaANA 


Lwów, ul. Sykstuska [4. 


U 


Kto chce mieć przyjemne Święta, 
niechaj dobrze zapamięta, 
że zabawi się do syta -— 
»Lotne Listkie — gdy przeczyta... 


Chcąc otrzymywać »Lotne Listki« 
wraz z dodatkami przez cały kwartał 
aż do końca marca 1904 — wystar- 
czy nadesłać 1 kor. pod adresem: Re- 
dakcya »Lotnych Listków«, Lwów. 


Polecamy 


na spłaty losy krakowskie. Cena na 

spłaty 96 kor. 84 hal. razem z stem- 

plem i podatkiem. Pierwsza rata 4 kor. 

84 hal, dalsze (23 rat) po 4 kor. Inne 

koszta wykluczone, czeki pocztowe 
bezpłatnie. 

Dom bankowy 


Bęhiiiz i Chajes 
wów. ph M=ryacki |. 7. 


-z<kupn y u źródła krajowego! 
Font -tójwyowńfejszych cukrów deser. złr. 1-20. 


Fur, herta mieszauych złr 1 : Ą : 4 WE 
Ent RERAN doskonałej po ct. 70, 80 i złr. 1. | Wykonuje stampile metalowe i kauczukowe, 
Cacao odtlùMczone proszkowane zalecane przez pp. wszelkie grawury, szyldy, rytowane i lane, 


lekarzy po et. 40, 75 i złr. 1:50. 
Herbaty Chińsko-rossyjskiej świetnej paczka et. 50 


poleca 


HH. TRETER 


właścieiel parowej fabryki czekolady kadry wę 
Lwowie ul. Kopernika 1. 8, obok rwsażu'tn.. 
laseha. 


Zamówienia z prowincyi wyayła się odwrotną pocztą 
za pobraniem | 


Na gwiazdkę ! 


poleca się 


„Mmm powstania lstopedoWago 


obcęgi do plomb z datami, marki pieczątko- 
we it. p. oraz skład drukarń kauczukowych. 
z zz 
Każdy własnym druka- 
, rzem ! 
Moje czcionki kauczu- 
kowe nie różnią się ni- 
czem od drukarskich i 
tywają jak te ażywane i 
i nadają się one 
az > ,załem do samodzielnego 
=) ARES wygotowania EEE 
mzb ych d ukow jeno tn: Nazwiska, adresy, for- 
mularze, ceny, awiza, drobme cyrkularze i donie- 
sienta wszelkiego rodzaju Wrzystkie poniżej podane 
gatunki zostają w eleganckich metalowych puszkach 
dost» rczane. 


f sg KRA 
rm 
A z a ar e ae a e a a e a e. 
: - ma "CEJ SERRA py PETG OPENT COFIR - z z 
2%" z By PA nec STAY 2 e |, I wł zł: POP Że 
pa) + O za TELAS Ai Enar | U. uł ` 


a 
d 
s 
t 


Perfect Nr. t 136 cz-ionek Kor. 3— 

Perfact Nr. A A " n 4 — 

S 1 Teki e Perfect Nr. 3. ZAŁ ” 44i 
Wyd»wniciwo zasłużonych mężów polskich Pt Nd A? ACE 
z r. 1830/1. Format wielkiego folio, zawiera Perfect Nr 55, 430 p a 750 
Perfect Nr. 205, 800 10:— 


a NW (i wwa 


FATTINGER & (o, Wiedeń, IV., Wtedner Hanpstr. 


Obicia powezowa, Granito! | 


wszelkie ceraty, dywany, | 


15 artystycznie wykonanych portretów wraz 
z biografią. 
Cena 4 kor. z przesyłką 4 kor. 60 hal. 
Do u-bycia w Arencyi dzienników Sokołow" 
skiego Pasaż Hausm.na 9 we Lwowie. 


St. Sokołowski 
Biuro dziennikow Pas.ż Haussana 9, 
Lwów. 


Z drukarni Wł. Łomnasliego. (pod zarządem J. Niedopada), ui. Osarnieekisga I 12. — Telefon Nr. 527. 


SAW 5 BLA LJ 
Do Perfeet Nr. 5 i 205 dodaję darmo polskie ezeioz- 
ki, Każda skrzyscezka metalowa zawiera trwałą po- 
dusze kę dl» pieczątek i metalowy przyrząd do ze- 
stawiania ezeionek, 1 pinsetę. 
Wysyłka za zaliczka przez jedyny skład centralny 
M. Rundbakin, Wien IV., Berggasse Nr. 3. 


Zalecony przez weterynarzy i hodoweów. 


Chleb dla pów 5 klg. pocztą kor. 3*—. 50 klg. kor. 22:—. Uznany jako najlepszy, najzdrowszy 

i nsjtańszy środek odżywiający dla psów 
Pekar die d obim 5 kig pocztą kor. 2:80, 50 klg. kor. 21'— doskonały pokarm dla kur. 
Pekar= din ptretwa w pudełkach po kor. 1:—, —'60 i — 30 dla ptaków owadożernych. 


3. 


Ostrzega się przed naśladownietwawmi. 


Osobom, kt re na 
kredyt nie reflektują 
udzielamy 4°/, opustu 


Skład dywanów 


pod irmą 


MAGASIN „Au PRIX FIXE“ 


3 Lwów, ul. Halicka 1. 16. 


Poleca wielce szanownej P., T. Publiczności olbrzymi wybór przeróżnych gatun- 

ków dywanów, portjer, firanek, chodników, linoleum, cerat, kap na stoły 

iłóżka, kołder, koców do podróży, der na konie, tudzież rozma'tych przedmio- 

tów dskorseyjnych po nader nizkich cenach. — Szczególną senzacyę 

wzbudzają nasze prawdziwe dywany perskie, smyrneńskia i orientalne, które 
w drodze okazyi po bajecznie nizkich cenach nabyć można. 


Ulgi w spłatach wedle umowy , 
bez podwyższenia cen. i 


A 


ki na Żądanie gratis i franco. 


Przeprowadzenia 
pat 


Gwarancya za całość. 


wozy 6 1 8 metr. 


52 wiesnysci wozów mebiowych patent. 
Wiedeń, Sehottenying 2%. 
Baudepeszi, Arawy daros ntcza 34, 
Lwów, Jagiellońska 22. 


Talafon ANS, 


Na wyprawy slubne 
i podarki okoliczno- 
ściowe. 


Największy wybór 
nowości!! 


Serwisów porcelanowych 

i szklanych, Nakrycia 

z chińskiego srebra i Sa» 

mowarów krajowych fa- 

sonu jak rysunek bi .łych 

i emaliowenych od ł. 8 
do 6:50 


poleca najtaniej 


„2.1 tur Ba xzhbesstwuz 
(przedtem Karol Christianus) 


Lwów, plac Maryacki liczba 7, 


Fabryczny skład mebli żelaznych. Łóżka po zł. 7, 

7:50, 12, 16 do zł 100. Składane materace (Casten- 

betten) po zł. 1550, 18 i 22. Wielka wyp życzalnia 
naczynia stołowego w miejscu i na prowineyi. 


Broń 


wszelkiego rodzaju, Łuski nabojo- 
we i patrony ostre. Proch, Śrut, 
kule, kabzle i przybitki. Przybory 
myśliwskie, łowieckie i do szer- 
mierki. Ognie sztuczne, lampiony 
i balony powietrzne. Fakle smo- 
łowe do pochodów i wszelkie arty- 
kuły sportowe poleca w najwięk- 
szym wyborze 
IF i najtaniej wą 
główny mazgazyn broni 


Alfreda Dzikowskieg0 


c. i k. nadwornego dastawcy 
we Lwowie 
ul. Karola Ludwika |. 3. 


Cenniki illustr. na żądanie bezpłatnie. 


Papier z fabryki papieru Braci Fiaitawskieh. 


AGR 


